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Maja Cudecka i Zuzanna Kozioł 
mistrzyniami świata

Strona 20

Nielegalne 
poletko 
w środku lasu

Strona 4

W gminie 
bez zmian 
- za bilet 
zapłacisz

Strona 7

Siedem 
godzin 
w kolejce 
- dyrektor 
broni lekarki

Strona 11

Mamy więcej 

gazu

Strona 13Marek Grabowski ze Spółdzielni Igloopol twierdzi, że po pierwszych 
rachunkach wyjdzie na jaw prawda o cenach.

Prezesi 
spółdzielni
drżą o rachunki
Głównie za ciepło. Nie 

zgadzają się z wyliczeniami 

Miejskiego Przedsiębiorstwa 

Energetyki Cieplnej 

i twierdzą, że podrożeje ono 

nawet o 75%.

Strona 5
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Druga strona

Usiłuję sobie przypomnieć 
kiedy ostatnio korzystałem 

z usług Miejskiej Komunikacji Sa-
mochodowej i wychodzi mi na to, 
że musiało to być jeszcze w latach 
dziewięćdziesiątych ubiegłego wie-
ku. Do przyszłej żony jeździłem 
na drugi koniec 
miasta. Choć 
też rzadko, bo 
powiedzmy so-
bie szczerze, 
w  metropol i i 
nie mieszkamy, 
i przejście tej od-
ległości na pie-
chotę to akurat żaden wysiłek. 
W każdym razie, kiedy chciałem 
skorzystać z usług MKS, to kupo-
wałem bilet. Potem jednak jeździć 
przestałem i stan ten trwa do dziś, 
czyli pewnie jakieś ćwierć wieku. 
Tymczasem radni podczas ostat-
niej sesji uchwalili, że komunikacja 
ma być darmowa, a prezes MKS 
wyliczył, że kosztować nas to bę-
dzie jakieś 4 mln zł. Czyli w du-

żym skrócie: przez ostatnie 25 lat 
nie jeździłem i nie płaciłem, albo 
płaciłem mniej, a teraz nadal nie 
będę jeździł, ale płacił będę wię-
cej. No cymes interesik, jak mówili 
kiedyś żydowscy handlarze. 
Ale żeby nie było, że tylko kryty-

kuję, to uważam, 
że darmowa ko-
munikacja ma 
sens. Poważnie. 
Tyle tylko, że na 
szczeblu powia-
towym. Gdyby 
wszystkie gmi-
ny podpisały po-

rozumienie i udało się powołać do 
życia Powiatową Komunikację Sa-
mochodową, utrzymywaną przez 
wszystkie samorządy, to miałoby 
to rację bytu. I pewnie sam nieraz 
bym skorzystał. 
A  tak, to autobusami nadal bę-
dą jeździć wyłącznie emeryci 
i uczniowie, którzy i tak przecież 
mieli zniżki na przejazdy.  

ratuszniak@ol.com.pl

Kiedy pod koniec sierpnia pyta-
łem wszystkich burmistrzów 

i wójtów, czy zamierzają oszczę-
dzać na rachunkach za oświetlenie 
uliczne, tylko dwóch odpowiedzia-
ło, że nie przewiduje tego.
W połowie października z zapew-
nień wycofał się włodarz Brzostku 
Wojciech Staniszewski. Poinfor-
mował, że lampy przy drodze kra-
jowej będą się świecić do północy, 
przy powiatowych do 23:00, a przy 
gminnych do 22:00.
Zdania nie zmienił natomiast wójt 
Czarnej Józef Chudy. W jego gmi-
nie jest 1427 lamp, które świecą 
przez całą noc. W 2022 r. na ra-
chunki za prąd przeznaczone zo-
stało 960 tys. zł. W przyszłym ta 
kwota będzie na pewno większa, 
mimo to wójt nie zamierza oszczę-

dzać na bezpieczeństwie miesz-
kańców i planuje budowę kolejnych 
latarni (czytaj na str. 15).
Takie miejscowości jak Grabiny 
i Głowaczowa już zyskały miano 
sypialni Dębicy. Ludzie budują tam 
nowe domy, powstają całe osiedla, 
do których trzeba dojechać nowy-
mi drogami. Żeby było bezpiecz-
niej, potrzebne są nowe latarnie.
Józef Chudy, który gminą rządzi 
już trzydzieści lat, wie, że bezpie-
czeństwo jest jednym z  najważ-
niejszych czynników przy wyborze 
miejsca zamieszkania. A im więcej 
będzie mieszkańców, tym większe 
wpływy z  podatków, tym mniej 
trzeba będzie dopłacać do szkół, bo 
będzie w nich więcej dzieci. I moż-
na by tak wymieniać jeszcze długo.

grajcar@ol.com.pl

lata temu ukazał się pierwszy nu-
mer Obserwatora Lokalnego. 
Wtedy jako miesięcznik, od trze-
ciego wydania dwutygodnik.

W tym roku na ME w Tampere wywalczyła srebrny i brązowy medal 
w chodzie na 10 km, pobiła też siedem rekordów Polski.
Jest absolwentką AWF Biała Podlaska na kierunku wychowanie fi-
zyczne. Jako nauczyciel wuefu pracuje od 1996 r.: w SP nr 3, MG nr 
2 i ponownie SP nr 3 w Dębicy. Współzałożycielka i trenerka chodu 
sportowego w MUKLA Dębica w latach 2005-2011. Była zawodnicz-
ka Tęczy Mielec (1984-1987) i AZS AWF Biała Podlaska (1987-1992), 
a  także członkini kadry narodowej. Medalistka mistrzostw Polski. 
W 2007 r. zdobyła brąz MŚ Masters w Riccione w chodzie na 5000 m.
Mąż Konrad, mają córkę Aleksandrę. Jej pasją jest turystyka górska.

JAG

Najlepsza lekkoatletka 2022 roku w kategorii Masters.

Jolanta Morawczyńska

O tym kiedy w końcu Latoszyn i Podgrodzie zyskają status uzdro-
wiska oraz kiedy będzie tam można budować hotele i pensjonaty  

piszemy na str. 14

Tych ostatnich prostych było już tyle, 
że moglibyśmy mistrzostwo olimpijskie 
zdobyć z ich pokonywania.

Stanisław Rokosz

Komentarz

Komentarz

Darmowa 
komunikacja? 

Tak, ale na 
szczeblu powiatowym.

Dla mnie to będzie 

interes życia 

O niej się mówi

Felieton gościnny (zamiast listu do redakcji)

Reporter Jacek Hugo-Bader jest 
znany dębiczanom. Jako gość 

MiPBP dyskutował z czytelnika-
mi o swojej książce Biała gorączka. 
Rozmawiano potem o jego innych 
książkach: Dzienniki Kołymskie 
i Audyt. 
Kilka miesięcy temu J. H-B opu-
blikował Strażników wolności, 
publicystyczną polemikę pisarza 
ze środowiskami antyszczepion-
kowymi. Strażnikami wolności, 
gdyż tak chcą, aby ich nazywać, 
protestując, gdy się o nich mówi 
antyszczepionkowcy. 
Książkę J. H-B rozpoczyna przy-
słowiem, które tłumaczy jej nar-

rację, wysoką temperaturę, emocje 
autora: Milczenie jest dobre dla 
mędrców, a  jeszcze lepsze dla 
głupców. 
Autor Strażników wolności nie 
milczy. Rozmawia z  najbardziej 
wpływowymi antyszczepionkow-
cami w  Polsce. Lekarzami, na 
szczęście nielicznymi, którzy or-
dynowali chorym amantadynę oraz 
kwestionowali w  ogóle istnienie 
pandemii. Wśród jego rozmówców 
jest też vloger ze Śląska, sprawdza-
jący trwożliwie liczbę oglądających 
i komentujących go ludzi. Książka 
jest pełna polemik z tymi ludźmi. 
J. Hugo-Bader nie ukrywa swojego 

zdania, nasącza opowieść emocja-
mi. Pandemia jest poważną spra-
wą, autor nie może być chłodny.
Senior poleca książkę, zdając so-
bie sprawę z tego, że połowa dębi-
czan nie skorzystała z najnowszych 
osiągnięć nauki i nie zaszczepiła 
się przeciw Covid-19. Jeśli pokuszą 
się o przeczytanie książki znajdą 
w niej autorów powielanych przez 
siebie bezkrytycznie antyszcze-
pionkowych bredni. Nie szczepiąc 
się ryzykują własnym zdrowiem 
i życiem oraz pomnażają zyski róż-
nych szarlatanów. Każdy rozstrzy-
ga na swój rachunek czy warto.

Andrzej Janiec

Odesłać strażników wolności do diabła

Przez oświetlenie 

do oświecenia

23TOMASZ RATUSZNIAK 

JANUSZ GRAJCAR
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Aktualności

Wiktoria Grych Katarzyna Weselak

Instruktorka dębickiej Szkoły Tań-
ca Fame. To ona pracuje na co 
dzień z Mają Cudecką i Zuzanną 
Kozioł, które w zeszły weekend 
zdobyły tytuł mistrza świata fe-
deracji WADF w kategorii artistic 
dance show. Mieszka w Krakowie, 
ale raz w tygodniu przyjeżdża do 
Dębicy, by pracować z młodymi 
tancerkami. 

Współorganizatorka imprezy cha-
rytatywnej Chleb wypiekamy 
-  bezdomniakom pomagamy, 
przyjęła jej uczestników w swo-
jej kawiarni Sernik w Koronce. 
Wcześniej włączyła się w przy-
gotowania, jako właścicielka �r-
my partnerującej przedsięwzięciu 
- w tym roku po raz pierwszy, ale 
z pewnością nie ostatni. 

Grzegorz Kozioł

Dębicki gra�k, którego wystawę 
od piątku oglądać można w Gale-
rii Sztuki Miejskiego Ośrodka Kul-

tury. Absolwent Państwowego 
Liceum Sztuk Plastycznych w Rze-
szowie oraz Akademii Sztuk Pięk-
nych w Krakowie. Prócz gra�ki jest 
też autorem instalacji przestrzen-
nych i dźwiękowych. Jego pra-
ce wcześniej oglądać można było 
m.in. na wystawach środowisko-
wych organizowanych przez Ry-
szarda Kucaba. 

Pięć gwiazdek otrzymuje

Pięć gwiazdek otrzymuje

Pięć gwiazdek otrzymuje

W powiecie powstały 52 punkty dystrybucji

Odbierzesz go w szkole, 
albo w ośrodku zdrowia

W całym powiecie mamy 
14 stulatków

W Dębicy punkty wydawania mieścić się będą w szkołach, m.in. w SP nr 5.

W dniu setnych urodzin pani Maria przyjmowała gości. 

Dobrków 11a, Ośrodek Zdrowia 
- Łęki Dolne 115, Ośrodek Zdro-

wia - Strzegocice 55, Przychodnia 
w Pilźnie - ul. Mickiewicza 8.

Gmina Brzostek
Tu lista jest najdłuższa: SGP ZOZ 
w Brzostku - ul. Mariana Nałęcza-

-Mysłowskiego 7, S-Med Centrum 
Medyczne w Brzostku - ul. Ma-

riana Nałęcza-Mysłowskiego 5B, 
Dom Ludowy - Bączałka 1, Dom 
Ludowy - Bukowa 144, Remiza 
OSP - Grudna Dolna 59, Remiza 
OSP - Grudna Górna 87, Dom Lu-

dowy - Gorzejowa 21, Dom Ludo-

wy - Głobikówka 69, Dom Strażaka 
- Januszkowice 144, Szkoła Podsta-

wowa - Kamienica Dolna 1, Dom 
Ludowy - Kamienica Górna 176, 
Dom Ludowy - Klecie 126, Dom 
Ludowy - Nawsie Brzosteckie 207, 
Dom Ludowy - Opacionka 61, Dom 

Ludowy - Skurowa 73A, SGP ZOZ 
- Smarżowa 76A, Remiza OSP - Sie-

dliska-Bogusz 255A, Dom Ludowy 
- Przeczyca 90, Dom Ludowy - Wo-

la Brzostecka 115, Dom Ludowy - 
Zawadka Brzostecka 58. 

Gmina Jodłowa
Poradnia Rodzinna GK-MED - 
Jodłowa 25, Centrum Kultury 
i Sportu w Jodłowej Górnej i Szkoła 
Podstawowa w Dęborzynie.

Zagrożenia nie ma
Obecnie jednak, jak zapewnia Pań-

stwowa Agencja Atomistyki, za-

grożenia radiacyjnego nie ma, więc 
tabletek nie będzie można odbierać. 
Rozdawane one będą dopiero po 
ewentualnym komunikacie wyda-

nym przez służby za to odpowie-

dzialne. 
Tomasz Ratuszniak

Jodek potasu rozdawany 

ma być w razie zagrożenia 
skażeniem radiacyjnym. 

Przyjęty w odpowiednim czasie 
uchroni tarczycę przed radioaktyw-

nym jodem. Tabletki z nim trafiły 
do wszystkich gmin w Polsce. Ro-

lą samorządów było wyznaczenie 
punktów ich wydawania w razie 
zagrożenia. 

Poniżej publikujemy listę takich 
miejsc w naszym powiecie. 

Dębica
Szkoła Podstawowa nr 2 - ul. Ogro-

dowa 22, SP nr 3 - ul. Kraszewskie-

go 37, SP nr 5 - ul. Paderewskiego 
4, SP nr 8 - ul. Wielopolska 162, SP 
nr 9 - ul. Grottgera 3, SP nr 10 - ul. 
Wagnera 4, SP nr 11 - ul. Szkotnia 
14, SP nr 12 - ul. Gajowa 9, SP nr 
4 - ul. Wyrobka 11, SP nr 6 - ul. Ły-

sogórska 25.

Gmina Dębica 
Niepubliczny Zakład Opieki Zdro-

wotnej Pod Jesionem - Zawada 
208 A, PPL Hipokrates - Pustków 
78, NZOZ Pustków-Osiedle 36B, 
NZOZ Gumniska - Braciejowa 1M, 
NZOZ - Paszczyna 122A.

Gmina Żyraków
Gminny Samodzielny Publiczny 
Zakład Opieki Zdrowotnej - Ży-

raków 156 A, Zespół Szkół - Stra-

szęcin 115, ZS - Zasów 207, ZS 
- Nagoszyn 93 i ZS - Bobrowa 131. 

Gmina Czarna
Ośrodek Zdrowia - Stara Jastrząb-

ka 42, Ośrodek Zdrowia w Czarnej 
- ul. Konarskiego 3, Ośrodek Zdro-

wia - Róża 186 A.

Gmina Pilzno 
Ośrodek Zdrowia w Pilźnie - ul. 
Legionów 28, Ośrodek Zdrowia - 

i życzeniami dalszych lat przeży-

tych w zdrowiu zjawili się przed-

stawiciel samorządu i urzędnicy. 
W ostatnim czasie to drugie tak 

wyjątkowe urodziny w gminie Dę-

bica. Kilka dni temu 102. rocznicę 
urodzin obchodziła Zofia Ozga. 
Wraz z panią Marią są jedynymi 
stulatkami w tej gminie. 

Rekordzistka, jeśli chodzi o wiek, 
mieszka w Dębicy. W tym roku 
obchodziła 103. urodziny. Ponadto 
miasto może pochwalić się jeszcze 
dwiema stulatkami. 

Dwie seniorki, które przekroczyły 
magiczną setkę, mieszkają w gmi-
nie Czarna, są w wieku 101 i 102 
lata. Równo wiek skończył w tym 
roku pochodzący z tej gminy męż-

czyzna, obecnie mieszkaniec DPS 
w Parkoszu. 

- W przyszłym roku będziemy 
mieć kolejne setne urodziny - mówi 
sekretarz gminy Czarna Mirosław 
Perz. 

Gminy Pilzno i Brzostek mają 
u siebie po jednej mieszkance, która 
skończyła 100 lat. W Jodłowej nato-

miast są trzy, a 9 listopada dołączy 
do nich kolejna. I jeszcze jeden - tym 
razem pan - w przyszłym roku. 

Za to w gminie Żyraków stulat-
ków nie ma w ogóle. Najbliższy ta-

ki jubileusz w przyszłym roku.
(nan)

Jak mówi córka pani Marii, Lucy-

na Nykiel, która opiekuje się mamą, 
starsza pani już nie wstaje z łóżka, 
ale wciąż może pochwalić się by-

strym umysłem. Nadal ma swoje 
ulubione potrawy, do których na-

leżą rosół z ziemniakami i żurek. 
Stulatka mieszka w Latoszynie, 

ale urodziła się w Gumniskach. Do 
sąsiedniej wsi wprowadziła się po 
ślubie. Tutaj przez całe życie ciężko 
pracowała, prowadząc dom i go-

spodarstwo. Urodziła czworo dzie-

ci. To one obdarzyły panią Marię 
kolejno 12 wnukami, te natomiast 
18 prawnuczętami. Jubilatka ma 
także jedną praprawnuczkę.

Lucyna Nykiel uważa, że w przy-

padku jej mamy przepisem na dłu-

gowieczność okazała się nie tylko 
codzienna praca, bo od prowadze-

nia gospodarstwa dni wolnych nie 
ma, która zapewniała aktywność. 

- Zdrowe jedzenie, ale nie objada-

nie się. Na dolegliwości nacieranie 
nóg spirytusem. Tak Bozia jej dała 
- podsumowuje córka stulatki. 

W dniu urodzin Marii Pasik 
odwiedzili ją goście nie tylko 
z rodziny. Z kwiatami, gratulacjami 

Do grona szacownych jubilatów 

dołączyła Maria Pasik, 
mieszkanka Latoszyna. 

eprasa.pl ac247618e8
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KOMENDA POWIATOWA 
POLICJI
Dębica, ul. Chłodnicza 20,
tel. 47 8228 399, alarm. 112
O�cer dyżurny
- 47 8228 310
Sekretariat komendanta
- 47 8228 305
Rewir Dzielnicowych miasta 
Dębica
-47 8228 347

SĄD REJONOWY
Dębica, ul. Słoneczna 3
tel. 14 68 076 00

PROKURATURA REJONOWA
Dębica, ul 3 Maja 2
tel. 17 506 14 04

TELEFON ZAUFANIA 
- 47 8228 370
CZYNNY CAŁODOBOWO

KOMISARIATY l POSTERUNKI
Komisariat Policji w Brzeźnicy
- 47 8228 561
Komisariat Policji w Pilźnie
- 47 8228 551
Komisariat Policji w Brzostku
- 47 8228 521
Posterunek Policji w Czarnej
- 47 8228 541
Posterunek Policji w Żyrakowie
- 47 8228 411

STRAŻ MIEJSKA
Dębica, ul. Ratuszowa 2,
- 14 683 82 59, alarm. 986

INFORMATOR

Na sygnale

ZDERZENIE Z JELENIEM 
Jak wynika z relacji kierujące-
go audi mieszkańca Małej, zwie-
rzę nagle pojawiło się na drodze, 
wybiegając z pobocza wprost  
pod koła samochodu. Siedzące-
mu za kierownicą mężczyźnie  
nie udało się uniknąć zderze-
nia. Jeleń nie przeżył tego zda-
rzenia, kierowca wyszedł z kolizji 
bez szwanku, uszkodzony został 
samochód. Kierowca był trzeź-
wy . Policja przestrzega, by w te-
renach zalesionych i w miejscach 
z nimi sąsiadujących, zachować 
szczególną ostrożność.

MANDAT I PUNKTY
Niedostosowanie prędkości by-
ło powodem kolizji, do której do-
szło na autostradzie a4 w środę 
19 października. Kierująca maz-
dą 5 obywatelka Ukrainy jecha-
ła w kierunku Rzeszowa, straciła 
panowanie nad pojazdem i ude-
rzyła w bariery energochłonne. 
Zdarzenie miało miejsce na wyso-
kości Woli Wielkiej. Kobieta uka-
rana została mandatem w kwocie 
1020 zł i 10 punktami karnymi.

ROWEREM W ZAFIRĘ
Tego samego dnia, na al. Ja-
na Pawła II, kierujący rowerem 
mieszkaniec Dębicy z niewyja-
śnionych przyczyn najechał na tył 
zaparkowanego opla za�ry, po 
czym upadł. Na szczęście nic mu 
się nie stało. Mężczyzna został 
pouczony, był trzeźwy.

KRONIKA 
POLICYJNA

Twierdzą, że znaleźli 

I za fałszywe zeznania

Plantacja marihuany w lesie

Wyrok dla podpalacza
Podczas akcji nie wszyscy 
piesi byli widoczni

Kierowca BMW nie ustąpił 
pierwszeństwa

Marihuana rosła w lesie w Kamienicy Górnej.  Fot. Prokuratura w Dębicy. 

Policjanci kontrolują, czy piesi korzystają z przejść. 

Podejrzanych policja 
zatrzymała z krzakami 
konopi w samochodzie.

Policjanci już wcześniej mieli in-

formację o tym, że ktoś interesuje 
się polanką w lesie w Kamienicy 
Górnej. I to o dziwnych porach. Na 
podejrzanych zaczaili się wieczo-

rem. Widząc, że z lasu wyjeżdża 
samochód, dali znaki kierowcy, by 
ten się zatrzymał. Jednak siedzący 
za kierownicą mężczyzna zignoro-

wał je i jeszcze przyspieszył, ude-

rzając w bok radiowozu. 
Policjanci ruszyli w pościg za sa-

mochodem, zauważyli go wkrótce 
porzuconego na poboczu. Szybko 
udało się zatrzymać kierowcę auta 
oraz pasażerów, którzy z nim byli. 
W samochodzie śledczy znaleźli 6 
sztuk świeżo ściętych krzaków ko-

nopi o wysokości około 2 m każdy.   
W lesie odszukali miejsce, w któ-

rym rosło jeszcze 11 roślin tego sa-

mego gatunku. 

Zatrzymani mężczyźni to: 27-let-
ni Rafał S., 30-letni Tomasz B. oraz 
kierujący samochodem 26-letni To-

biasz S. Są mieszkańcami powiatu 
ropczycko - sędziszowskiego. 

Według ich relacji nie mieli nic 
wspólnego z uprawą konopi. 
Twierdza, że poletko znaleźli w le-

sie przypadkiem, podczas grzy-

bobrania. Co jakiś czas wpadali, by 
sprawdzić, jak się ma uprawa.

- Przekonują, że w internecie 
wyczytali, kiedy powinno się ściąć 
krzewy i tak zrobili - mówi pro-

kurator Jacek Żak, który postawił 
wszystkim podejrzanym zarzut 
uprawy i posiadania konopi innych 
niż włókniste, a Tobiaszowi S. rów-

nież zarzut niezatrzymania się do 
policyjnej kontroli. 

Mężczyźni zostali objęci dozorem 
policji, pięć razy w tygodniu muszą 
meldować się na komendzie w Dę-

bicy. Dotychczas żaden z nich nie 
był karany, teraz grozi im surowa 
kara - nawet do 10 lat pozbawie-

nia wolności.
(nan)

Wzmożone patrole wyruszyły 
także na drogi powiatu dębickiego, 
by skontrolować, czy piesi prze-

strzegają zasad bezpieczeństwa. 
W całym województwie podczas 
akcji odnotowano 250 przypadków 
naruszenia przepisów, w powiecie 
dębickim - 26.

- Większość z nich dotyczyła 
sytuacji, kiedy piesi przekraczali 
jezdnię poza przejściem - wyjaśnia 
podinsp. Waldemar Mytkoś, na-

czelnik Wydziału Ruchu Drogo-

wego Komendy Powiatowej Policji 
w Dębicy.

W zdecydowanej mniejszości by-

ły takie wykroczenia jak: porusza-

nie się niewłaściwą stroną jezdni, 

tam, gdzie nie ma chodników oraz 
brak odblasków, do których nosze-

nia piesi zobowiązani są w terenie 
niezabudowanym. W jednym przy-

padku pieszy nie dostosował się 
do przepisów i wkraczając na pasy 
zajęty był nie obserwacją tego, co 
działo się na jezdni, a smartfonem. 
To także wykroczenie, za które 
można dostać mandat w wysokości 
co najmniej 50 zł.

Szef drogówki podkreśla, że pod-

czas akcji policjanci zwracali rów-

nież uwagę na to, jak zachowują 
się kierowcy, dojeżdżając do przejść 
dla pieszych. Wynik tych obserwa-

cji jest budujący.
- Nie zdarzyło się, żeby któryś 

z kierowców nie zwolnił przed 
przejściem dla pieszych lub nie 
ustąpił pierwszeństwa oczekującej 
osobie - mówi Waldemar Mytkoś.

(nan)

Szybko z niego nie wyjdzie, bo 
właśnie zapadł wyrok w sprawie, 
w której prokurator oskarżył Mate-

usza K. o podpalenia oraz składa-

nie fałszywych zeznań. Jak ustalili 
śledczy, mężczyzna podpalał trzy-

krotnie. Działał na terenie rodzinnej 
wsi, ale pożar, który przyniósł naj-
większe straty, wzniecił w Słotowej. 

Do zdarzenia doszło w marcu 
ubiegłego roku. W budynku go-

spodarczym spłonęły maszyny 
i narzędzia rolnicze. Łącznie straty 
właściciel ocenił na 150 tys. zł. 

Straty w wysokości 100 tys. zł 
poniósł także właściciel budynku 
gospodarczego w Strzegocicach. 

Za każdym razem podejrzany 
podpalał w ten sam sposób, wrzu-

cając do środka płonący kawałek 
tkaniny, nasączony substancją ro-

popochodną.
Proces 31-latka toczył się w Są-

dzie Rejonowym w Dębicy i do-

tyczył taże zarzutu składania 
fałszywych zeznań.

- Przesłuchiwany przez policję 
w Pilźnie wskazał inną osobę, jako 
sprawcę czynów, których sam się 
dopuścił - mówi prokurator Jacek 
Żak. 

Wyrok to 3,5 roku więzienia.
(nan)

We wtorek przed południem 
w kierunku Latoszyna jechał sa-

mochód BMW, kierowany przez 
69-letniego mieszkańca Dębicy. 
Zbliżając się do ronda mężczyzna 
nie zachował należytej ostrożności 
i nie ustąpił pierwszeństwa prze-

jazdu rowerzystce, doprowadzając 
do zderzenia.

- Auto uderzyło w przód roweru 
- mówi st. asp. Jacek Bator, rzecznik 
prasowy Komendy Powiatowej Po-

licji w Dębicy. 

Policjanci, którzy przybyli na 
miejsce zdarzenia, zbadali oboje jej 
uczestników. Byli trzeźwi. 

Na miejscu zjawiły się także służ-

by medyczne, okazało się, że kieru-

jąca rowerem 65-letnia dębiczanka 
jest ranna. Została zabrana przez 
karetkę, lekarze zdiagnozowali zła-

manie nogi. Potrącona rowerzystka 
została w szpitalu. 

- Zdarzenie zostało zakwalifiko-

wane jako wypadek, policja wy-

jaśnia wszystkie jego okoliczności 
- mówi Jacek Bator.

Kierujący BMW prawdopodob-

nie usłyszy zarzut spowodowa-

nia wypadku.
(nan)

Akcja pod nazwą widoczny 
pieszy prowadzona była na 
całym Podkarpaciu. 

Od stycznia mieszkaniec 
Strzegocic przebywa 
w tymczasowym areszcie. 

Do wypadku, w którym 
poszkodowana została 
rowerzystka, doszło w Dębicy.
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Aktualności
Ile mieszkańcy bloków zapłacą za ciepło?

Prezesi spółdzielni mówią 
o manipulacji procentami

Węgiel sprzedadzą nie 
drożej niż za 2 tys. zł

Marek Grabowski nie zgadza się z wyliczeniami MPEC-u.

Zapisy trwały trzy dni.

niespodziankami w stylu nieprze-

widzianych wyższych rachunków.
Chcą, by ciepło było odpowied-

niej jakości za odpowiednią cenę. 
MPEC wykorzystuje, zdaniem Mar-
ka Grabowskiego, pozycję mono-

polisty. Z dostarczanej przez niego 
usługi korzystać muszą członkowie 
spółdzielni mieszkaniowych, bo nie 
mają innego wyjścia.

Stanisław Olszewski, prezes SM 
przy ul. Kolejowej, dodaje, że w ten 
sposób wytrąca się mu argumenty 
z ręki w sprawie likwidacji przez 

mieszkańców piecyków do pod-

grzewania wody. Bo jak ma prze-

konać do zmiany np. tych z bloku 
przy ul. Cmentarnej, dla których 
cena została wyliczona na 86 zł za 
metr sześcienny.

- Spodziewaliśmy się tych pod-

wyżek, nie cieszymy się z nich. 
Każdy chce, by były jak najmniej-
sze. Dopiero po porównaniu faktur 
za listopad tego i ubiegłego roku, 
dowiemy się, kto ma rację - mówi 
Janusz Kusza, prezes SM Fredry.

JAG

Po spotkaniu, o które 
poprosili, wiedzą niewiele 
więcej niż przed nim.

- Wyliczenia przedstawione nam 
przez prezesa MPEC Dębica To-

masza Wróbla nie pokrywają się 
z naszymi - podkreśla Marek Gra-

bowski, prezes Spółdzielni Miesz-

kaniowej Igloopol.
Z taryf zatwierdzonych przez 

Urząd Regulacji Energetyki dla dę-

bickiej spółki jasno - jego zdaniem 
- wynika, że ciepło uzyskane dzięki 
spalaniu węgla będzie droższe o 75 
proc. Wejdą one w życie 1 listopa-

da. A Tomasz Wróbel utrzymuje, 
że wzrost będzie o 50 proc.

- Zobaczymy na pierwszych ra-

chunkach, jak będzie. Wtedy okaże 
się, że manipulowanie procentami 
nic nie daje - stwierdza Marek Gra-

bowski.
Ma wrażenie, że przez szefostwo 

MPEC są traktowani nie jak part-
nerzy, ale dostarczyciele pieniędzy. 
A nie tak powinno być, oczekują 
bowiem zrozumienia i rzetelnej 
informacji. Samo powiedzenie, że 
będą podwyżki, to za mało. Bo oni 
też tworzą budżety na przyszły rok 
i nie chcą mieszkańców zaskakiwać 

To była bardzo szybka akcja. 
W poniedziałek 17 października 
burmistrz Mariusz Szewczyk po-

wiedział, że miasto będzie dystry-

buowało węgiel i że będzie chciało 
rozeznać, jakie jest zainteresowanie 
wśród mieszkańców. 

Zapisy po preferencyjnych cenach 
ruszyły 20 października i trwały 
do poniedziałku 24 października. 
Przyjmowane były tylko w go-

dzinach pracy Urzędu Miejskiego 
w Dębicy, a to oznacza, że na wi-
zytę w Ratuszu lub telefon miesz-

kańcy mieli zaledwie trzy dni, bo 
pomiędzy obiema datami wypadł 
weekend. Dlaczego tak mało czasu 
dano mieszkańcom?

- Wczoraj (20 października - 
przyp. red.) otrzymaliśmy od 
wojewody pismo w tej sprawie, 
a w nim zapis, że dane do Rzeszo-

wa musimy przekazać najpóźniej 
25 października - wyjaśnia naczel-
nik Wydziału Ochrony Środowiska 
UM w Dębicy Sławomir Gawlik.

W piątek 21 października, tuż 
po godzinie 9, na liście było ponad 
dwadzieścia osób. A więc zainte-

resowanie było średnie. Zapisanie 
się na tę listę nie oznacza jeszcze 
możliwości zakupu od samorzą-

du, trzeba będzie jeszcze złożyć 

wniosek o nabór. Kiedy? Na razie 
nie wiadomo.

Według założeń samorząd będzie 
mógł kupić tonę węgla za 1,5 tys. zł, 
a sprzedać mieszkańcowi nie drożej 
niż za 2 tys. zł. Ta różnica, to koszt 
dystrybucji. 

Z tego programu skorzystać będą 
mogli tylko ci, którzy są uprawnie-

ni do otrzymania dodatku wę-

glowego, a samo paliwo będzie 
limitowane. 

O terminach naborów wniosków 
będziemy informować na bieżąco 
na portalu debica24.eu. Złożyć go 
będą mogli jednak tylko ci, którzy 
zapisali się na listę chętnych.

rar

Miasto zakończyło już zapisy 
chętnych na węgiel po 
preferencyjnych cenach.

Kampania informacyjna
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Obserwator Lokalny

Krótko

Czy strefa płatnego parkowania 
w mieście powinna zostać po-
szerzona?
Na ostatniej sesji Rady Miejskiej 
w imieniu Komisji Infrastruktury 
i Gospodarki Przestrzennej, której 
przewodniczę,  złożyłem wniosek 
o weryfikację i analizę koniecz-

ności utworzenia nowych stref 
płatnego parkowania. Wniosek 
ten wynika z faktu, że w mieście 
przybywa samochodów. Rozsze-

rzając strefę płatnego parkowania 
chcielibyśmy zmienić przyzwy-

czajenia mieszkańców - mówiąc 
może brzydko - zmusić ich do ko-

rzystania z Miejskiej Komunikacji 
Samochodowej. Mniej samocho-

dów w mieście, to lepszej jakości 
powietrze, lepsze drogi i kilka in-

nych pozytywów.

Które ulice powinny zostać włą-
czone do strefy płatnego parko-
wania?
Przede wszystkim parkingi przy 
szkołach, na przykład przy I Li-
ceum Ogólnokształcącym, ale 
także te w okolicach centrów han-

dlowych. Strefa płatnego parko-

wania powinna być również przy 
dworcu, od strony miasta. Ludzie 
przyjeżdżają samochodami, które 
zostawiają na cały dzień, wsiadają 
w pociąg i jadą dalej. Parking na 
Głowackiego, obok banku, wy-

gląda tak samo. Niech korzystają 
z parkingów przy Słonecznej, bo 
po to one powstały. Ci, którzy 
chcą coś załatwić w mieście nie 
mają gdzie zaparkować. Kolejny 
parking, który cały dzień jest za-

walony, to ten obok kościoła Du-

Trzy pytania do ... Szczepana Mroczka,

wiceprzewodniczącego Rady Miejskiej w Dębicy.

cha Świętego. Takich miejsc jest 
znacznie więcej, a ostatecznie od 
burmistrza będzie zależało, gdzie 
powstanie strefa. Ale żeby była 
jasność, chcemy też weryfikacji 
dotychczasowych stref, bo może 
się okazać, że gdzieś taka została 
utworzona, a jest niepotrzebna.

Jakie są wpływy do miejskiej 
kasy ze stref płatnego parko-
wania?
Jest to w granicach 300 tysię-

cy złotych, więc przy budżecie 
naszego miasta nie jest to nie-

znacząca kwota, tylko dość po-

kaźna suma.
rar

Chcemy zmienić 
przyzwyczajenia

Omówili pierwsze kwestie

Potrzeby duże, a cel szlachetny

Zbierać będą przy obu bramach 

Ewakuacja w szpitalu, 
pacjent został w łazience

Rada ruszy w tym roku

Wirginia Lis, prezeska towarzy-

stwa przyznaje, że z roku na rok ma 
coraz mniej sił na jej organizację. 
Cieszy się jednak, że może liczyć 
w tej kwestii na życzliwość władz. 

- Musimy organizować te zbiór-

ki, bo przecież potrzeby są duże, 

naprawdę duże, a cel szlachetny  - 
przekonuje. 

Dlatego we wtorek 1 listopa-

da przedstawicieli towarzystwa 
spotkać będzie można przy obu 
bramach cmentarza, do niedaw-

na jeszcze parafialnego, a obec-
W rolę pacjenta bez strachu wcielił się strażak OSP. 

Uczniowie pierwsze spotkanie 
mają już za sobą.

Na oddziale neurologii szpitala 
w Dębicy w jednym z pomiesz-

czeń pojawia się ogień. Na miejscu 
błyskawicznie zjawiają się strażacy. 
Ewakuacja przebiega w dwóch kie-

runkach: pacjenci z sal bliżej wyj-
ścia głównego przenoszeni są na 
sąsiedni oddział, pozostali ewaku-

owani wewnętrznym korytarzem. 
Jeden z chorych, który w mo-

mencie pożaru znajduje się w ła-

zience, zostaje odcięty od drogi 
ucieczki. W tym momencie straża-

cy wkraczają  z zewnątrz i za po-

mocą wysięgnika zwożą pacjenta 
na dół. Akcja kończy się sukce-

sem, nikt nie ucierpiał. 
Tak wyglądał scenariusz ćwi-

czeń przeprowadzonych w czwar-

tek w szpitalu. Brało w nim udział 
11 ratowników pod dowództwem 
bryg. Janusza Nesteruka. Dzia-

łania obserwował także szef Ko-

mendy Powiatowej Państwowej 
Stray Pożarnej st. bryg. Krzysz-

tof Marek.
- Przede wszystkim chcieliśmy 

sprawdzić, jakie możliwości ma-

newru mamy w tych warunkach 
wozem z wysięgnikiem. Czy plac, 
z którego prowadzona była akcja, 
daje nam takie możliwości, czy nie 
występują przeszkody, np. w po-

staci drzew, które wymagałyby 
usunięcia - mówi Janusz Nesteruk.

Działania strażaków miały także 
na celu przetestowanie reakcji per-

sonelu szpitala w sytuacji zagroże-

nia. Zdaniem dowodzącego akcją, 
wszyscy pracujący na oddziale, 
wiedzieli, jak się zachować. 

Warto wspomnieć, że straż po-

żarna z Dębicy dysponuje wozem 
bojowym ze specjalistycznym 
wysięgnikiem, którego rozpiętość 
wynosi 42 metry.

- To wysokość 10-11 piętra - do-

daje Krzysztof Marek.
(nan)

Było to spotkanie robocze, któ-

rego finałem ma być powołanie 
Młodzieżowej Rady Powiatu. 
Inicjatorem utworzenia takiego 
gremium jest wicestarosta Adam 
Pieniążek. Pierwsze próby powo-

łania MRP podjęte zostały jeszcze 
w 2019 roku. Działania przerwała 
pandemia covid-19.

- Widząc dzisiejszą obecność re-

prezentantów prawie wszystkich 
szkół średnich, nad którymi spra-

wujemy nadzór, mam nadzieję, 
a wręcz jestem przekonany, że 
uda nam się ten pomysł dopro-

wadzić do końca i jeszcze w tym 
roku odbyć pierwsze posiedzenie 
15-osobowego gremium - mówi 
wicestarosta Pieniążek.

Zgodnie z założeniami nowe-

lizacji ustawy o samorządzie po-

wiatowym z 2021 roku, MRP ma 
reprezentować młodzież na danym 

terenie. Głównym zadaniem takiej 
rady jest uwrażliwianie samorzą-

dowców na potrzeby młodych 
mieszkańców. Rada daje im rów-

nież  możliwość wyrażania opinii 
o działaniach samorządu w zakre-

sie dotyczącym młodzieży.
rar

nie będącego w zarządzie miasta. 
Z puszkami ustawią się tam rów-

nież zaproszeni przez nich goście, 
spośród których wielu kwestuje 
z nimi od wielu lat. Zbierać będą 
od rana do zmierzchu, a pieniądze 
które  trafią do ich puszek wesprą 
renowację zabytkowych mogił, 
która z roku na rok wymaga coraz 
większych nakładów.

tra

Żeby go stamtąd zabrać, 
konieczne było użycie 
strażackiego wysięgnika. 

Uczniowie z prawie wszystkich 
szkół średnich spotkali się 
w Starostwie Powiatowym.

Towarzystwo Opieki nad Starym Cmentarzem w Dębicy już szykuje 
się do listopadowej kwesty pod najstarszą miejską nekropolią. 
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Temat tygodnia
Władze mają twardy orzech do zgryzienia

Uchwała jest, ale o konkretach 
jej autorzy zapomnieli

- Startowałem z Koalicji Obywatelskiej Ziemi 
Dębickiej i jedną z obietnic była darmowa 

komunikacja - mówi Adam Rogowski i dodaje, 
że dzisiaj KOZD już nie jest, ale podnosząc rękę 

za chciał dotrzymać obietnicy.

GRZEGORZ KRÓL

Darmowa komunikacja w Dębicy ma obowiązywać od 1 stycznia przyszłego roku.

Temat darmowej komunikacji miejskiej rozgrzał 
do czerwoności radnych i mieszkańców Dębicy.

lometrów, z czego ponad 800 tysię-

cy po mieście. Jeden wozokilometr 
kosztuje obecnie 8,57 zł. Według 
wyliczeń w przyszłym roku będzie 
to 10,30 zł.

- A nie będzie wpływów ze 
sprzedaży biletów - dodaje wice-

burmistrz.
Maciej Małozięć zwraca uwagę 

na jeszcze jedną rzecz. Nawet jeśli 
zmniejszą liczbę wozokilometrów, 
to cena jednego będzie jeszcze wyż-

sza, bo nie zmienią się koszty stałe.
- Jestem gorącym zwolennikiem 

darmowej komunikacji, sami po-

prosiliśmy spółkę o przygotowanie 
analizy związanej z wprowadze-

niem darmowych autobusów, ale 
to nie jest dobry moment - mówi.

Wyrobić trzeba będzie kartę
Choć nie zostało to jeszcze uregulo-

wane, to coraz więcej wiadomo, kto 
i na jakich zasadach będzie mógł 
z autobusów korzystać. Według za-

łożeń będą to osoby zameldowane 
w Dębicy, a za darmo będą mogły 
poruszać się tylko w granicach mia-

sta. Jeśli ktoś będzie chciał pojechać 
np. do Straszęcina, to bilet będzie 
musiał kupić. 

W uchwale przygotowanej przez 
PiS możemy przeczytać, że miasto 
oszczędzi na zatrudnianiu kon-

trolerów biletów. Kto więc będzie 
sprawdzał, czy za darmo jedzie 
faktycznie mieszkaniec miasta?

- Straż Miejska może to robić - 
mówi Józef Sieradzki.

I dodaje, że każdy dębiczanin, 
który będzie chciał jeździć za dar-

mo autobusami, będzie musiał wy-

robić sobie Kartę Mieszkańca.
- Na własny koszt. My opracuje-

my wzór - podkreśla przewodni-
czący RM.

Ten koszt to ok. 10 zł.
Na wydarzenia w mieście z za-

zdrością patrzą mieszkańcy gminy 
Dębica, którzy wspominają czasy, 
kiedy MKS jeździł także po ich 
gminie. Teraz, z nowego przewoź-

nika, są mniej zadowoleni. Czy mo-

gą liczyć na darmowe bilety?
- Nie analizujemy takiego rozwią-

zania na dzisiaj - mówi Stanisław 
Rokosz, wójt tej gminy.

krol@ol.com.pl

I w zasadzie poza tym, że decyzją 
większości składu Rady Miejskiej 
w Dębicy komunikacja w mieście 
będzie darmowa, to nic więcej nie 
było wiadomo. Teraz pojawia się 
więcej konkretów.

Spoza PiS uchwałę poparli  
we dwóch

Za tym, by od 1 stycznia 2023 roku 
autobusy w mieście były za darmo 
głosowali radni Prawa i Sprawie-

dliwości. Ale nie tylko, bo rękę za 
podniósł także przewodniczący 
RM Józef Sieradzki. Ten sam, któ-

ry kilka miesięcy temu opuścił PiS 
i przeszedł do obozu radnych sku-

pionych wokół burmistrza Mariu-

sza Szewczyka. 
Wyjaśnia, że porozumiał się w tej 

sprawie z dawnymi kolegami, ale 
rozmawiał o tym również z rad-

nymi, z którymi tworzy tzw. nową 

zostać sprawdzona pod wzglę-

dem formalnym.
Według radnych PiS darmowe 

autobusy pochłoną z budżetu ok. 
800 tys. zł rocznie, czyli tyle, ile 
przed pandemią wynosiły wpływy 
ze sprzedaży biletów. Ale to było 
dawno, a od tego czasu zmieniło 
się wszystko, z cenami paliwa i ro-

snącym wynagrodzeniami na czele.
- Według naszych szacunków 

miasto będzie musiało znaleźć do-

datkowo cztery miliony - mówi 
prezes MKS w Dębicy Józef Rutka.

Podkreśla, że od decyzji w Ra-

tuszu zależeć będzie siatka połą-

czeń autobusowych.
- Ona zawsze jest wypadkową te-

go, ile pieniędzy otrzymamy - do-

daje prezes.
Jeśli złotówek będzie wystarcza-

jąco dużo, by utrzymać to, co jest 
teraz, to wszyscy będą zadowoleni. 
Gorzej będzie, jak miasto tylu do-

datkowych pieniędzy w budżecie 
nie znajdzie.

większość w radzie, m.in. z Lesz-

kiem Żyłką. Większość mówiła, że 
to nie jest dobry czas.

- A ja się pytam, kiedy będzie 
dobry? O darmowej komunikacji 
mówił burmistrz podczas kampa-

nii - dodaje Józef Sieradzki.
Uchwałę poparł także inny radny 

z otoczenia burmistrza, były czło-

nek klubu Koalicja Obywatelska 
Ziemi Dębickiej Adam Rogowski.

- Startowałem z KOZD i jedną 
z obietnic wyborczych tego ugru-

powania była darmowa komuni-
kacja - mówi i dodaje, że dzisiaj 
w KOZD już nie jest, ale podnosząc 
rękę za chciał dotrzymać obietnicy, 
którą dał wyborcom.

Zdania podzielone
Nasz portal debica24.eu jako 
pierwszy poinformował o decyzji 
radnych RM. Pod informacją poja-

wiło się mnóstwo komentarzy. Jed-

ni Czytelnicy gratulowali pomysłu, 
inni wręcz przeciwnie. Byli też ta-

cy, którzy zastanawiali się, kto za tę 
rozrzutność zapłaci. 

Odpowiedź na to pytanie padła 
- choć nie wprost - na posiedzeniu 
rady. Zapłacą wszyscy mieszkańcy 
miasta. Bo skądś pieniądze trzeba 
zabrać, by dołożyć do MKS. Chyba 
że... służby wojewody unieważnią 
uchwałę. Jak każda musi przez nie 

- Może pan sobie wyobrazić, co 
się wtedy stanie - mówi prezes  
Rutka.

Mniej kursów, to mniejsze zapo-

trzebowanie na kierowców, choć 
nie każdy się z tym zgadza.

- Żadnych zwolnień nie będzie, 
bo muszą kilometry wyjeździć - 
odpowiada z kolei przewodniczący 
Józef Sieradzki.

W ten sposób odnosi się do pro-

jektu, w ramach którego miasto 
otrzymało dofinansowanie na za-

kup nowych autobusów. Zgodnie 
z zapisami umowy, autobusy te 
każdego roku muszą wyjeździć 
określoną liczbę kilometrów. Ale 
umowa o dofinansowaniu określa 
też liczbę biletów, które muszą być 
sprzedane. Jeśli limity nie zostaną 
wykonane, to miasto będzie musia-

ło zwrócić miliony dofinansowania. 
Umowa obowiązuje do 16 czerwca 
2025 roku.

Jakie warianty po wprowadzeniu 
darmowej komunikacji rozważają 
władze miasta? Wiceburmistrz Ma-

ciej Małozięć mówi o dwóch.
- Pierwszy to ten, że jeździmy tak 

samo, jak do tej pory. Drugi zakła-

da zmniejszenie liczby wozokilo-

metrów do 500-600 tysięcy rocznie 
- wyjaśnia Maciej Małozięć.

Obecnie autobusy w ciągu roku 
pokonują niespełna milion wozoki-
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Dębica
Urząd Miejski
tel. 14 683 81 00

Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 681 35 90, 14 681 35 91

Zespół ds. przeciwdziałania przemocy 
w rodzinie
tel. 14 670 33 42

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 
tel. 14 680 31 46, 690 901 136 (rejestracja)

Zakład Usług Miejskich
tel. 14 681 64 86, 14 682 70 50

Policja - KPP w Dębicy
47 8228 399 (centrala), 47 8228 310 (o�cer 
dyżurny), 47 8228 370 (telefon zaufania).

Arka – Specjalistyczna poradnia i Telefon 
Zaufania
tel. 14 681 81 41

Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie
tel. 14 680 31 21

Środowiskowy dom samopomocy
tel. 14 666 87 02, 14 670 20 51

Ośrodek Interwencji Kryzysowej
tel. 14 670 33 42

Poradnia Psychologiczno – Pedagogiczna
tel. 14 670 24 60

Podkarpackie stowarzyszenie pomocy oso-
bom uzależnionym i ich rodzinom Jutrzenka
tel. 14 682 16 69

Stowarzyszenie Osób Działających w Zakre-
sie Pomocy Społecznej Ad Astram
tel. 14 670 50 06

Stowarzyszenie Obrony Praw Człowieka
tel. 14 682 72 19

Powiatowy Rzecznik Konsumentów
tel. 14 680 31 27

Towarzystwo Pomocy im. św. Brata Alberta
tel. 14 670 44 71

Stowarzyszenie im. E. Bojanowskiego 
Dobroć
tel. 14 682 22 90

Dębickie Hospicjum Domowe im. Jana Paw-
ła II
tel. 507 506 808 / (14) 690 20 44

Stowarzyszenia Rodziców I Przyjaciół Osób 
Niepełnosprawnych Radość
tel. 14 696 91 38

Stowarzyszenia na rzecz wspomagania osób 
z niepełnosprawnością i ich otoczenia Z Po-
trzeby Serca
tel. 512 305 090, 14 677 85 98

Stowarzyszenie dla Osób Autystycznych i ze 
Spektrum Autyzmu Ukryty Dar
tel. 791 132 080

Ośrodki zdrowia
POZ w Dębicy
Przychodnia Nr 1, ul. Cmentarna 54
tel. 14 682 78 01, 14 682 78 02

NZOZ „Dwójka”,ul. Krasickiego 1
tel. 14 670 07 72

Przychodnia Nr 5, ul. Szkolna 4
tel. 14 682 78 13

NZOZ Cor-Med, ul. Kolejowa 34
tel. 14 680 86 91

NZOZ Kol-Med, ul. Kolejowa 19
tel.  14 670 26 57

Bo naprawy samochodów są kosztowne

Za takie parkowanie grozi mandat

Na początek 20 osób

Burmistrz mówił o likwidacji, 
ale kasztanowcom nic nie grozi

Słupków tam nie będzie 

Nabór do więzienia trwa

Wizja parku na Wolicy 
coraz bardziej odległa

Piotr Michoń 
zrezygnował z funkcji

A zaczęło się od wniosku w spra-

wie parkowania przy Urzędzie 
Miejskim, zgłoszonego przez rad-

nego Szczepana Mroczka. Ten za-

uważył, że miejsca przed Ratuszem 
zajmowane są przez pracowników, 
którzy mogliby zostawiać samo-

chody za urzędem.
- Trzeba im wydać takie polecenie 

- domagał się.
Zwracał uwagę, że powinien 

zostać zmieniony system parko-

wania z równoległego do jezdni 
na skośny. Przekonywał, że wtedy 
zmieszczą się nie dwa, a cztery au-

ta. Pytał też, co dalej z parkingiem 
przy hali pod drugiej stronie ulicy.

Burmistrz Mariusz Szewczyk 
zapowiada, że ten ostatni zosta-

nie wkrótce wyłączony z ruchu ze 

względu na trwającą modernizację 
hali sportowej. Te wokół Ratusza 
zostaną zaś przebudowane w ra-

mach programu poprawy dostęp-

ności do urzędu, na który miasto 
dostało 250 tys. zł.

- Jest jeszcze problem spadających  
kasztanów i żołędzi, to też musimy 
wziąć pod uwagę. Bo jednak kosz-

towne są naprawy i pewnie będzie-

my musieli to likwidować - mówił 
Mariusz Szewczyk.

Te enigmatyczne słowa wielu 
zrozumiało w ten sposób, że miasto 
planuje wycinkę kasztanowców. 
Burmistrz tłumaczy jednak, że jest 
wiele innych zabezpieczeń przed 
spadającymi kasztanami.

- Nigdy nie pomyślałem o wy-

cince tych drzew, to byłby skandal. 

Zresztą żaden konserwator by się 
na to nie zgodził - podkreśla.

Mówiąc o likwidacji problemu 
miał na myśli budowę pod drzewa-

mi przymocowanych do słupków 

zadaszeń. To one miałyby chro-

nić karoserie samochodów przed 
uszkodzeniami przez kilka tygo-

dni, kiedy spadają kasztany.
JAG

Drzewa przy Ratuszu na pewno nie zostaną wycięte.

Takie są skutki parkowania na 
trawniku. 

Słowa Mariusza Szewczyka wypowiedziane na ostatniej 
sesji poruszyły obrońców drzew w Dębicy.

Po spotkaniu przedstawicie-

li władzy obydwu szczebli oraz 
członków komisji infrastruktury 
z miasta i powiatu, które dotyczy-

ło przyszłości działki przy ulicy 23 
Sierpnia,  wszyscy zainteresowani 
liczyli na kontynuację. Wśród nich 
na pewno mieszkańcy tamtej czę-

ści miasta, na czele z Radą Osiedla 
Kepa - Wolica. Kolejnym krokiem 
miały być rozmowy pomiędzy sta-

rostą Piotrem Chęckiem i burmi-
strzem Mariuszem Szewczykiem. 

Przypomnijmy: ten pierwszy 
chciał, by na ponadhektarowej 
działce powstał park dla miesz-

kańców całego powiatu. Taką sa-

mą wolę deklaruje burmistrz, ale 
podkreśla, że to rada  miasta musi 
podjąć ostateczną decyzję. Żeby by-

ło nad czym debatować, konieczna 

jest uchwała w tej sprawie, a tej 
ciągle nie ma. Podobnie jak żad-

nych konkretów.
- Zamieniliśmy z burmistrzem 

dwa słowa, ale trudno to nazwać 
spotkaniem i rozmową - mówi 
Piotr Chęciek.

Co więcej, starosta wprost przy-

znaje, że jego pomysł w obecnych 
okolicznościach staje się coraz 
trudniejszy, jeśli nie niemożliwy 
do zrealizowania. I to nie tylko 
z tego powodu, że miasto nie chce 
bezpłatnie przekazać powiatowi 
działki pod inwestycję.

- Pierwsze rozmowy z mieszkań-

cami były w maju 2021 roku. Od 
tamtego czasu wszystko się zmie-

niło. Żyjemy w innej rzeczywistości 
- podkreśla Chęciek.

Ale zaznacza również, że nie 
odpuści starań, by teren przy 23 
Sierpnia stał się dostępnym dla 
mieszkańców całego powiatu miej-
scem rekreacji i odpoczynku.

(nan)

Kierowcom nie przeszkadza to 
jednak rozjeżdżać zieleniec obok 
drogi dojazdowej do ul. Popiełusz-

ki. Zazwyczaj tłumaczą się wtedy, 
że to tylko na chwilę i że czekają na 
dziecko, które właśnie kończy zaję-

cia w Zespole Państwowych Szkół 
Muzycznych. 

Ich zapędy mogłyby ostudzić 
słupki wzdłuż ulicy, uniemożli-
wiające wjazd na trawnik. Do Ra-

tusza wpłynął już nawet wniosek 
w tej sprawie. Na to jednak nie ma 
co liczyć, bo jak twierdzi Robert 
Sieradzki, naczelnik Wydziału In-

frastruktury Miejskiej i Inwestycji, 
koszty tego są zbyt wysokie.

- Postawienie jednego słupka to 
jest koszt około 400 zł, a tam trzeba 
takich słupków z dziesięć, czyli ma-

my 4 000 zł. A tam niebezpieczeń-

stwa nie ma - tłumaczy sugerując, 

że woli ustawić je np. obok chodni-
ka, gdzie chronią pieszych. 

Przekonuje też, że choć parko-

wanie aut w tym miejscu jest raczej 
incydentalne, to Straż Miejska ma 
tam częściej zaglądać.

tra

I wyjaśnia, że kiedy radni sku-

pieni wokół burmistrza Mariusza 
Szewczyka przejmowali władzę 
w radzie, to ustalili pewne zasady, 
które nie są przestrzegane.

- Moja decyzja o rezygnacji 
z funkcji wiceprzewodniczącego 
rady jest przemyślana, zastanawia-

łem się nad tym od dłuższego czasu 
- mówi radny.

Czy ktoś obejmie po nim funkcję? 
A może rada będzie teraz pracowa-

ła tylko z dwoma wiceprzewodni-
czącymi?

rar

W dębickim Zakładzie Karnym 
potrzeba 20 osób. Ale to dopie-

ro początek.
- Potrzebni są funkcjonariusze 

do działu ochrony, działu kwater-

mistrzowskiego, działu peniten-

cjarnego - mówi Mariusz Konefał, 
kierownik Działu Penitencjarnego 
i jednocześnie rzecznik prasowy 
dyrektora Zakładu Karnego w Dę-

bicy.
Przyjęty do SW funkcjonariusz 

może liczyć na pensję w kwoce 
3900 zł netto. 

Więcej na ten temat na naszym 
portalu debica24.eu.

rar

Nadal nie ma porozumienia 
między samorządami miasta 
i powiatu.

Choć wiadomo, że na trawniku 
obok szkoły muzycznej parkować 
nie wolno.  

Radny nie zgadza się na sposób 
funkcjonowania Rady Miejskiej, 
ale szczegółów nie zdradza.

Ruszył jeden z największych 
od wielu lat naborów do pracy 
w Służbie Więziennej.
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UNPLUGGED W DĘBICY
Kilkunastu pedagogów, na-
uczycieli i szkolnych psycholo-
gów wzięło udział w szkoleniu 
Unplugged. Dzięki temu będą 
mogli prowadzić dla uczniów 
starszych klas szkół podstawo-
wych zajęcia z pro�laktyki uza-
leżnień. Program pro�laktyki 
uniwersalnej adresowany jest do 
uczniów w wieku 12–14 lat. Celem 
jest ograniczanie inicjacji używa-
nia substancji psychoaktywnych, 
jak również ograniczenie rozwoju 
intensywności używania.

PIENIĄDZE DLA MIASTA
Ponad 120 tys. złotych zdobył 
Urząd Miejski w Dębicy na roz-
wój publicznego transportu 
zbiorowego z Funduszy Euro-
pejskich.  Wniosek przygotowa-
ny przez Wydział Rozwoju Miasta 
złożony został w ramach Dębic-
ko-Ropczyckiego Obszaru Funk-
cjonalnego. Dzięki realizacji 
zadania powstanie plan z infor-
macjami, gdzie potrzeba wybu-
dować drogę, a gdzie ścieżkę 
rowerową. Plan ten umożliwi sta-
ranie się o pieniądze z Unii Euro-
pejskiej na ich budowę.

BĘDĄ PRACE PRZY PARKINGU
Zwiększenie drożności i prze-
pustowości na parkingu przy ul. 
Wielopolskiej będzie głównym 
celem prac, jakie planuje tam 
miasto. Chodzi przede wszystkim, 
by ruch np. we Wszystkich Świę-
tych odbywał się płynniej. Nie 
ma póki co planów powiększenia 
parkingu o działki od strony ul. 
Wielopolskiej i Macha. 

Dębica

Za spalanie liści na działkach grozi mandat karny.

Strażnicy wręczą mandat

Gałęzie spalać można, 
ale liście należy kompostować

Część z nich kończy się upomnie-

niem, inne mandatem.
- Ostatnią interwencję zakończo-

ną karą finansową mieliśmy 6 paź-

dziernika, w rejonie al. Jana Pawła 
II. Osoba paląca liście otrzymała 
mandat w kwocie 100 zł - mówi 
Sylwester Bieszczad, komendant 
Straży Miejskiej w Dębicy.

Jak zapłacą, to miasto odbierze
W grudniu 2012 roku przyjęta zo-

stała ustawa o odpadach, która 
mówi o tym, że nie wolno nam 
na działce spalać odpadów roślin-

nych, ale możemy je samodziel-
nie kompostować. Jest też w niej 
zapis mówiący, że dopuszcza się 
spalanie zgromadzonych pozosta-

łości roślinnych, chyba że są one 
objęte obowiązkiem selektywnego 
zbierania. A trawa, liście, chwasty, 
czy inne odpady zielone takim 
obowiązkiem są objęte. Tyle tyl-
ko, że działkowcy nie mogą tych 
odpadów oddawać do Punktu Se-

lektywnej Zbiórki Odpadów Ko-

munalnych. 

Ale jest rozwiązanie, o czym 
wspomina Sławomir Gawlik, na-

czelnik Wydziału Ochrony Środo-

wiska Urzędu Miejskiego w Dębicy.
- Wystarczy, że prezesi podpiszą 

umowę na odbiór takich odpadów 
z działek - wyjaśnia.

Tyle tylko, że działkowcy musie-

liby ponosić dodatkowe koszty i to 
może okazać się przeszkodą nie do 
przejścia. Dlatego wiele wskazuje 
na to, że będzie tak jak do tej pory, 
a niektórzy użytkownicy działek 
będą podrzucać odpady do konte-

nerów na osiedlach, czy wysypy-

wać je do rowów i rzek. Ale przed 
takim postępowaniem przestrzega 
Sylwester Bieszczad.

Będziemy reagować
Strażnicy miejscy reagują na każ-

dy sygnał o podrzucaniu odpa-

dów. W przypadku tych zielonych 
ustalenie sprawcy jest praktycznie 
niemożliwe. Ale nie oznacza to, że 
takie osoby mogą czuć się bezkar-

nie. Zgłaszający może np. zapisać 
numer rejestracyjny pojazdu, któ-

rym sprawca przyjechał. To ułatwi 
dotarcie do niego.

- Apeluję o przestrzeganie prze-

pisów - mówi Sylwester Bieszczad.
Maksymalny mandat, jaki mogą 

nałożyć strażnicy na osobę spalającą 
odpady zielone to 500 zł.

Ale w tym wszystkim są też do-

bre informacje dla działkowców 
z Dębicy. Otóż zgodnie z przepisa-

mi mogą oni spalać gałęzie. Są jed-

nak pewne warunki.
- Tylko te pozbawione liści - pod-

kreśla naczelnik Gawlik.
Ważne również, by nie były to 

świeże gałęzie, a te dobrze wysu-

szone, np. takie, które przeleżały od 
poprzedniego sezonu, by nie zady-

mić całej okolicy.
Grzegorz Król

Około stu interwencji związanych z paleniem odpadów 
zielonych podejmuje rocznie Straż Miejska.
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Przez ostatnie dni pogoda rozpieszczała wysokimi temperaturami i słońcem, fundując nam prawdziwą 
złotą polską jesień. Żółto i czerwono zrobiło się nie tylko w lasach, ale też w zagajnikach i przydomowych 
sadach.  Za chwilę takie obrazki jak ten, sfotografowany w lesie w Chotowej będą tylko wspomnieniem 
umilającym czekanie na wiosnę.

(nan)

Dębica i powiat

Na 1 procent przekazaliśmy 2,8 mln zł, większość dla organizacji ogólnopolskich

Najwięcej dla Śnieżki, 
Radości i Psiego Azylku

Kontrole będą, bo nie 
można palić wszystkim

Ja się nie dziwię
Uważam, że to co wydarzyło się 

w kościele św. Jadwigi, a co opisy-

waliście w poprzednim numerze 
Obserwatora, to nie jest wina księ-

dza Piaseckiego, a rodziców dziec-

ka. Sama wychowałam czwórkę 
dzieci i nigdy nie miałam takiej sy-

tuacji. Dziecko w kościele powinno 
zachowywać się tak, jak należy. 
I uważam, że jeśli krzyczało, pisz-

czało, czy robiło cokolwiek innego, 
co mogło odwracać uwagę księdza, 
to miał on prawo zareagować tak, 
jak zareagował.

Czytelniczka

Zwracajcie uwagę, 
jak nigdy wcześniej

Temperatury mamy coraz niższe, 
a te minusowe już niebawem poja-

wią się u nas na stałe. Każdego roku 
pojawiają się apele o to, by zwracać 
uwagę na swoich starych, schoro-

wanych sąsiadów. Zima jest tym 
okresem, który jest im przeżyć naj-
trudniej. A w tym roku są oni zagro-

żeni jeszcze bardziej. Wiele osób nie 
stać było na zakup węgla, czy drew-

na, by nagrzać w swoich domach. 
Warto więc zainteresować się tym, 
czy nasz sąsiad będzie miał czym 
ogrzać swój dwom i przy okazji 
siebie. Czasy mamy trudne, nic nie 
wskazuje na to, że w najbliższych 
miesiącach coś się zmieni, dlatego 
proszę - bądźmy razem. Razem 
uda się nam przetrwać wszystko, 
wystarczy odrobina zrozumienia.

Marta

Spodziewałem się więcej
Cieszyłem się, kiedy radni nie-

związani z PiS przejmowali władzę 
w mieście. Wiedziałem, że ogniwo, 
które doszło do ludzi burmistrza 
najsilniejszym nie jest, ale miałem 
nadzieję, że choć raz pan Józef 
Sieradzki będzie lojalny. Szkoda, 
bo miałem nadzieję, że razem coś 
zdziałacie dla tego miasta, spodzie-

wałem się więcej. Niestety znów 
opozycja nawaliła. Choć to nie 
tylko wina przewodniczącego, ale 
całej opozycji, bo znów nie potrafi-

liście się dogadać, czym wzmacnia-

cie tylko PiS.
Marek

• Stowarzyszenie na rzecz Rozwoju 
Wsi Nagawczyna - 2 682 zł

• Fundacja Olimp Life - 2 311 zł
• Towarzystwo Pomocy im. św. Bra-

ta Alberta Koło Dębica - 2 001 zł
• Stowarzyszenie Absolwentów 

i Przyjaciół Zespołu Szkół Zawo-

dowych nr 1 w Dębicy Szansa - 
1 683 zł

• Stowarzyszenie Razem w Przy-

szłość - 1 563 zł
• Stowarzyszenie Słowian Doliny 

Wisłoki - Palana Gera - 1 046 zł
• Stowarzyszenie Przyjaciół Ekono-

mika - 888 zł
• Podkarpackie Stowarzyszenie 

Pomocy Osobom Uzależnio-

nym i ich Rodzinom Jutrzenka 
- 872 zł

• Towarzystwo Przyjaciół Zespołu 

Szkół Centrum Kształcenia Rolni-
czego w Brzostku - 871 zł

• Stowarzyszenie Wspierania Edu-

kacji w Zespole Szkół w Siedli-
skach-Bogusz - 725 zł

• Towarzystwo Miłośników Ziemi 
Brzosteckiej - 695 zł

• Społeczne Ognisko Muzyczne im. 
Fryderyka Chopina - 652 zł

• Ochotnicza Straż Pożarna Dębica 
- Kędzierz - 393 zł

• Towarzystwo Miłośników Przy-

rody Iwa - 281 zł
• Stowarzyszenie Rozwój przez 

Edukację - 192 zł
• Stowarzyszenie Nowy Dom - 

118 zł
• Uczniowski Klub Sportowy 

Olimp przy SP 9 w Dębicy - 35 zł
JAG

Po raz pierwszy w pierwszej trójce znalazła się Fundacja Psi Azylek.

Taki widok w sezonie grzewczym 
zdarza się nader często.

Ponad 630 tys. zł trafi 
do organizacji z naszego 
powiatu z 1% podatku 
dochodowego za rok 2021.

Liczy, że dębiczanie nie pójdą 
w ślady mieszkańca Wejherowa, 
który palił w piecu płytami wió-

rowymi, a ukarany mandatem 
zasłaniał się słowami Jarosława Ka-

czyńskiego, który miał powiedzieć, 
że można palić wszystkim. 

- Ja słuchałem pana Jarosława Ka-

czyńskiego i on nie powiedział nic 
nowego prócz tego, co do tej pory 
obowiązywało - twierdzi komen-

dant Straży Miejskiej w Dębicy. 
A o czym konkretnie mówił szef 

Prawa i Sprawiedliwości? Stwier-

dził, że Polska musi być ogrzana, 
więc w związku z tym trzeba palić 
wszystkim, poza oponami i tym 
podobnymi rzeczami.  

A czym można palić w piecu? 
Zgodnie z założeniami ustawy an-

tysmogowej: węglem kamiennym, 
nieimpregnowanym drewnem, 
olejem opałowym, gazem ziem-

nym, brykietami ze słomy, a także 
tzw. biopaliwami, czyli na przykład 
zbożem, czy łupinami orzechów.

W Dębicy za kontrolę tego, 
czy mieszkańcy przestrzegają 
przepisów, dotyczących palenia 
w piecach, odpowiadają strażnicy 
miejscy. 

Sylwester Bieszczad pytany, czy 
jego podwładni, w związku z se-

zonem grzewczym rozpoczęli już 
kontrole odpowiada, że... nie. A to 
dlatego, że nigdy jej nie zakończyli.  

- My to robimy przez cały rok. Je-

śli mamy zgłoszenie, to reagujemy  
- tłumaczy komendant. 

Twierdzi, że w tym sezonie 
grzewczym mieli już kilka takich 
zgłoszeń, ale niekoniecznie się 
one potwierdzały.

- W każdym razie nie wydarzyło 
się nic spektakularnego - mówi.

Choć trzeba przyznać, że dębi-
czanie coraz częściej narzekają na 
jakość powietrza. 

Paweł Filipek, komendant Straży 
Gminnej w gminie Dębica, również 
nie zamierza odpuszczać tym, któ-

rzy zechcą palić śmieciami. 
- Przede wszystkim liczymy na 

zgłoszenia mieszkańców, a te są 
często, bo ludzie nie pozwolą sobie, 
żeby sąsiad ich truł - przekonuje. 

Ale i sami strażnicy, pracując na 
dwie zmiany, jeżdżą po gminie 
i zwracają uwagę na to, co wydo-

bywa się z kominów. Dodatkowo 
w walce z zanieczyszczaniem po-

wietrza pomagają im drony. 
tra

• Fundacja Śnieżka - 216 680 zł;
• Stowarzyszenie Radość - 120 143 zł;
• Fundacja Psi Azylek - Zwierzęta 

w potrzebie - 46 428 zł
• Stowarzyszenie na rzecz Wspo-

magania Osób z Niepełnospraw-

nością i ich Otoczenia Z potrzeby 
serca - 45 556 zł

• Stowarzyszenie Pomocy Spo-

łecznej Ad Astram w Dębicy - 
34 062 zł

• Stowarzyszenie Uwierz w siebie 
- 29 362 zł

• Stowarzyszenie im. Edmunda 
Bojanowskiego Dobroć - 26 557 zł

• Stowarzyszenie Dębickie Hospi-
cjum Domowe - 17 733 zł

• Taurus Dzieciom - 17 521 zł
• KS Pilzno - 14 778 zł
• Stowarzyszenie Pomocy Niepeł-

nosprawnym z Mózgowym Po-

rażeniem Dziecięcym Możemy 
Wszystko - 12 494 zł

• Towarzystwo Przyjaciół Pilzna 
i Ziemi Pilźnieńskiej - 11 530 zł

• Stowarzyszenie Dziesiątka - 
7 074 zł

• Radosny Uśmiech Dziecka - 
6 014 zł

• Stowarzyszenie na rzecz Wspiera-

nia Młodych Talentów - 3 978 zł
• Stowarzyszenie Dziecięca Akade-

mia Piłkarska - 3 807 zł

Sylwester Bieszczad przypomina, 
że przepisy dotyczące palenia 
w piecach się nie zmieniły. 
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Głosuj na Radość, 
liczy się Twoja pomoc

 Mieszkanka Dębicy skarży się na to, jak została potraktowana 
w dębickim szpitalu.

Nowym zadaniem ZAZ Radość jest renowacja dawnego kina Kosmos. 

Siedziała siedem godzin,  by usłyszeć odmowę

Dyrektor komentować nie chce, 
ale lekarki zamierza bronić

Okazało się, że lekarza medycyny 
pracy nie będzie do końca paździer-
nika. Ale to wielkim problemem nie 
było, gdyż miał zastępstwo.

- Lekarz, który mnie przyjął, dał 
mi skierowanie do okulisty - mówi 
Katarzyna Kamińska.

Lekarka poprosiła o nazwisko
Na skierowaniu napisał numer ga-

binetu - 127. Kobieta udała się pod 
wskazane drzwi i usiadła. Było to 
około godz. 8 rano. W kolejce od-

siedziała ponad siedem godzin. 
W końcu przyszła pora na jej wizy-

tę i weszła do gabinetu.
- Pani doktor zapytała o nazwisko, 

więc podałam. Okazało się, że nie 
miała mojej kartoteki i powiedziała, 
że mnie nie przyjmie - opisuje całą 
sytuację Katarzyna Kamińska.

Kobieta tłumaczyła lekarce, że ma 
skierowanie z medycyny pracy.

- A pani doktor kazała mi wyjść - 
dodaje Katarzyna Kamińska.

W pewnym momencie dębiczan-

ka wyjęła telefon, by całą sytuację 

nagrać. Wtedy pani doktor nie mó-

wiła wiele.
- Proszę mi powiedzieć, dlaczego 

i na jakiej podstawie nie chce mnie 
pani przyjąć - dopytywała Katarzy-

na Kamińska.

Pacjentka potwierdziła
Lekarka w tym czasie wypełniała 
jakieś dokumenty. W końcu wstała, 
otworzyła drzwi gabinetu i zwróci-
ła się do pacjentki.

- Może pani wyjść, bo chcę za-

mknąć drzwi - zapytała lekarka.
Katarzyna Kamińska nie dawała 

za wygraną. Dopytywała, dlaczego 
lekarka jej nie przyjmie.

- Już pani mówiłam, bo medycyna 
pracy jest od 8 do 9 - wyjaśniła oku-

listka.
Dlaczego więc dębiczanka nie 

została przebadana, skoro w szpi-
talu pojawiła się pomiędzy tymi 
godzinami? To, jak długo siedziała 
w kolejce do okulistki potwierdziła 
pacjentka, która była za Katarzy-

ną Kamińską.

 W konkursie o nagrodę publiczno-

ści Zakład Aktywizacji Zawodowej 
rywalizuje z 11 przedsiębiorstwami 
społecznymi w całej Polsce. Zwy-

cięzcy przypadnie nie tylko statuet-
ka, ale i nagroda pieniężna. 

- Warunkiem przystąpienia do 
konkursu było wykazanie przedsię-

biorczości i działań, jakie aktywują 
zawodowo osoby z wykluczeniami. 
Każdy głos się liczy -mówi Katarzy-

na Pęciak z ZAZ w Dębicy.
I dodaje, że aktualnie podopieczni 

Radości pracują nad nowym pro-

jektem, którym jest renowacja ki-

na w domu kultury przekazanym 
przez Firmę Oponiarską. 

ZAZ to pięć działów usługowo-

-produkcyjnych: meblarski, gastro-

nomiczny w postaci Caffe Radość 
i Lunch Baru Smaki Radości, usłu-

gi cateringowe Radosny Catering, 
usługi gospodarczo-porządko-

wo-remontowe, dział rękodzieła 
artystycznego  oraz dział usług pral-
niczych. 

Żeby oddać głos, co jest bardzo 
proste,  wystarczy wejść na facebo-

okowy profil ZAZ Radość. 
(nan)

W środę 12 października Katarzyna Kamińska pojechała 
do szpitala, by wykonać badania okresowe do pracy.

Lekarka wychodząc z gabine-

tu zwróciła się także do pozosta-

łych pacjentów.
- Nie badamy się, jestem zbyt zde-

nerwowana - powiedziała.

Dyrektor broni lekarki
Katarzyna Kamińska chciała iść 
do dyrektora Przemysława Woj-
tysa, by porozmawiać o sytuacji, 
jednak było już po godzinach je-

go pracy.
- Badania krwi udało mi się 

tylko zrobić, resztę załatwiłam 
prywatnie. To jest skandal, w jaki 
sposób traktowani są pacjenci - 
podkreśla kobieta.

Okazuje się, że Przemysław 
Wojtys sytuację zna, gdyż o tym, 
co wydarzyło się 12 października, 
poinformowała go sama lekarka.

- Ale proszę mi wybaczyć, nie 
będę tego komentował. Pani dok-

tor jest nieprawdopodobna, z fan-

tastycznym instynktem i będę jej 
bronił. To fantastyczna kobieta 
i jest jedną z ostatnich, którą podej-
rzewałbym o bycie nieuprzejmym 
- podkreśla dyrektor Zespołu 
Opieki Zdrowotnej w Dębicy.

Grzegorz Król

Walczą o nagrodę w konkursie im. Jacka Kuronia na najlepsze 
przedsiębiorstwo społeczne roku. Zagłosować może każdy.  
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Złote Gody w Dębicy

Świętowali pracownicy

Szpital w Dębicy ma już 75 lat, 
ale z wiekiem wygląda coraz lepiej

Jubileusz świętowały 42 małżeńskie pary

Jan Kasowicz w Dębicy miesz-

kał już od 1964 roku, chodził do 
Technikum Mechanicznego i grał 
w piłkę w MKS-ie. W 1972 r. był 
już zawodnikiem Wisłoki, z którą 
w czerwcu wywalczył awans do 
II ligi. Dwa miesiące później po-

wiedział tak Czesławie, najpierw 
podczas ślubu cywilnego w Ko-

łaczycach, a później kościelnego 
w Brzyskach. Żona przeprowadziła 
się do Dębicy.

- Było czasami ciężko, wychowy-

waliśmy trzech synów Ja nienormo-

wany czas pracy, żona prowadziła 
działalność. Nie miał nam kto po-

móc - opowiada.
Mimo to po 50 latach małżeń-

stwa może powiedzieć, że nic by 
nie zmienił. Starali się sobie poma-

gać w obowiązkach domowych, 
choć większość spadała na żonę. 
Za to, że znajdywała zawsze czas 
dla dzieci i dla niego jest jej bar-

dzo wdzięczny.
- Bo dzięki temu synowie pokoń-

czyli studia i mogli się usamodziel-
nić - podkreśla Jan Kasowicz.

Jubilaci uczestniczyli w mszy 
św. w kościele Krzyża Św. w Dębi-
cy, a po niej zaproszeni zostali do 
Dworku Dębickiego. Tu życzenia 

złożył im burmistrz Mariusz Szew-

czyk, a każdej parze wręczył medal 
za długoletnie pożycie małżeńskie 
przyznany przez Prezydenta RP. 
Podczas poczęstunku czas umilała 
im Kapela Ludowa Morsy.

Medale otrzymali: Maria i Jan 
Cichoniowie, Danuta i Józef Ciur-

kotowie, Kazimiera i Józef Czu-

chajewscy, Maria i Jan Drągowie, 
Zofia i Stanisław Fudałowie, Ma-

ria i Mieczysław Gawle, Krystyna 
i Roman Gotfrydowie, Wiesława 
i Ryszard Guźcowie, Jadwiga i Jó-

zef Hodurowie, Zofia i Stanisław 
Jaroszowie, Jadwiga i Stanisław 
Jeleniowie, Czesława i Jan Kaso-

wiczowie, Krystyna i Stanisław 
Kawowie, Janina i Stanisław Ki-
towie, Teresa i Krzysztof Knycho-

wie, Maria i Stanisław Koźlikowie, 
Anna i Jerzy Kramarzowie, Cecylia 
i Mieczysław Krzemieniowie, Ali-
cja i Tadeusz Kułakowscy, Rozalia 
i Ryszard Łanuchowie, Stanisława 
i Mieczysław Madejscy, Bogumiła 
i Bolesław Małozięciowie, Halina 
i Roman Małozięciowie, Henryka 
i Kazimierz Mazurowie, Krysty-

na i Lucjan Mazurowie, Stefania 
i Marek Mądro, Helena i Jan Me-

dygrałowie, Wiesława i Grzegorz 

Henryka Paszko, Marzenna Podho-

recka, Krystyna Podlasek, Jan Po-

słuszny, Maria Siedlarz, Ryszard 
Sojka, Danuta Stanek, Andrzej 
Stawicki, Maria Styczeń, Irena 

Szczepańska, Adam Walczak, Ire-

na Żegleń.
Zanim to nastąpiło, krótką histo-

rię szpitala przybliżył, a niektórym 
tylko przypomniał, dyrektor Zespo-

łu Opieki Zdrowotnej Przemysław 
Wojtys, prezentując i omawiając 
serię slajdów, obrazujących zmia-

ny, jakie zaszły w szpitalu na prze-

strzeni lat.

Nitkowscy, Maria i Zbigniew No-

wakowie, Krystyna i Adolf Nyklo-

wie, Halina i Józef Pawlusowie, 
Bronisława i Tadeusz Pęcakowie, 
Maria i Zygmunt Płatkowie, Ur-

szula i Bogumił Prokopowiczowie, 
Elżbieta i Ryszard Rajchlowie, Bo-

gumiła i Zenon Skopowie, Jadwiga 
i Janusz Skowronowie, Maria i Mie-

czysław Skurowie, Irena i Zdzisław 

Sygułowie, Stanisława i Wiesław 
Trojanowie, Rozalia i Józef Wło-

darczykowie oraz Helena i Stani-
sław Żmudowie.

Janusz Grajcar

Na zdjęciu lekarze: Danuta Stanek, Edward Machaj i ciągle czynny zawodowo Ryszard Sojka. 

Jubilaci zostali zaproszeni przez władze miasta do Dworku Dębickiego.

Czesława i Jan Kasowiczowie pobrali się w sierpniu 1972 
roku. Do Dębicy przenieśli się z powiatu jasielskiego.

Pracownicy - byli i obecni 
- jubileusz świętowali na 
spotkaniu w Lordzie. 

Rocznica była okazją do odnowie-

nia relacji z pracownikami, którzy 
przeszli już na emeryturę i przy-

pomnienia ich wkładu w rozwój 
służby zdrowia. W gronie zaproszo-

nych nie zabrakło emerytowanych 
i pracujących: lekarzy, pielęgniarek, 
ale także pracowników pionu tech-

nicznego i administracji. Na liście 
osób, dla których kierownictwo 
szpitala przygotowało pamiątkowe 
medale oraz dyplomy uznania, zna-

lazło się ponad 70 nazwisk. 
Nie wszyscy jednak na spotkanie 

w Lordzie przybyli. Jubileuszowe 
wyróżnienia i podziękowania ode-

brali: Marian Adamczyk, Andrzej 
Bajger, Kazimierz Barciński, Lesław 
Ciepiela, Daniel Dwornik, Grażyna 
Dobrowolska - Dziewulska, Stani-
sława Dybowska, Elżbieta Gawlik-

-Uryasz, Barabara Korzeń, Renata 
Koźbiał, Czesława Kubacka, Irena 
Kucharska, Edward Machaj, Anna 
Mazur, Maria Nowotarska - Dul, 
Maria Nykiel, Marta Olszewska, 

Prezentację rozpoczynała fotogra-

fia budynku przy kościele klasztor-
nym na ulicy Krakowskiej, gdzie 
przez wiele lat mieściła się siedzi-
ba szpitala.

- I tam się urodziłem. Jak pewnie 
niejeden z nas tutaj na sali - wyjaśnił 
Przemysław Wojtys.

A głosy z publiczności potwier-

dziły te słowa.
Zdjęcia pokazywały metamor-

fozę nowej siedziby szpitala, jego 
przebudowę, powstanie lądowi-
ska dla helikopterów, budowę no-

woczesnego bloku operacyjnego, 
odwiedziny ważnych gości, takich 
jak prof. Zbigniew Religa, czy ordy-

nariusz diecezji tarnowskiej biskup 
Andrzej Jeż.

 Ale także momenty humory-

styczne, lekarzy i innych pracowni-
ków szpitala, w sytuacjach innych, 
niż na co dzień widzą ich pacjenci. 
Nie zabrakło anegdot, a w części 
nieoficjalnej rozmów i wspomnień. 

Widzianą z innej perspektywy hi-
storię szpitala przedstawił Lesław 
Ciepiela. Z jego prezentacji można 
się było między innymi dowiedzieć, 
jakie osiągnięcia mają na koncie 
obecni i byli pracownicy.

(nan)
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Powiat dębicki

Gaz ziemny popłynie 
od nas już za rok

Dorota Kliś z Małgorzatą Rauch, podkarpackim kuratorem oświaty 
i wojewodą Ewą Leniart. 

Medale za długoletnią służbę i Komisji Edukacji Narodowej dla naszych nauczycieli

Te odznaczenia to podziękowanie 
za pracę z dziećmi i młodzieżą

Prace wiertnicze w Pustkowie 
prowadzone były w 2020 roku.

Zaczynała w 1987 roku w integra-

cyjnym przedszkolu, które mieści-
ło się przy ul. Wielopolskiej. Kiedy 
w 1991 roku je zlikwidowano, prze-

szła do Miejskiego Przedszkola nr 6 
przy ul. Konarskiego, które właśnie 
wtedy zostało placówką integracyj-
ną. Przez pierwszy rok pracowała 
jako pomoc nauczyciela, później 
nauczyciel wychowania przed-

szkolnego. Aż do 2007 roku, kiedy 
po Wandzie Wróbel przejęła fotel 
dyrektora. Dwójką kieruje do dziś, 
a w zeszłym tygodniu odebrała me-

dal za długoletnią służbę. 
- Ja rzeczywiście traktuje to bar-

dziej jako służbę, niż pracę. To 
są szczególne dzieci, które mają 
też szczególne potrzeby. Więc jak 
wstaję rano nie czuję, że idę do pra-

cy - tłumaczy. 
Choć dodaje, że w przedszkolu 

integracyjnym jest jej dużo więcej, 
niż w zwykłym. Celem jest naucze-

nie dziecka obcowania z ludźmi, 
odnajdywania się w społeczności. 
Cieszy to, gdy dziecko nie siedzi 
już w kącie, ale podejdzie do grupy.

Dlatego szefowa Dwójki nie 
ukrywa, że medal, który otrzyma-

ła, sprawił jej dużą przyjemność. 
Mimo, że wcześniej wydawało jej 
się, że nie ma to dla niej znaczenia. 

- No ale to miło, że ktoś dostrzegł 
tę moją pracę, docenił i zgłosił mnie 
do odznaczenia - przyznaje. 

Wszystkie trzy uczą w liceach
Medale za długoletnią służbę otrzy-

mały jeszcze trzy nauczycielki z na-

szego powiatu. 
W I Liceum Ogólnokształcącym 

w Dębicy były to dwie polonistki: 
Katarzyna Zalewska i Renata Ma-

ciejowska. Obie są ekspertkami 
maturalnymi, co oznacza, że nie 
tylko przeprowadzają ustną maturę 
z języka polskiego, ale też oceniają 
prace pisemne.

Renata Maciejowska, która skoń-

czyła również prawo, prowadzi 
dla uczniów warsztaty prawnicze. 
Katarzyna Zalewska ma zacięcie 
artystyczne, które przydaje jej się 
podczas zajęć teatralnych, które or-
ganizuje dla uczniów.  

Trzecią odznaczoną, tym razem 
z II Liceum Ogólnokształcącego, 
jest Dorota Nowak, która uczy tam 
wychowania fizycznego. Jest prze-

wodniczącą Zespołu Przedmioto-

wego Nauczycieli WF i społecznym 
inspektorem pracy. Jej zasługą jest 
I miejsce II LO w Licealiadzie na 
poziomie powiatowym i III na po-

ziomie województwa. 

Dla Doroty Kliś, która od 35 lat zajmuje się dziećmi 
o szczególnych potrzebach, to nie praca, a służba.  

- Co więcej, tą swoją wiedzą 
i umiejętnościami związanymi 
z wyborem i przygotowaniem 
młodzieży do zawodów dzieli się 
z innymi nauczycielami - podkreśla 
Marta Czekaj, dyrektor II LO. 

Tylko jedna spoza powiatu
To jednak nie jedyne odznaczenia, 
odebrane przez naszych nauczycie-

li. Medale Komisji Edukacji Naro-

dowej otrzymali:
- Dorota Chodak, nauczycielka 

edukacji wczesnoszkolnej ze Szkoły 
Podstawowej nr 2 w Dębicy,

- Halina Kolak, nauczycielka ma-

tematyki z SP nr 6 w Dębicy,
- Anna Puzon, nauczycielka edu-

kacji wczesnoszkolnej z SP nr 6 
w Dębicy, 

- Joanna Maduzia, nauczycielka 
wychowania do życia w rodzinie, 
historii i wychowania fizycznego 
w SP w Łękach Górnych, 

- Józef Dybowski, nauczyciel me-

chatroniki w Zespole Szkół Zawo-

dowych nr 1 w Dębicy,
- Jan Kuroś, emerytowany już 

dziś nauczyciel przedmiotów za-

wodowych na warsztatach w ZSZ 
nr 1 w Dębicy. 

tra

Istniejące otwory Korzeniówek-

-1К (wykonany w latach 2017-
2018) i Korzeniówek-2K (2020), są 
na etapie zagospodarowania. Gaz 
ziemny wydobywany będzie me-

todą otworową, tzn. przy pomocy 
odpowiednio wykonanych i wypo-

sażonych technicznie odwiertów. 
Jak dowiadujemy się w biurze 

prasowym PGNiG, zasoby przemy-

słowe naszego gazu są szacowane 
na 63,3 mln m3. To zdecydowanie 
więcej niż w komunikacie, który 
otrzymaliśmy w lipcu 2020 roku. 

Wtedy PGNiG informowało, że 
złoża odkryte w otworze rozpo-

znawczym Korzeniówek-2K wyno-

szą 17,4 mln m3, a Korzeniówek-1K 
oceniany był na 6,6 mln m3. W su-

mie dawało to 24 mln m3. Teraz 
liczba ta niemal się potroiła.

Gaz wydobywany w Pustkowie 
i Korzeniowe popłynie najpierw do 
Ośrodka Zbioru Gazu Męciszów/
Podole. Stąd zostanie dostarczony 
do sieci przesyłowej Gaz-System. 
Niewielka część paliwa będzie 
wtłaczana do sieci dystrybucyjnej 
Polskiej Spółki Gazownictwa. Będą 
z niego więc korzystać mieszkańcy 
okolicznych miejscowości.

Eksploatacja złoża Korzeniówek 
zaplanowana została na okres 
ośmiu lat, a jej początek przewi-
dziany jest na czwarty kwartał 
2023 r. Rocznie wydobywane więc 
będzie 8 mln m3.

Średnie roczne zużycie gazu 
w domu wolnostojącym, w którym 
służy on do ogrzewania, gotowania 
i podgrzewania wody, wynosi 2600 
m3. Przy tym założeniu można ob-

liczyć, że gaz z Pustkowa i Korze-

niowa może wystarczyć dla nieco 
ponad trzech tysięcy takich domów 
w ciągu jednego roku.

JAG

Eksploatacji poddane zostaną 
złoża odkryte w Pustkowie 
i Korzeniowie.
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Święto w Straszęcinie

Jest akt oskarżenia

Od 20 lat z Sienkiewiczem

Ukradł i nie spłacił

Jeszcze tylko krok 
i będzie uzdrowisko

Ważne, że tutaj 
zwalniają

zasługuje odtworzenie przemówie-

nia, jakie wygłosił w murach szkoły 
prawnuk noblisty Jerzy Sienkie-

wicz, który gościł w Straszęcinie 
w 2002 roku i wziął udział w uro-

czystości nadania szkole imienia 
sławnego pradziadka. 

Obchodom rocznicy towarzyszy-

ła wystawa, na której można było 
obejrzeć prace przedstawiające 
życie i twórczość patrona szkoły. 
Uczniowie uczestniczyli w kon-

kursie wiedzy o patronie. Rywali-
zowały ze sobą całe klasy. Pierwsze 
miejsce zdobyła klasa 3 a prowa-

dzona przez Elżbietę Mroczek. 
(nan)

Henryk Sienkiewicz był obecny w osobie swojego współczesnego sobowtóra. 

Latoszyn Zdrój już teraz cieszy się 
popularnością. 

Jubileusz nadania imienia świętowała społeczność szkoły 
w Straszęcinie wraz z gośćmi. 

Henryk Sienkiewicz, wybrany 
spośród wielu innych kandydatów, 
został patronem szkoły w 2002 ro-

ku. Okrągła rocznica była okazją do 
zorganizowania spotkania, w któ-

rym wzięli udział uczniowie i na-

uczyciele. Ale też zaproszeni goście, 
wśród których nie zabrakło choćby 
byłych nauczycieli. 

Jako że wydarzenie było ściśle 
związane z osobą patrona, uczest-
nicy obejrzeli program artystyczny, 
składający się z inscenizacji scen 

z utworów Henryka Sienkiewi-
cza, odegranych przez uczniów. 
Przewodnikiem oprowadzającym 
widzów po najważniejszych wy-

darzeniach z życia noblisty był 
sam Henryk Sienkiewicz, który 
ożył i odgrywany przez jednego 
z uczniów, zszedł ze szkolnego po-

mnika, by wziąć udział w wyjątko-

wym święcie.  
Całości dopełniały piosenki 

w wykonaniu szkolnego chóru 
i solistów. Ale na szczególną uwagę 

A dokładnie nadania statusu 
uzdrowiska dwóm sołectwom 
w gminie Dębica: Latoszynowi oraz 
Podgrodziu. Rozporządzenie jest 
już po konsultacjach, kolejnym eta-

pem jest skierowanie do ogłoszenia 
i ogłoszenie dokumentu w Dzien-

niku Ustaw. 
- Tych ostatnich prostych było już 

tyle, że moglibyśmy mistrzostwo 
olimpijskie zdobyć z ich pokony-

wania - żartuje Stanisław Rokosz, 
wójt gminy Dębica, który jest po-

mysłodawcą odtworzenia uzdro-

wiska w Latoszynie.
Zgodnie z przepisami, ogłoszenia 

nowego statusu Podgrodzia i Lato-

szyna można się spodziewać już 
pod koniec października, ale wójt 
nie ma złudzeń i przewiduje, że sta-

nie się to raczej na początku listopa-

da. Podkreśla, że status uzdrowiska 
otwiera całkiem nowe perspekty-

wy, bo nie chodzi tylko o prestiż, 

ale też o możliwość pozyskiwania 
pieniędzy na dalszy rozwój Łazie-

nek, ale  także inwestorów, którzy 
chcieliby ulokować tu kapitał i np. 
wybudować hotele i pensjonaty.

- Mam nadzieję, że pierwsza taka 
inwestycja rozpocznie się jeszcze 
w tym roku - mówi wójt.

(nan)

Doszło do niej w Pustyni, skąd 
Marcin Z. zabrał zaparkowany na 
stojaku rower. Właścicielka widzia-

ła, jak odjeżdża, dlatego nazajutrz 

do podejrzanego udał się jej mąż, 
by odzyskać pojazd. Ale tamten 
już go nie miał i nie potrafił powie-

dzieć, gdzie podział się jednoślad. 
Umówili się zatem, że spłaci war-

tość wycenionego na 2 tys. zł rowe-

ru w ratach. Kiedy tego nie zrobił, 
sprawa trafiła na policję.

(nan)

Tak wynika z pomiarów zareje-

strowanych przez fotoradar usta-

wiony przy przejściu dla pieszych 
na drodze wojewódzkiej w Brzeź-

nicy.  W tym roku urządzenie 
odnotowało 681 przypadków 
naruszenia przepisów ruchu dro-

gowego, poprzez przekroczenie 
obowiązującej w terenie zabudo-

wanym prędkości 50 km/h.
To wciąż za dużo, ale niewiele, 

biorąc pod uwagę natężenie ruchu 
na tej drodze. Zdaniem Waldema-

ra Mytkosia, szefa Wydziału Ruchu 
Drogowego komendy w Dębicy, to 
zasługa tego, że jest tu radar.

- Nie tyle istotna jest liczba zare-

jestrowanych wykroczeń, co fakt, 
że większość kierowców jednak 
zwalnia w tym miejscu, a to było 
głównym celem - mówi Walde-

mar Mytkoś.
Do instalacji urządzenia gmina 

Dębica dołożyła 15 tys. zł.
(nan)

Rozporządzenie Rady Ministrów 
trafiło już do Komisji Prawnej. 
Dotyczy Latoszyna - Zdroju.

Nawet na pięć lat może trafić do 
więzienia mieszkaniec gminy 
Dębica oskarżony o kradzież.

Średnio dwóch kierowców 
dziennie łamie przepisy ruchu 
drogowego w Brzeźnicy.

Gmina Dębica, Żyraków

Urząd Gminy w Dębicy
tel. 14 680 33 10, 14 680 33 36

Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 680 33 33

Zespół ds. przeciwdziałania przemo-
cy w rodzinie
tel. 14 680 33 37

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej
tel. 690 901 136 (rejestracja)

Gminny Zakład Komunalny
tel. 14 682 04 20, 14 682 87 32

Ośrodki zdrowia

NZOZ Gumniska, tel. 14 681 66 77

Latoszyn, tel. 14 600 52 79

Elmed Nagawczyna, tel. 14 696 99 88

NZOZ Paszczyna, tel. 14 682 56 84

NZOZ Pustków Osiedle, tel. 14 682 16 16

NZOZ Pustków, tel. 14 681 28 22

NZOZ Zakład Pielęgnacyjno-Opiekuń-
czy Pustków, tel. 606 670 804

NZOZ Zawada, tel. 14 677 50 92

Policja - Komisariat w Brzeźnicy
tel. 47 8228 561
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Do domu ks. Szczeklika chcą 
przenieść Muzeum Regionalne 

Na boisku już 
można grać

Będzie jaśniej 
w gminie Czarna

Magdalena Papuga zachęca do aktywności �zycznej szczególnie panie.

W tym domu mieszkał ks. Karol Szczeklik, autor książki Pilzno i Pilźnianie. 

W Czarnej, Starej Jastrząbce i Grabinach

Rozgrzewka, i do dzieła!

- Zabierzcie ze sobą matę, wodę, 
obuwie na zmianę, strój sportowy  
i ćwiczcie ze mną - zachęca instruk-

torka Magdalena Papuga.
W gminie Czarna jest już bardzo 

dobrze znana. W poprzednich la-

tach prowadziła ćwiczenia, w któ-

rych brały udział członkinie KGW 
w Borowej. Prowadziła też roz-

grzewkę przed Czarnieńską Dzie-

siątką.
Dla dzieci i młodzieży ze Szkoły 

Podstawowej w Starej Jastrząbce 
organizuje spotkania w ramach 
programu Aktywny powrót do 
szkoły. Skorzystała z ministerialne-

go wsparcia i zachęca uczniów do 
trenowania siatkówki. Zdarza się, 
że na zajęcia przychodzą też starsi.

- Zapraszam gości, byli zawodni-
cy z klubu Błękitni Ropczyce. Cho-

dzi o to, żeby przez dobry przykład 
zmobilizować uczniów do wysiłku 
- podkreśla Magdalena Papuga.

Wieczorami zaś zachęca do ak-

tywności panie z gminy Czarna. 
Od połowy października w każdy 
czwartek na godz. 18:00 zaprasza 
do SP w Starej Jastrząbce na zajęcia 
fitness. Od środy 26 października 
z tej samej oferty mogą skorzystać 
mieszkanki Czarnej. Trening rozpo-

czyna się o 19:00 w hali sportowej.

Na każdy trening Magdalena Pa-

puga przynosi odtwarzacz, bo zaję-

cia prowadzone są w rytm muzyki. 
Poziom trudności wykonywanych 
ćwiczeń uzależnia od stopnia za-

awansowania grupy. Dba szcze-

gólnie o wzmocnienie mięśni 
grzbietu, barków, brzucha, które są 
odpowiedzialne za kształtowanie 
prawidłowej sylwetki człowieka.

- Na koniec proponuję ćwiczenia 
rozciągające. Dzięki  nim poprawia 
się postawa ciała i zwiększa zakres 
ruchów. A rozciąganie skutecznie 
likwiduje bóle stawów i mięśni - 
podkreśla.

Zapewnia, że dzięki systema-

tycznym treningom bardziej wy-

dajne staje się serce. Wydzielane 
są endorfiny, można kontrolować 
wagę, spada ryzyko zachorowań 
na cukrzycę, nowotwory, choroby 
układu krążenia, zmniejsza się też 
ilość tzw. złego cholesterolu.

Magdalena Papuga podkreśla, 
że z zajęć fitness skorzystać można 
również w SP w Grabinach. W każ-

dy poniedziałek o 18:30 (na zdro-

wy kręgosłup) i w środę o 19:00 
(zumba). Nie prowadzi ich ona, ale 
koleżankę Wiolę Świerczek też mo-

że polecić.
JAG

jeszcze niecałe 10 lat. A co potem? 
A tak to mielibyśmy je we własnym 
obiekcie - argumentuje. 

Dodatkowym atutem jest otacza-

jący dom ogród, w którym dyrektor 
chciałby organizować kameralne 

koncerty. Nie bez znaczenia jest 
też fakt, że budynek jest podpiwni-
czony, a w piwnicach, po ich wy-

remontowaniu, można otworzyć 
kawiarenkę dla mieszkańców. 

tra

Zajęcia trwają tylko godzinę, ale już to pozwala, by 
kręgosłup mógł zostać odciążony.

Andrzej Kozik, dyrektor Domu 
Kultury w Pilźnie przyznaje, że 
o odkupienie tego domu stara się 
od kilku lat. Ale jego właściciele 
nie byli tym zainteresowani. Teraz 
jednak, jak twierdzi wiceburmistrz 
Krzysztof Krawiec, taka możliwość 
się pojawiła i gmina prowadzi na 
ten temat rozmowy. 

- Nic konkretnego jeszcze po-

wiedzieć nie mogę, bo dopiero  
omawiamy szczegóły. Poza tym, 
abyśmy mogli go kupić, to zgodę 
muszą jeszcze wyrazić radni - tłu-

maczy wiceburmistrz.
Andrzej Kozik liczy jednak, że 

budynek stojący naprzeciw domu 
kultury uda się kupić i przenieść do 
niego muzeum. 

- Budynek, w którym mieści się 
obecnie muzeum, dzierżawimy 

Wielofunkcyjne boisko ze sztucz-

ną nawierzchnią, wyposażone 
w trybunę z 36 miejscami i oświe-

tlenie, oddane zostało do użytku 
przy Szkole Podstawowej w Łę-

kach Górnych. 
Jego budowa kosztowała prawie 

630 000 zł, z czego połowa pocho-

dziła z programu Sportowa Polska 
2021, ogłoszonego przez Minister-

stwo Sportu i Turystyki. Jednym 
z założeń tego programu jest ogól-
nodostępność obiektu, co oznacza, 
że korzystać może z niego każdy.   

- Mam ogromną nadzieję, że 
boisko wielofunkcyjne będzie jak 
najlepiej służyło uczniom szkoły 
w naszej miejscowości, ale także 
wszystkim mieszkańcom, którzy 
lubią aktywnie spędzać czas - mó-

wi Czesław Buras, radny z Łęk Gór-
nych.

tra

Choć koszty oświetlenia ulicz-

nego są coraz większe, władze 
gminy Czarna nie zamierzają 
oszczędzać na bezpieczeństwie 
mieszkańców. Wójt Józef Chudy 
chce zamówić piętnaście projektów 
budowy nowych lamp dla poszcze-

gólnych miejscowości.
- Obecnie drogi gminne są dobrze 

oświetlone, ale powstają kolejne 
osiedla - przekonuje.

Mieszkańcy, którzy wprowadza-

ją się do nowych domów, chcą się 
czuć bezpieczniej, kiedy po zapad-

nięciu zmroku wyjdą na drogę. 
Ich prośby trafiają do radnych al-
bo bezpośrednio do urzędu. A ci, 
którzy jeszcze ich nie przekazali, 
powinni się pospieszyć.

JAG

Władze Pilzna prowadzą 
rozmowy dotyczące kupna 
budynku na ul. Węgierskiej.

Nie tylko w piłkę nożną, ale też 
ręczną, siatkówkę i koszykówkę. 
Nawet wieczorami. 

A to dzięki nowym latarniom 
ulicznym, które zainstalowane 
zostaną w przyszłym roku.

Urząd Miejski

tel. 14 672 10 36

Ośrodek Pomocy Społecznej

tel. 14 676 16 88

Zespół ds. przeciwdziałania przemo-

cy w rodzinie

tel. 14 672 20 56

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 

tel. 690 901 136 (rejestracja)

Miejski Zakład Komunalny

tel. 14 681 57 88

Ośrodki zdrowia

Pilmedic Pilzno, tel. 14 672 10 77

Sumed Pilzno, tel. 14 672 33 33

Dobrków, tel. 14 672 10 35

Łęki Dolne, tel. 14 672 50 03

Strzegocice, tel. 14 681 72 20 

Policja - Komisariat w Pilźnie 

tel. 47 8228 551

Czarna, Pilzno

Urząd Gminy w Czarnej
tel. 14 676 10 30

Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 676 10 67

Zespół ds. przeciwdziałania przemo-
cy w rodzinie
tel. 14 676 10 67

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 
tel. 690 901 136 (rejestracja)

Gminny Zakład Gospodarki 
Komunalnej
tel. 14 676 14 38

Ośrodki zdrowia
Czar-Med Czarna, tel. 14 676 10 95
Róża, 14 681 09 99
Stara Jastrząbka, tel. 14 676 22 84

Policja - Posterunek w Czarnej
tel. 47 8228 541
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Brzostek, Jodłowa Stronę redaguje Grzegorz Król
tel. 14 670 27 87, e-mail: krol@ol.com.pl

Urząd Miasta
tel. 14 680 30 26

Miejsko-Gminny Ośrodek Pomocy 
Społecznej
tel. 14 683 03 77

Zespół ds. przeciwdziałania przemo-
cy w rodzinie
tel. 14 680 89 21

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 
tel. 690 901 136 (rejestracja)

Zakład Gospodarki Komunalnej
tel. 14 683 01 20

Ośrodki zdrowia
SPGZOZ Brzostek, tel. 14 683 04 72, 14 
680 50 80
SPGZOZ Brzostek o/Smarżowa, tel. 
tel. 14 683 04 72, 14 680 50 80
S-MED Brzostek, tel. 14 639 62 00

Policja - Komisariat w Brzostku
tel. 47 8228 521

Urząd Gminy

tel. 14 683 30 53

Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej

tel. 14 683 30 45

Zespół ds. przeciwdziałania 

przemocy w rodzinie

tel. 14 683 30 45

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 

tel. 690 901 136 (rejestracja)

Gminny Zakład Gospodarki 

Komunalnej

tel.  14 6279136, 14 6279135

Ośrodki zdrowia

GK-MED Jodłowa, tel. 14 672 63 23

Pieniądze dla 111 osób

Stypendia wójta już wręczone

Rozbudowa urzędu ruszyła pełną parą. 
Prace zakończą się w przyszłym roku

Stara szkoła 
zostanie ocieplona

Chcą skończyć 
jeszcze w tym roku

będzie można obsługiwać miesz-

kańców w lepszych warunkach. 
Samorządom przybywa obowiąz-

ków, ale miejsca nie.
- Będziemy mieć także salę audio-

wizualną. Prace zakończone zosta-

ną w listopadzie przyszłego roku. 
Całość robót pochłonie 3,5 mln zł 
z czego 1 mln to dofinansowanie 
z Unii Europejskiej - dodaje wice-

burmistrz.
rar

łucka, Magdalena Chudy, Natalia 
Drąg, Paweł Hibszer, Karolina Hib-

szer, Paulina Podraza, Karol Baran; 
SP w Lubczy: Jakub Srebro; Liceum 
Ogólnokształcące w Jodłowej: Ka-

mila Kociołek, Bartłomiej  Kociołek, 
Karolina Fik, Dominika Materow-

ska, Konrad Wiatr, Honorata Bu-

ras, Kinga Kaczka, Regina Kaczka; 
I Liceum Ogólnokształcące w Dę-
bicy: Faustyna Łącka; Zespół Szkół 
Ekonomicznych w Dębicy: Karo-

lina Podrazik; Zespół Szkół nr 2 
w Dębicy: Damian Figura.

Za osiągnięcia naukowe na szcze-

blu powiatowym, wojewódzkim 
i krajowym: SP nr 1: Karol Kopacz, 
Anna Szpak, Filip Gomółka, Zu-

zanna Nowak, Natalia Warzecha, 
Dominika Serwatka, Michał Buras, 
Roksana Czachara, Bartłomiej Czar-
nawski, Oskar Furman, Szymon 
Zioło; SP nr 3: Bułat Jakub, Tułec-

ki Michał, Marcisz Emilia; ZSz nr 2 
w Dębicy: Kacper Tułecki, Damian 
Figura, Jakub Stanula-Kaczka; LO 
w Jodłowej: Kamila Kociołek, Do-

minika Materowska, Kinga Kaczka, 
Regina Kaczka.

Za osiągnięcia artystyczne na 
szczeblu co najmniej powiatowym: 
SP nr 1 w Jodłowej: Wiktoria Kita; 
SP nr 2 w Jodłowej: Krzysztof Kos, 

Stypendyści z LO w Jodłowej wraz z dyrektor Teresą Połoską oraz wójtem Janem Janigą.

W listopadzie wszystko będzie już gotowe.

Uczniowie z gminy Jodłowa otrzymali nagrody za 
wysokie wyniki w nauce i sukcesy sportowe.

Stypendia przyznawane przez 
wójta Jana Janigę wręczane są 
z okazji Święta Edukacji Narodo-

wej. Uczniowie z gminy Jodłowa 
nagradzani są już od trzynastu lat. 

W tym roku komisja rozpatrzyła 
pozytywnie 134 ze 135 wniosków, 
a niektórzy uczniowie nagradzani 
byli dwu i trzykrotnie. Za wyni-
ki w nauce stypendia otrzymali: 
Szkoła Podstawowa nr 1: Kinga 
Fabiś, Milena Górka, Anna Wójcik, 
Anna Kapłon, Patryk Bułat, Kinga 
Bator, Szymon Materowski, Alek-

sandra Materowska, Jakub Rymut, 
Oliwia Klucznik, Paulina Mikrut, 
Filip Gomółka, Dawid Warzecha, 
Dagmara Warzecha, Gabriela Wa-

rzecha, Zuzanna Nowak, Natalia 
Warzecha, Dominika Jędrzejczyk, 
Paweł Latocha, Dominika Serwat-
ka, Natalia Nawracaj, Aleksander 
Jędrzejczyk i Kornelia Szukała; SP 
nr 2: Aleksandra Mikrut, Maksy-

milian Kopacz, Mateusz Jodłowicz, 
Rafał Zoń, Nadia Kumiega, Michał 
Czech, Natalia Kaczka, Bartosz Ba-

łucki, Gabriela Kumiega, Agnieszka 
Maczuga i Dominik Kieca; SP nr 3: 
Emilia Marcisz i Jakub Wolski; SP 
w Dębowej: Zuzanna Burek, Na-

talia Kowalska, Wiktoria Zawiślak, 
Wiktoria Wal, Rafał Szot, Olga Ba-

Po pierwszym postępowaniu 
na rozbudowę Urzędu Miejskiego 
firma, która wygrała, odstąpiła od 
podpisania umowy. Drugi przetarg 
był już bardziej szczęśliwy.

- Będzie pięknie - cieszy się wi-
ceburmistrz Brzostku Adam Ko-

strząb.
Urząd to zlepek trzech różnych 

budynków. Teraz dojdzie czwarta 
część, dzięki czemu będzie można 
uporządkować niektóre rzeczy. Jak 
na przykład dach.

- Na jednej części mamy stro-

podach, na drugiej dach dwu-

spadowy. Nie wygląda to dobrze 
- mówi wiceburmistrz.

Będzie też więcej miejsca. W no-

wej części powstanie archiwum 
wraz z czytelnią dokumentów. 
Wybudowane zostaną biura, gdzie 

Obecnie znajdują się tam miesz-

kania socjalne. Dwa z nich są zajęte. 
Jak mówi wiceburmistrz Brzostku 
Adam Kostrząb, pięknie położony 
budynek zostanie ocieplony. Ale to 
nie jedyne prace, jakie tam są pla-

nowane.
- Chcemy też wymienić stolarkę 

okienną i drzwiową, a także wyre-

montować jedno z mieszkań - do-

daje wiceburmistrz.
Ocieplony zostanie również 

strop, wyremontowana łazienka, 
a prace prowadzone będą również 
przy instalacji centralnego ogrze-

wania.
O realizację zadania walczyły trzy 

firmy. Najniższą ofertę przedstawił 
Zakład Remontowo-Budowlany 
z Różanki - ponad 330 tys. zł. Trwa 
sprawdzanie oferty pod kątem for-
malnym.

rar

Chodzi o tą, która poprowadzi 
z Dęborzyna w kierunku Przeczy-

cy. Ułatwi ona dojazd do Sanktu-

arium Maryjnego mieszkańcom 
pierwszej z wymienionych miejsco-

wości. Choć Dęborzyn znajduje się 
w gminie Jodłowa, to mieszkający 
tam ludzie należą do parafii wła-

śnie w Przeczycy (gm. Brzostek).
Pierwotnie przetarg miał trwać 

do 27 października, ale pojawiły 
się zapytania do niego i termin 
ten trzeba było wydłużyć o jeden 
dzień. W piątek 28 października 
oferty zostaną otwarte i sprawdzo-

ne pod kątem formalnym. Jeśli nic 
nie stanie na przeszkodzie, to prace 
zakończą się w tym roku. 

Inwestycja prowadzona jest 
wspólnie przez gminę Jodłowa 
i gminę Brzostek.

rar

Po przygodach związanych 
z pierwszym przetargiem prace 
w Brzostku ruszyły.

Niebawem rozpoczną się prace 
w Skurowej, przy budynku 
dawnej szkoły.

W tym tygodniu dowiemy się, 
kto przedstawił najniższą ofertę 
na budowę drogi.

Małgorzata Zima, Mateusz Jodło-

wicz, Paweł Kaczka, Michał Czech, 
Patryk Drąg, Angelika Cius, Amelia 
Cius, Karol Janusz; SP w Dębowej: 
Natalia Drąg; SP w Dęborzynie: 
Zuzanna Maguda; II LO w Jaśle: 
Martyna Michalik.

Za osiągnięcia sportowe co 
najmniej na szczeblu powiato-

wym i wojewódzkim: SP nr 1 
w Jodłowej: Julia Kapłon, Milena 
Górka, Kinga Bator, Aleksandra 
Materowska, Maria Makowicz, Oli-
wia Nalepka, Julia Sereda, Oliwia 
Klucznik, Filip Gomółka, Gabriela 
Chudy, Andżelika Zboch, Marta 
Łącka, Aleksandra Podraza, Ka-

rolina Podraza, Zuzanna Górka, 

Dariusz Materowski, Weronika 
Baran, Aleksandra Baran, Zuzanna 
Nowak, Szymon Zygmunt, Bartosz 
Bawiec, Natalia Warzecha, Dawid 
Janiga, Natalia Kłusek, Jakub Król, 
Amelia Kita, Aleksander Jędrzej-
czyk, Karolina Delikat, Zuzanna 
Warzecha, Patryk Stręk, Bartłomiej 
Placek, Bartłomiej Czarnawski, Ja-

kub Nawracaj, Nadia Huk, Marta 
Wojnarska, Paulina Frączek, Alek-

sandra Kos, Oskar Furman, Kamil 
Wadas i Bartosz Potępa.

W tym roku na stypendia z bu-

dżetu gminy przeznaczono 36,8 tys. 
zł, a pieniądze już trafiły do uzdol-
nionych uczniów.

Grzegorz Król
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29 października 2022

Kościół, religia, wiara

W HACZOWIE NAJLEPSI
Uczestnicy Warsztatów Tera-
pii Zajęciowej z Bobrowej Wo-
li wyśpiewali pierwsze miejsce 
na Podkarpackim Festiwalu Mu-
zyki Chrześcijańskiej Osób Nie-
pełnosprawnych Totus Tuus, 
który odbył się w Haczowie. Ka-
tarzyna Słąba, Damian Dereń, 
Angelika Skrzypek, Bartosz La-
da i Oskar Głodek okazali się 
najlepsi spośród siedemnastu 
zespołów muzycznych. Do kon-
kursu przygotowali ich instruk-
tor Janusz Dziura i kierowniczka 
WTZ Halina Jeniec, która wybra-
ła dla nich utwór Nasz Bóg jest 
wielki. W kategorii solista drugie 
miejsce zajął Przemysław Kupiec 
z WTZ w Dębicy, który zaśpie-
wał piosenkę Boso, z repertuaru 
zespołu Zakopower. Wyróżnio-
ny został Michał Zaborowski.

DĘBICKI POCHÓD ŚWIĘTYCH
W sobotę 29 października od-
będzie się Dębicki Pochód Świę-
tych. W tym roku pod hasłem: 
Święte Dzieci Kościoła. Roz-
pocznie się w para�i św. Jadwigi 
o godz. 10:00, jego uczestni-
cy przemaszerują z relikwiami 
świętych ulicami Cmentarną, 
Rzeszowską, Rynek, Krakowską, 
by o 11:00 uczestniczyć w mszy 
św. w kościele klasztornym.
 
REKOLEKCJE W PILŹNIE
Od 28 do 31 października po-
trwają rekolekcje maryjne 
w para�i św. Jana Chrzcicie-
la w Pilźnie. Wygłosi je ks. Piotr 
Smoła, były kapelan szpitala 
w Tarnowie i dyrektor Placówki 
Opiekuńczo-Leczniczej Carita-
su, a obecnie odpowiedzialny za 
chorych księży z całej diecezji.
 
MSZA ŚW. DLA MŁODZIEŻY
Kolejna niedzielna msza św. dla 
młodzieży z okręgu dębickiego 
zostanie odprawiona w niedzie-
lę 30 października w kościele 
Ducha Świętego. Nabożeństwu 
o godz. 19:30 przewodniczył bę-
dzie biskup pomocniczy diecezji 
tarnowskiej Artur Ważny.
 
KURS PRZEDMAŁŻEŃSKI
Katechizacja przedmałżeńska 
w formie weekendowej od-
będzie się w Dębicy w dniach 
18-20 listopada. Rozpoczęcie 
w piątek o godz. 18:00, w so-
botę potrwa od 8:00 do 18:00, 
a w niedzielę od 8:00 do 13:00. 
Katechizacja przeznaczona jest 
dla par narzeczeńskich, zamie-
rzających w najbliższym cza-
sie zawrzeć małżeństwo. Zapisy 
i szczegółowe informacje w kan-
celarii para�i Miłosierdzia Boże-
go lub pod nr. tel. 14 681 24 01.
 
ODPUST W STRASZĘCINIE
Na odpust ku czci Wszystkich 
Świętych zaprasza do Straszę-
cina proboszcz tej wspólnoty 
ks. Bogusław Czech. Sumę od-
pustową o godz. 11:00 odprawi 
i homilię wygłosi ks. Marcin Krę-
pa, proboszcz para�i w Czarnej.

NIE ŻYJE KS. MARIAN KUJDA
Proboszcz para�i Borusowa 
zmarł 17 października. Pocho-
dził z miejscowości Szkodna 
w para�i Zagorzyce. Jako wi-
kariusz na pierwszą para�ę zo-
stał skierowany do Łęk Górnych 
(1984-1987), a później przez rok 
pracował w  Podgrodziu (1994-
1995). Miał 63 lata

Gminny konkurs wiedzy o Janie Pawle II

Wygrała Pustynia

Tarnowski Wolontariat Misyjny im. ks. Jana Czuby 5-lecia istnienia obchodził uroczyście 23 października w Słotowej, czyli miejscowości, z której pochodził 
jego patron. Mszę św. jubileuszową w kościele NMP Królowej Polski odprawił bp Leszek Leszkiewicz.

Na scenie wystąpił m.in. zespół Promyczki Miłosierdzia ze Lwowa.Po nabożeństwie uczestnicy przeszli do domu ludowego.

Najlepsze w konkursie były Laura 
Jamróg i Adela Nowak z Pustyni.

Organizatorem zmagań był ks. 
Mieczysław Koszyk, wikariusz pa-

rafii w Zawadzie. To on wraz z ku-

stoszem sanktuarium ks. Józefem 
Książkiem ufundowali nagrody. 
Upominki laureaci dostali też od 
ks. Andrzeja Jasnosa.

JAG

W tym roku do konkursu, który 
organizowany jest w Zespole Szkół 
w Stobiernej, zgłosiło się dziesięć 
dwuosobowych drużyn z Brzeźni-
cy, Pustyni, Pustkowa, Pustkowa-

-Osiedla, Głobikowej, Podgrodzia, 
Gumnisk, Nagawczyny, Zawady 
i Stobiernej. 

Uczestnicy pisali test, w którym 
pytania dotyczyły orędzi Jana Paw-

ła II na Światowe Dni Pokoju.
Najlepiej poradziły sobie uczen-

nice ZS w Pustyni Laura Jamróg 
i Adela Nowak, których opieku-

nem był ks. Jakub Zagórski. To one 
zajęły pierwsze miejsce. 

Na drugim sklasyfikowani zo-

stali Jakub Szewc i Michał Zawora 
z ZS w Pustkowie Osiedlu (op. ks. 
Łukasz Halada). Trzecią pozycję 
zajęli zaś Franciszek Kamaj i Marcel 
Zatylny z ZS w Pustkowie (op. ks. 
Rafał Żelazny).

Mottem czternastej edycji 
konkursu były słowa: Jan Paweł 
II - Papież Pokoju.

„Ostatni wieczór naszego życia jest pierwszym 
porankiem naszej wieczności” 

św. Teresa od Dzieciątka Jezus

Panu Damianowi Krokowi,

wyrazy głębokiego współczucia 

oraz słowa wsparcia i otuchy 

w bolesnych chwilach żałoby po śmierci Taty 

           Ś.P.  Jerzego Kroka 

składają:

Rada Nadzorcza, Zarząd Spółki

oraz Pracownicy Wodociągów Dębickich.
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Powiat dębicki
Zaczęło się od pytania, postawionego przez Celinę Chorążak

Wszyscy powiedzieli: tak. Jak Komitet 
Rodzicielski reaktywował Sokoła

Jej przewodniczącą była Celina 
Chorążak. Cała rada odchodziła, bo  
dzieci jej członków kończyły naukę 
w tej szkole.

- Myśleliśmy wcześniej, że bę-

dziemy tam wieczni - wspomina 
Celina Chorążak.

A że wspólnie dobrze im się pra-

cowało, zastanawiali się, co dalej. 
Zaproponowała, by zająć się od-

tworzeniem w mieście przedwo-

jennej organizacji. 
- I w jednej sekundzie wszyscy 

powiedzieli: tak, masz dobry po-

mysł, reaktywujemy Towarzystwo 
Gimnastyczne Sokół - wspomina 
Celina Chorążak.

W ten sposób cały zarząd komi-
tetu rodzicielskiego stał się komite-

tem reaktywowania Sokoła. 
Okazją do tych wspomnień była 

sesja popularno-naukowa: Historia 
i tradycja Sokoła w Pilźnie, jaka od-

była się w sobotę 22 października. 
Jak powiedziała na początku spo-

tkania burmistrz Ewa Gołębiowska, 
organizacja ta jest kuźnią postaw 
obywatelskich. A o genezie jej po-

wstania mówiła prof. Agnieszka 

Mirkiewicz z Uniwersytetu Rze-

szowskiego.
- To Sokół w Pradze [czeskiej]

stał się inspiracją dla Sokoła na zie-

miach polskich - powiedziała.
A tu pierwszy powstał we 

Lwowie, potem w innych mia-

stach wszystkich trzech zaborów. 
W Pilźnie w 1894 roku, o czym 
przypomniał historyk Zbi-
gniew Mirosławski.

Z kolei o zmierzchu tej organi-
zacji, zdelegalizowanej po drugiej 
wojnie światowej, opowiadał Jan 
Swół, badacz dziejów Sokoła z Dę-

bicy. Koła w Pilźnie, Ropczycach 
i Dębicy rozwiązane zostały przez 
władze w 1947 roku.

Konrad Firlej z Rady Odrodzo-

nego Sokolstwa Polskiego mówił 
o odtworzeniu tej organizacji po 
1989 roku. Jak stwierdził, ludzie, 
którzy czasami mieli niewiele 
wspólnego  z Sokołem, odpowie-

dzieli na hasło, że może coś da się 
dobrego zrobić.

Pytam Celinę Chorążak, czy jest 
zadowolona z tego, co udało się 
zrobić w Pilźnie.

- Tak, cieszymy z tego, co już osią-

gnęliśmy - odpowiada.
W czasie sesji do najważniejszych 

osiągnięć zaliczyła odbudowę tere-

nu wokół budynku Sokoła, w tym 

budowę dwóch kortów tenisowych 
i placu zabaw, czy organizację 
Święta Rodziny.

- I Zespół Pieśni i Tańca, to nasze 
ukochane dziecko - powiedziała.

Z kapeli zespołu wywodzi się 
kapela Do OporÓ, której koncert 
w budynku Sokoła zakończył so-

botnie spotkanie.
(rys)

 Uczestnicy sesji, zorganizowanej w ramach Programu Działaj Lokalnie Polsko-Amerykańskiej Fundacji Wolności, 
który w naszym powiecie realizuje Stowarzyszenie Dębicki Klub Biznesu we współdziałaniu m.in. z gminą Pilzno.

Celina Chorążak (po lewej) prezesem TG Sokół w Pilźnie jest od 1994 roku.

 Koncert Kapeli Do OporÓ

A  działo się to w Pilźnie, wiosną 1994 roku. Kończyła się 
kadencja Rady Rodziców Szkoły Podstawowej.

Na podstawie art. 17 pkt 9 ustawy z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym 
(t.j.: Dz. U. z 2022 r. poz. 503 z późn. zm.), art. 39 ust. 1 w związku z art. 54 ust. 2 ustawy z dnia 3 października 2008 r. 
o udostępnieniu informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środowiska oraz o ocenach 
oddziaływania na środowisko (t.j.: Dz. U.  z 2022 r., poz. 1029 z późn. zm.), uchwały Nr XXXIV/363/2021 Rady Gminy 
Dębica z dnia 29 września 2021 r. w sprawie przystąpienia do sporządzenia miejscowego planu zagospodarowania 
przestrzennego gminy Dębica, obszaru w miejscowości Pustków Osiedle, zawiadamiam o ponownym wyłożeniu 
do publicznego wglądu projektu miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego gminy Dębica, obszaru 
w  miejscowości Pustków Osiedle wraz z  prognozą oddziaływania na środowisko, w  dniach od  02.11.2022 r. 
do 22.11.2022 r. w siedzibie Urzędu Gminy Dębica, ul. Stefana Batorego 13, 39-200 Dębica, w godzinach pracy 
Urzędu, oraz na stronie internetowej urzędu – BIP.

Granice obszaru objętego sporządzeniem projektu planu miejscowego przedstawia załącznik gra�czny zamieszczony 
na tablicy ogłoszeń Urzędu Gminy Dębica oraz w BIP.
Dyskusja publiczna nad rozwiązaniami przyjętymi w projekcie planu miejscowego odbędzie się w dniu 07.11.2022 
r. w siedzibie Urzędu Gminy Dębica, ul. Stefana Batorego 13, 39-200 Dębica o godz. 13:00, p. 14.

Zgodnie z art. 18 ust. 1 ustawy, każdy, kto kwestionuje ustalenia przyjęte w projekcie planu miejscowego, może 
wnieść uwagi.
Uwagi do projektu planu należy składać do Wójta Gminy Dębica, ul. Stefana Batorego 13, 39-200 Dębica, z podaniem 
imienia i nazwiska lub nazwy jednostki organizacyjnej i adresu, oznaczenia nieruchomości, której uwaga dotyczy, 
w nieprzekraczalnym terminie do 06.12.2022 r. włącznie.
Uwagi mogą być wnoszone w formie:
1. papierowej na adres: Urzędu Gminy Dębica, ul. Stefana Batorego 13, 39-200 Dębica
2. elektronicznej: poprzez platformę ePUAP lub za pomocą poczty elektronicznej na adres e-mail: urzad@ugdebica.pl

Jednocześnie informuję, że zgodnie z art. 46 pkt. 1 oraz art. 54 ust. 2 ustawy o udostępnianiu informacji 
o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środowiska oraz o ocenach oddziaływania na 
środowisko, projekt planu podlega strategicznej ocenie oddziaływania na środowisko, z zapewnieniem możliwości 
udziału społeczeństwa w okresie jego wyłożenia do publicznego wglądu. Uwagi do prognozy oddziaływania na 
środowisko mogą być wnoszone w terminie do dnia  06.12.2022 r., w formie pisemnej do Wójta Gminy Dębica, 
ul. Stefana Batorego 13, 39-200 Dębica, ustnie do protokołu lub za pomocą środków komunikacji elektronicznej, 
na adres email: urzad@ugdebica.pl, bez konieczności opatrywania ich bezpiecznym podpisem, o którym mowa 
w ustawie z dnia 18 września 2001 r. o podpisie elektronicznym z podaniem imienia i nazwiska lub nazwy jednostki 
organizacyjnej i adresu, oznaczenia nieruchomości, której uwaga dotyczy.

Organem właściwym do rozpatrzenia wniosków będzie Wójt Gminy Dębica.

OGŁOSZENIE WÓJTA GMINY DĘBICA
o ponownym wyłożeniu do publicznego wglądu projektu miejscowego planu 

zagospodarowania przestrzennego gminy Dębica, obszaru w miejscowości Pustków Osiedle
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Wydarzenia

Chleb wypiekamy, bezdomniakom pomagamy - trzecia edycja

Sto bochenków chleba, a dla bezdomych psów 7000 złotych

Na scenie Domu Kultury Mors symboliczny czek na 11 000 zł wręczył rodzicom Mai starosta Piotr Chęciek. 
Gwiazdą imprezy była  Agnieszka Marczak - akrobatka, mistrzyni hula 
hoop i �nalistka programu TVN Mam Talent.

Zespół Uposażeni został bardzo dobrze przyjęty przez licealistów. 

To było święto wszystkich zwierzolubów. Dla psów okazja do spotkania. Wszystkie datki tra�ały do puszki Fundacji Psi Azylek. 

Edyta Występek i Katarzyna Weselak, współorganizatorki akcji. Pyszny chleb z piekarni Bread Creft szybko znikał z półek. 

Koncert charytatywny: Anioły są takie ciche

Uczniowie II LO na leczenie 
Mai Dybowskiej zebrali 11 000 zł  

Przez cały dzień kawiarnię Ser-

nik w Koronce odwiedzali miłośni-
cy zwierząt, niektórzy ze swoimi 
podopiecznymi, w większości ad-

optowanymi. Można było napić się 
kawy, zjeść ciastko czy kanapkę, 
kupić wspaniały chleb, wypieka-

ny przez rzemieślniczą piekarnię 
Bread Craft, gdzie narodził się 
pomysł tego wydarzenia. Przede 
wszystkim zaś wesprzeć zwierzęta 
w potrzebie, podopiecznych Fun-

dacji Psi Azylek. Sto bochenków 
dla bezdomniaków rozeszło się 
w ekspresowym tempie.

Po raz pierwszy w akcję  zaini-
cjowaną przez dębicką, domową 
piekarnię, włączyły się inne lokalne 
firmy. Oprócz Sernika w koronce 
także sklep Na zdrowie, Nocciolan-

dia, Dariusz Tyrpin Fotografia oraz 
Decolaser Agata Pyzia. 

Wśród współorganizatorów nie 
mogło zabraknąć wolontariuszy 
Psiego Azylku. Długa była lista 
sponsorów, którzy ufundowali 
nagrody dla uczestników wyda-

rzenia. Imprezie towarzyszyła wy-

jątkowa atmosfera, która pojawia 
się wszędzie tam, gdzie spotykają 
się ludzie, którzy chcą pomagać.

(nan)

Na sobotnie spotkanie przyszli 
ci, którym los zwierząt nie jest 
obojętny. 
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Mistrzynie świata trenują w Szkole Tańca Fame

Podczas ogłaszania werdyktu cieszyły 
się, płakały i trzymały za ręce 

stąpiły w duecie. Raz w tygodniu 
przyjeżdżała z Krakowa, żeby ją 
szlifować z dziewczynami - mówi 
Katarzyna Cudecka, nie mogąc się 
nachwalić Wiktorii Grych.

Powody do zadowolenia mają 
jednak i pozostali instruktorzy ze 
Szkoły Tańca Fame: Gabriela Gór-
ska, Anita Zima, Iwona Cieśla, Da-

mian Rusyn i Mateusz Dudek. Ich 

Zuzanna Kozioł i Maja Cudecka - mistrzynie świata federacji WADF.

Emocje, które towarzyszyły wtedy młodym tancerkom 
ze Szkoły Tańca Fame, trudno sobie nawet wyobrazić. 

Iwona Cieśla, właścicielka Szkoły 
Tańca Fame przyznaje, że wyjazd 
na Mistrzostwa Świata Federacji 
WADF w Płocku miał być dla jej 
podopiecznych przede wszystkim 
wielką przygodą. 

- Nie chciałabym, aby to dziś źle 
zabrzmiało, ale naprawdę nie spo-

dziewałyśmy się tak ogromnego 
sukcesu - mówi nie bez dumy. 

A taki właśnie był, biorąc pod 
uwagę, że teraz o Fame można już 
mówić, że to szkoła, która wycho-

wuje mistrzów świata. 
Iwona Cieśla cieszy się, że 

w przygotowania do zawodów an-

gażują się nie tylko jej instruktorzy, 
ale i rodzice tancerek. W Płocku by-

li prawie wszyscy, prócz rodziców 
Mai Cudeckiej. 

- Bo Maja nie chciała. Powiedzia-

ła, że może tańczyć przed miliona-

mi ludzi, ale nie przed rodzicami 
- śmieje się jej mama Katarzyna 
Cudecka. 

I to widocznie był klucz do sukce-

su, bo już w sobotę Maja stanęła na 

drugim stopniu podium, zostając 
wicemistrzynią świata w kategorii 
jazz. Jej rodzice mogli oglądać to na 
żywo przez internet. 

- I wszyscy w domu płakaliśmy 
ze szczęścia - wspomina Katarzyna 
Cudecka. 

Jeszcze większe emocje czekały 
ich w niedzielę, kiedy Maja w du-

ecie z Zuzanną Kozioł wywalczyły 
mistrzostwo świata w kategorii ar-
tistic dance show. 

Joanna Kozioł, mama Zuzi, była 
z nimi, gdy odbierały złote medale. 

- Ogrom radości, całe się trzęsły, 
piszczały, płakały i trzymały się za 
ręce - relacjonuje. 

I nie ma na myśli tylko zwycię-

skiego duetu, ale i pozostałe tancer-
ki ze Szkoły Tańca Fame. 

Tak ona, jak i Katarzyna Cudecka 
nie ukrywają, że wielki wpływ na 
sukces Mai i Zuzi miała instruktor-
ka Wiktoria Grych, która wzięła je 
pod swoje skrzydła. 

- To ona przygotowała choreogra-

fię Mai na jazz, jak i tą, z którą wy-

podopieczne świetnie zaprezento-

wały się na mistrzostwach świata.
Na 5. miejscu w kategorii duetów 

artistic show dance znalazły się Ma-

rysia Krawczyk i Amelia Król (12-
15 lat) oraz Wiktoria Fluder i Otylia 
Kawa (do 11 lat). 

Na 7 miejscu, na 23 tancerek 
startujących w tej samej kategorii, 
zakończyła zawody Hanna Cieśla 
(solo do 11 lat), na 15, w tej samej 
kategorii wiekowej, ex equo Natalia 
Rybka i Milena Michalska.

Jednak emocje towarzyszyły im 
wszystkim. Joanna Kozioł, mama 
Zuzi twierdzi, że jej córkę trzymały 
dobrych kilka dni. Ale jak mogło 
być inaczej, jeśli nawet jej koleżanki 
i koledzy z klasy przywitali ją tak 
jak przystało na prawdziwą mi-
strzynię. Z banerem, słodyczami 
i dobrym słowem. 

- Duża w tym zasługa pana Ro-

mana Przewoźnika - zaznacza. 
A co na to nasze mistrzynie? 

Cieszą się i wracają do treningów. 
W listopadzie zaczynają bowiem 
prace nad nowymi choreografiami, 
z którymi być może podbiją kolejne 
sceny. Bo osiadać na laurach prze-

cież nie można.  
Tomasz Ratuszniak
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Kultura

W weekend na Raczyńskich 4

Bezdomna u Beni 
Na Narodowe Czytanie Sylwester 
Bieszczad przyszedł z kajdankami

Opera według 
libretta Raka 

Wystąpi ponad 
50 recytatorów

Grzegorz Kozioł podczas wernisażu w galerii. W tle fragment jednej z jego prac. 

Sylwester Bieszczad tym razem jako policjant. Obok Aneta Sękowska. 

Nowa wystawa w Galerii Sztuki Miejskiego Ośrodka Kultury

Te prace to dopiero początek

Akademickiej 10 wystąpili Ewelina 
i Damian Krawcowie ze Studia Mu-

zykomania. 
Narodowe Czytanie nie mogło 

odbyć się bez Wirginii Lis, emery-

towanej nauczycielki języka pol-
skiego i szefowej Towarzystwa 

Opieki nad Starym Cmentarzem, 
wyróżnionej tytułem Zasłużona dla 
miasta Dębicy, która zwróciła uwa-

gę na duchową wartość wspólnych 
spotkań przy literaturze. Takich jak 
to czwartkowe w MiPBP. 

tra

- Do dziś oby panów łączy po-

dobny sposób obrazowania, na 
płaskich obiektach starają się 
przestawić przestrzeń - tłumaczył 
Ryszard Kucab, wskazując na mo-

nochromatyczne kompozycje Grze-

gorza Kozioła i zupełne odmienne 
od nich, barwne wydruki Macieja 
Hołdy. 

W przypadku tego drugiego in-

spiracją była architektura, a dokład-

nie wnętrza obiektów sakralnych, 
które odwiedza podróżując. To one 
właśnie zaowocowały powstaniem 
takich kompozycji, jakie oglądać 
można obecnie we wszystkich sa-

lach galerii przy ul. Akademickiej 
8 w Dębicy. 

Prace Grzegorza Kozioła, jak 
twierdzi Ryszard Kucab, cechu-

ją natomiast czystość, harmonia 
i szlachetność wyrazu. I spokój, któ-

ry wydaje się w nich najważniejszy. 
Wystawę zatytułowaną Przemie-

rzanie oglądać można do 12 listo-

pada.
 tra

Tak przynajmniej twierdzą 
ich autorzy: Maciej Hołda 
i Grzegorz Kozioł. 

Maciej Hojda urodził się w Su-

chej Beskidzkiej, a Grzegorz Kozioł 
w Dębicy. Pierwszy ukończył Li-
ceum Sztuk Plastycznych w Zako-

panem, drugi w Rzeszowie. 
Spotkali się w Krakowie na 

Akademii Sztuki Pięknych. Oby-

dwaj studiowali na Wydziale 
Grafiki w pracowni prof. Wojcie-

cha Krzywobłockiego. I obydwaj 
przyznają, że kilka lat spędzonych 
wspólnie pod jego okiem zade-

cydowało o tym, jak dziś nie tyle 
postrzegają świat, ale jak go przed-

stawiają. 
 - To był niesamowity czas, któ-

ry odcisnął wielkie piętno na nas - 
przyznaje Maciej Hojda. 

Przy okazji zdradza, że łączyły 
ich wtedy wspólne zainteresowa-

nia konstruktywizmem, praca-

mi Władysława Strzemińskiego, 
włoskim futuryzmem i ruchami 
awangardowymi z początku dwu-

dziestego wieku. 
Okazją, by się przekonać o tym, 

jak to wszystko na nich wpłynęło, 
był wernisaż ich wspólnej wysta-

wy, który odbył się w piątek w Ga-

lerii Sztuki Miejskiego Ośrodka 
Kultury.  

Libretto bazuje oczywiście na jego 
Baśni o wężowym sercu, za którą to 
pochodzący z Dębicy pisarz otrzy-

mał w 2020 roku nagrodę Nike. 
Aleksander Nowak, autor opery, 

uważany jest za jednego z najzdol-
niejszych polskich kompozytorów. 
Premiera wspólnego dzieła jego 
i Radka Raka miała miejsce na fe-

stiwalu Auksodrone w Tychach.
tra

Do udziału w nim zgłosiło się 54 
recytatorów z 10 województw. Or-
ganizatorzy nie ukrywają, że taka 
liczba chętnych do wzięcia udziału 
w konkursie nieco ich zaskoczyła, 
oczywiście pozytywnie.

Impreza odbędzie się w pierw-

szy weekend listopada (od 4 do 6) 
w Domu Kultury Śnieżka. Dokład-

ny harmonogram opublikujemy 
w następnym numerze OL. 

tra

Komendant Straży Miejskiej i dy-

rektor Wydziału Kultury, Turysty-

ki, Sportu i Promocji w powiecie 
nie byli jedynymi gośćmi, zapro-

szonymi do wspólnego czytania 
w Miejskiej i Powiatowej Bibliotece 
Publicznej. 

W przedstawieniu, wyreżyse-

rowanym przez Katarzynę Lam-

berską-Kot, która w II Liceum 
Ogólnokształcącym prowadzi i to 
z powodzeniem Grupę Teatralną 
Talia, wystąpili również: Marzena 
Socha, dyrektor Miejskiego Ośrod-

ka Pomocy Społecznej, Ludmiła 
Kołodziej, radna i wicedyrektor 
I Liceum Ogólnokształcącego, 
Agnieszka Jakubowska-Cetnar, 
nauczycielka w Szkole Podstawo-

wej nr 9, Agata Buch, pracownica 
biblioteki, Adam Pieniążek, wice-

starosta, Irenusz Kozak, dyrektor 
Miejskiego Zarządu Oświaty oraz 
strażak i aktor Jan Moskal. 

No i oczywiście młodzież dzia-

łająca na co dzień w grupie Talia, 
która na tapet wzięła Świteziankę, 
Romatyczność i Lilije. 

Trzyaktówkę opartą na Balladach 
i Romansach Adama Mickiewicza 
zwieńczył koncert, z którym przy 

Wydarzenie to, podobnie jak jego 
dwie poprzednie edycje, odbędzie 
się w Pracowni Kreatywności u Be-

ni przy ul. Raczyńskich 4. 
Jego organizatorami są Bernadet-

ta Mardeusz, właścicielka pracowni 

oraz Mariusz Madeja z Dębickiego 
Koła Fotograficznego RAW. 

Wystawę, na której swoją twór-

czość może zaprezentować każdy, 
oglądać będzie można nie tylko 
w sobotni wieczór, ale także w nie-

dzielę 30 października. 
W zeszłorocznej Galerii Bezdom-

nej wzięło udział ponad 30 twór-

ców. Ilu będzie ich teraz? 
tra

Aleksander Nowak jest autorem 
opery pt. Baśń o sercu, napisanej 
do libretta Radka Raka. 

Już w przyszły weekend odbędzie 
się I Ogólnopolski Konkurs 
Recytatorski Pętla Czasu. 

I zakuł w nie Anetę Sękowską, 
odpowiedzialną w Starostwie 
Powiatowym m.in. za kulturę. 

W sobotę 29 października 
o godz. 18:00 otwarta zostanie 8. 
Galeria Bezdomna w  Dębicy. 

Dębica,
ul. Bojanowskiego 18Kino Śnieżka

KOPCIUSZEK I KAMIEŃ ŻYCIA
4, 6, 8, 9 listopada; godz. 15:30 
17 listopada; godz. 16:00
2D dubbing, prod. USA /2022/ 86 min. animacja, 
komedia, przygodowy /od lat - 6 bilety: 15 zł, 13 zł ulg.

ANIA
4, 6, 8, 9 listopada; godz. 17:30 
18 listopada; godz. 16:00
2D, prod. Polska /2022/ 90 min. dokumentalny, 
biograficzny / od lat 13 bilety: 15 zł, 13 zł – ulg.

MEDJUGORJE
4 listopada; godz. 10:00
6, 8, 9 listopada; godz. 19:30
(Medjugorje, la película) 2D napisy, prod. Hiszpania 
/ 120 min./ od lat – 13 dokumentalny, religijny / 2022 
bilety: 15 zł, 13 zł – ulg

BLACK ADAM
25, 26, 28, 29, 30 października
godz. 16.30 - dubbing
godz. 19.00 - napisy
2D, prod. USA / 2022 / od lat – 13, akcja, sci-fi / 120 min.
bilety: 15 zł, 13 zł – ulg.

Po blisko pięciu tysiącleciach, obdarzony bo-
skimi mocami Black Adam zostaje uwolniony 
ze swojego ziemskiego grobowca.

Kopciuszek wraz z początkującą czarodziejką 
i dwiema rozgadanymi myszami stawia sobie 
za punkt honoru, aby odczarować zamienio-
nego w gryzonia księcia Alexa. 

Wzruszająca opowieść o popularnej aktorce 
Annie Przybylskiej.

Przeszło 40 lat temu w małej, ukrytej pośród 
gór wiosce w Bośni zdarzyło się coś, co Kościół 
do tej pory próbuje w pełni zrozumieć.
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Rozmaitości

Długo zwlekałeś z podjęciem de-
cyzji i okazja przeszła koło nosa. 
Ale w tym tygodniu pojawi się ko-
lejna, wykorzystaj ją.

Nie trać czasu na zbędne rzeczy, 
bo życie jest za krótkie. Zacznij re-
alizować swoje marzenia. To jest 
świetny czas na to.

Może lepiej czasem przemilczeć 
pewne sprawy? Minie trochę cza-
su i wszyscy przekonają się, że to 
Ty miałeś rację.

Nie musisz iść z prądem, czasami 
warto pójść w przeciwnym kierun-
ku i osiągnąć dawno wymarzo-
ny sukces.

To będzie świetny okres w Two-
im życiu. Musisz tylko skupiać się 
na rzeczach istotnych, a reszta sa-
ma przyjdzie.

Wszystko ułoży się tak, jak tego 
pragniesz. Lepsza praca też się 
znajdzie. Powoli i na spokojnie, nie 
łap pierwszej lepszej oferty.

Nie odwracaj się plecami do tych, 
którzy potrzebują Twojej pomocy. 
Kiedyś Ty jej będziesz potrzebo-
wać i co wtedy?

W tym tygodniu zacznij przygoto-
wania do świąt. Czasu niby dużo, 
ale potem pojawi się wiele obo-
wiązków, które utrudnią zadanie.

Wykorzystaj piękną, jesienną po-
godę i wyjdź z domu. Siedzenie 
w czterech ścianach nie przyniesie 
niczego dobrego.

Nie trać nadziei na lepsze jutro. 
Walcz o siebie i o swoich bliskich, 
a zobaczysz, że ta walka zostanie 
Ci wynagrodzona.

Wrzuć na luz i nie spinaj się za bar-
dzo. Twoje zdrowie i samopoczu-
cie jest najważniejsze. A na wyższe 
obroty przyjdzie jeszcze czas.

Jak się coś zepsuje, to trzeba do-
łożyć wszelkich starań, by to na-
prawić. Działaj z całych sił i nie 
poddawaj się.

Czarnoksiężnik Mutus

HOROSKOP 

OBSERWATORA

CHCESZ, ABY TWÓJ PRZEPIS ZNALAZŁ SIĘ NA ŁAMACH OBSERWATORA LOKALNEGO? ZADZWOŃ:  14 670 27 87.

Rogaliki drożdżowe kruche
Poleca: Stanisława Rakoczy 
                z KGW w Zawadzie

Składniki:
1,5 szklanki mąki krupczatki
1,5 szklanki mąki pszennej
0,5 kostki margaryny palmy
0,5 kostki smalcu
4 łyżki kwaśnej śmietany
5 dkg drożdży
2 łyżki cukru pudru (plus do posypania)
1 cukier waniliowy
1 jajko,
marmolada różana

Sposób wykonania:
Do kwaśnej śmietany wrzucamy pokruszone drożdże, 
cukier puder i rozpuszczamy je.
Mąkę krupczatkę i pszenną mieszamy z proszkiem do 
pieczenia i siekamy ze smalcem i margaryną palmą.
Dodajemy rozpuszczone drożdże, jajko i wyrabia-
my ciasto.
Kroimy ciasto na cztery porcje i rozwałkowujemy na 
koła, a każde z nich dzielimy na osiem części.
Na powstałe w ten sposób trójkąty wykładamy mar-
moladę różaną i zawijamy rożki.
Pieczemy przez ok. 20 minut w piekarniku rozgrzanym 
do temperatury 180 st. C.
Po upieczeniu wyciągamy z piekarnika, czekamy aż 
ostygną i posypujemy cukrem pudrem.
Z tej porcji uzyskamy 32 rogaliki. Jeśli chcemy więcej, 
musimy ją np. podwoić.

JAG

Dobry przepis, bo z Zawady

Moje pierwsze grzybobranie.              fot. Jadwiga Skowron

Chcesz, by Twoje zdjęcie uka-
zało się w OL? Ta galeria prze-
znaczona jest na fotogra�e 
wykonane przez Czytelników.
Można je przesyłać do redak-
cji. Temat jest dowolny i ni-
czym nieograniczony.
Przesyłając zdjęcia prosimy ko-
niecznie o podanie imienia i na-
zwiska autora. Tych danych nie 
będziemy przetwarzać, ale ich 
przesłanie oznacza zgodę na pu-
blikację w Obserwatorze Lokalnym 
w podpisie pod zdjęciem.
Co tydzień autor jednej z przysła-
nych fotogra�i otrzyma nagrodę 
w wysokości 30 złotych.
W tym tygodniu otrzymuje ją Ja-
dwiga Skowron za zdjęcie: Moje 
pierwsze grzybobranie.
Nagrody do odebrania osobiście 
w redakcji Obserwatora Lokalne-
go, 39-200 Dębica, ul. Żeromskiego 
10, III piętro (nad kwiaciarnią Róża), 
w terminie miesiąca od publikacji.
Na ten sam adres prosimy prze-
syłać zdjęcia wywołane metodą 
tradycyjną, natomiast fotogra�e cy-
frowe na e-mail:  
rozrywka@ol.com.pl.  
Uwaga: redakcja nie zwraca prze-
słanych zdjęć.

Zajmuję się

Pracuję w �rmie produkującej 
tworzywa sztuczne.

W dzieciństwie chciałam 
zostać

Lekarzem lub archeologiem.

W wolnym czasie

Odpoczywam, jeżdżę na rowerze.

Na bezludnej wyspie chciała-
bym się znaleźć z...

Książką do survivalu, żeby prze-
trwać i wrócić do rodziny.

Pies czy kot?

Ratlerek Gustaw.

Pierwsze zarobione pieniądze

Zbierałam maliny.

Ulubiony lokal w powiecie

Czarny Sezam.

Najchętniej zjadłabym

Żurek robiony kiedyś przez mo-
ją babcię.

Podróż marzeń i dlacze-
go tam?

Wyspy Owcze - ze względu na 
piękne krajobrazy.

Książka lub �lm, które 
polecam

Książka i �lm Johnny o ks. Ja-
nie Kaczkowskim.

Na urodziny chciałabym 
dostać

Wystarczą dobre czekoladki.

Gościom w powiecie 
pokazałabym

Górę Śmierci w Pustkowie.

Tam, gdzie mieszkam brakuje

W Dębicy coraz bardziej braku-
je drzew.

Wygraną w Lotto wydałabym

Dom w fajnym miejscu, resz-
tę na zabezpieczenie przyszło-
ści dzieciom.

Joanna 

Pasik

Informacja. Przesyłając zdjęcie do Twojej Galerii wyrażacie Państwo zgodę na przetwarzanie swoich danych osobowych wyłącznie w celu realizacji konkursu oraz zgodę na publikację swego imienia i nazwiska 
na łamach Obserwatora Lokalnego. Dane te będą przechowywane do zakończenia konkursu, zaś dane zwycięzców w terminie wymaganym przez przepisy podatkowo-księgowe. Administratorem danych jest Agen-
cja Wydawnicza Agard, wydawca tygodnika Obserwator Lokalny. Dane te nie będą przekazywane innym podmiotom.
Szczegóły w regulaminie konkursu na stronie: www.ol.com.pl
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To i owo
Lekarz radzi

Choroba, którą da się 
leczyć. I trzeba

Młodzi dawcy krwi też 
mają swoje święto

Jadwiga Niemiec-Kulij przestrzega, by nie lekceważyć objawów choroby. 

Dawid Mucha (z lewej) i Jakub Majkowski są dumni z bycia dawcą krwi.

poziom hormonów tarczycy. Ba-

danie wykonuje się z krwi - wyja-

śnia lekarka.
Jeśli wynik odbiega od normy, 

lekarz zleca kolejne badania. Nie-

doczynność tarczycy to dolegliwość 
na całe życie, ale pacjent odpowied-

nio wsparty lekami, funkcjonuje jak 
osoba zdrowa.

(nan)

Choroby tarczycy są coraz 
bardziej powszechne. 
Także wśród dzieci. 

Uczeń Zespołu Szkół Ekonomicz-

nych w Dębicy należy do szkolnego 
koła Honorowych Dawców Krwi. 
Tak samo, jak jego kolega z klasy 
Jakub Majkowski.

- Krew oddajemy od listopada 
ubiegłego roku - mówią.

Na swoim koncie mają po 2 700 
ml. Do odznaczenia Zasłużony 
Honorowy Dawca Krwi III stop-

nia jeszcze trochę brakuje, ale obaj 
zapewniają, że będą dalej poma-

wości. Dlatego zwracają się do 
wszystkich, którzy obawiają się od-

dawania krwi o to, by spróbowali.
Oni byli pierwszymi w klasie 

honorowymi dawcami krwi. Teraz 
jest już ich 13 na 29 osób.

- Namawiamy też innych, ale jest 
ciężko - nie ukrywają.

Za dwa tygodnie wypada im ko-

lejny termin oddania krwi. Może 
wtedy dołączą do nich nowi krwio-

dawcy?
W ich rodzinach nie ma dużych 

tradycji, jeśli chodzi o oddawa-

nie krwi.
- U mnie ciocia oddaje - mówi Ja-

kub Majkowski.

gać innym. Nawet po zakończe-

niu szkoły.
Ich przygoda z honorowym 

krwiodawstwem zaczęła się tak 
samo, jak w przypadku dziesiątek, 
jeśli nie setek innych uczniów ZSE 
w Dębicy.

- Pani Anna Didyk-Żołądek, opie-

kunka Szkolnego Koła PCK nas 
zachęciła, opowiadała nam o tym 
- mówi Dawid Mucha.

Wcześniej, przez wiele lat, 
uczniów zachęcała do oddawania 
krwi jej poprzedniczka Alicja Lipa. 
Obie panie robiły to i robią skutecz-

nie, czego efektem są świetne wyni-
ki, jakie od lat koło osiąga.

Dawid Mucha nie ukrywa, że 
opcja z dwoma dniami wolnymi po 
oddaniu krwi była jednym z czyn-

ników, które spowodowały, że zde-

cydował się oddać ten cenny lek.
- Potem przestaliśmy na to 

w ogóle patrzeć - mówi, patrząc na 
Jakuba Majkowskiego.

Obaj dodają, że jak przychodzi 
termin, to idą do punktu krwio-

dawstwa. I tyle.
- Chyba dojrzeliśmy. Nic to nas 

nie kosztuje, a możemy przecież 
komuś pomóc, uratować życie - 
wyjaśnia Dawid Mucha.

Igieł się nie boją, więc samo 
ukłucie nie było dla nich żadną 
przeszkodą. Po oddaniu krwi nie 
odczuwają też żadnych dolegli-

Z kolei Dawid Mucha nie kojarzy 
żadnego krwiodawcy.

- Jestem pionierem w rodzinie 
i zachęcam innych do tego, żeby 
zrobili tak samo - mówi.

Obaj mają młodsze rodzeństwo 
i zapewniają, że jak tylko ukończą 
osiemnasty rok życia, to postarają 
się ich przekonać i zabrać do dębic-

kiego szpitala, gdzie znajduje się 
punkt poboru. Być może zachętą 
dla nich - poza wolnym i czekola-

dami - będzie także program dla 
młodych krwiodawców. Każdy 
otrzymuje blankiet, na którym 
zbiera pieczątki w kształcie krope-

lek krwi. Po uzbieraniu określonej 
liczby otrzymuje nagrody. Można 
stać się posiadaczem gry, kubka, 
koszulki, parasola, torby sportowej, 
czy plecaka antykradzieżowego. Za 
każde oddanie krwi otrzymuje się 
cztery pieczątki, a na ostatnią z wy-

mienionych nagród trzeba uzbierać 
ich 24. A to oznacza, że wystarczy 
pójść sześć razy, by właśnie tą na-

grodę otrzymać.
- Ale jeszcze raz podkreślamy, 

najważniejszy jest fakt, że możemy 
uratować komuś życie - mówi Da-

wid Mucha, który wraz Jakubem 
Majkowskim i innymi młodymi 
dawcami obchodzić będą Dzień 
Młodzieży PCK. To święto przypa-

da 25 października.
Grzegorz Król

Praca tarczycy ma ogromne 
znaczenia dla działania całego or-

ganizmu. Jak tłumaczy Jadwiga 
Niemiec-Kulij, specjalista chorób 
wewnętrznych i endokrynologii, 
hormon wytwarzany przez tar-

czycę kontroluje działanie każdej 
komórki naszego ciała. Dlatego tak 
ważne jest, by utrzymywał się na 
właściwym poziomie.

Niedobór hormonów powoduje 
niedoczynność tarczycy, a to cho-

roba niebezpieczna dla zdrowia, 
a nawet życia. Nieleczona może 
powodować szereg innych, bardzo 
poważnych schorzeń.

- Rozwija się miażdżyca i powo-

duje ryzyko zawału serca, udaru 
czy niewydolności nerek - mówi 
Jadwiga Niemiec-Kulij.

Objawy niedoczynności tarczy-

cy to: osłabienie, senność, uczucie 
zimna, spadek nastroju, sucha skó-

ra, zaparcia, wypadanie włosów, 
zaburzenia koncentracji.

- Jeśli dotyczy nas kilka z nich 
równocześnie, należy zgłosić się do 
lekarza i przede wszystkim zbadać 

- Wolny dzień był świetną opcją, 
potem przestałem na to patrzeć - 
mówi Dawid Mucha.

eprasa.pl ac247618e8
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DZIAŁKI

 ● Korzeniów – sprzedam dział-
kę budowlaną, uzbrojoną – 23 
a, razem z polem ornym – 88 
arów – możliwość podziału na 
działki budowlane. Wszystkie 
media. Tel. 505 656 029, 698 
076 217.

KOREPETYCJE

 ● Korepetycje i tłumaczenia z ję-

zyka niemieckiego. Skutecznie 
i tanio. Tel. 792 488 603

KUPNO

 ● Kupię radia stereofoniczne 
z lat 80, Radmor, Amator, Eli-
zabeth itp. oraz monety Polski 
międzywojennej i z lat 50 i 60 – 
tych – polskie. Tel. 725 874 159.

KREDYTY, POŻYCZKI

 ● Kredyty hipoteczne, gotówko-

we, ekspresowo na oświadcze-

nie, również działalność. Tel. 
506 411 358, 531 646 259.

MIESZKANIA, DOMY

 ● Do wynajęcia pokój w Dębi-
cy dla jednej osoby pracującej. 
Tel. 725 501 465.

 ● Kupię mieszkanie, może być do 
remontu. Tel. 788 158 098.

 ●Ważne! Kupię mieszkanie lub 
dom dla siebie. Może być do 
remontu i w złym stanie tech-

nicznym. Tel. 794 628 093.

MOTORYZACJA

 ● A. Skup samochodów osobo-

wych, dostawczych, tereno-

wych. Płacimy najwięcej, go-

tówka od ręki. Tel. 601 500 
160.

 ● Auto Skup Dębica, skup aut 
w każdym stanie. Płacimy naj-
więcej. Tel. 574 283 937.

NIERUCHOMOŚCI, RÓŻNE

 ● aokazja.pl szuka: mieszkanie, 
działka, las, pole, lokal, gospo-

darstwo, dom. Tel. 607 720 930.

 ● Kupię pole orne, działkę bu-

dowlaną w miejscowości 
Róża. Tel. 791 261 487.

PRACA – DAM PRACĘ

 ● Firma budowlana zatrudni: 
robotników) pomocników bu-

dowlanych, murarzy – tyn-

karzy, zbrojarzy, monterów 
konstrukcji stalowej, bruka-

rza oraz operatora koparki/
koparko – ładowarki. Kontakt 
664 740 723.

 ● Zatrudnię pracownika utrzy-

mania ruchu w firmie budow-

lanej do obsługi magazynu 
sprzętowego oraz towarowe-

go. Wymagania: Uprawnie-

nia na wózek widłowy, prawo 
jazdy kat. B. Kontakt: 668 155 
652, 664 740 723.

 ● Zatrudnimy operatora żura-

wia samojezdnego do 30 ton. 
Wymagane uprawnienia UDT, 
mile widziane doświadczenie. 
Kontakt: 668 155 652.

PRACA – SZUKAM PRACY

 ● Podejmę opiekę nad osobą 
starszą. Może być całodobo-

wo. Tel. 602 745 409.

SPRZĄTANIE

 ● Czyszczenie dywanów, wy-

kładzin, tapicerki meblowej, 
ozonowanie samochodów. 
Jerzy Matłok, Dębica, Szkot-
nia 2. Tel. 604 244 919.

 ● Ewa Lux – czyszczenie dywa-

nów, wykładzin oraz tapice-

rek: meblowych, samochodo-

wych. Ozonowanie. Faktura. 
Dębica, ul. Bojanowskiego 3. 
Tel. 696 952 833.

SPRZEDAM

 ● Ziemniaki uprawa tradycyjna, 
Denar, Ignacy, Bellarosa, Toska-

ni, buraki ćwikłowe. Straszęcin. 
Tel. 695 120 459, 784 574 771.

TŁUMACZENIA

 ● Alemannia Centrum Tłuma-

czeń. Wszystkie języki. Dę-

bica, ul. Kolejowa 18; pon. – 
pt.: 8:00 – 16:00. Tel. 14 682 
18 08, 785 992 307.

UBEZPIECZENIA

 ●UBEZPIECZENIA na każdą 
okazję, dla CIEBIE i TWO-

JEJ RODZINY. Ponad 20 firm 
w ofercie, na rynku od 1992 
r. Zapraszamy pn. – pt.: 8:30 
– 17:00, 39 – 200 Dębica, Ry-

nek 16. Tel. 14 682 65 15, 14 
670 22 01. www: ubezpiecze-

niamarco.pl

USŁUGI BUDOWLANO – 
REMONTOWE

 ● Adaptacja poddaszy, bezpy-

łowe tarcie, malowanie, szpa-

chlowanie, płytki, panele. Tel. 
668 437 530.

 ● Adaptacja poddaszy, podwie-

szane sufity, szpachlowanie, 
malowanie, układanie płytek, 
układanie paneli podłogo-

wych. Przeróbki elektryczne 
i hydrauliczne. Tel. 537 268 
782.

 ● Bezpyłowe cyklinowanie, 
kompleksowa renowacja pod-

łóg, parkietów. Usuwanie su-

bitu. Tel. 14 676 03 31, 880 
597 732.

 ● Bezpyłowe cyklinowanie: 
parkiety, schody; układanie. 
Montaż listew; barwienie, 
olejowanie. Tel. 791 348 005.

 ● Budjan. Remonty, adaptacja 
poddaszy, docieplenia bu-

dynków, tynki gipsowe i ce-

mentowo – wapienne (maszy-

nowe). Tel. 668 854 123.

 ● Dachy, rynny – reperacje, pio-

runochrony. Tel. 505 536 889.

 ● Docieplenia budynków, ele-

wacje, podbitki, malowanie 
elewacji. Tel. 14 682 38 07, 
696 396 690.

 ● Docieplenia pianką poliure-

tanową. Izolacja idealna. Izo-

lacja poddaszy, hal, przecho-

walni. www.piotrowski-okna.
pl. Tel. 509 655 100.

 ● Kierownik budowy, inspektor 
nadzoru, ekspertyzy technicz-

ne, odbiory techniczne, prze-

glądy budynków. Tel. 507 867 
430.

Ogłoszenia drobne, reklamy
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Ogłoszenia drobne, reklamy
 ● Kompleksowe wykończenia ła-

zienek (płytki, armatura, mon-

taż). Tel. 691 899 752.

 ● Kopalnia Kruszywa Wola Ży-

rakowska, sprzeda: piasek za-

sypowy, piasek płukany, pia-

sek żółty, żwir, kamyk, ziemię 
ogrodową, kliniec, tłuczeń, 
grysy, korę kamienną. Trans-

port. Tel. 510 457 303.

 ●Malowanie dachów; mycie, 
malowanie elewacji; montaż 
rynien i śniegołapów; obróbka 
kominów. Konkurencyjne ceny, 
5 lat gwarancji, faktury vat. Tel. 
788 060 441.

 ●Malowanie, szpachlowanie, 
adaptacja poddaszy, płytki, pa-

nele, regipsy. Tel. 692 930 325.

 ●Montaż ogrodzeń panelo-

wych, ogrodzenia ozdobne, 
kostka brukowa, odwodnienia, 
usługi remontowo – budowla-

ne. Tel. 730 633 756.

 ●Montujemy i serwisujemy in-

stalacje fotowoltaiczne. Lo-

kalna firma z dużym do-

świadczeniem. Zapraszam do 
darmowych konsultacji. Fabry-

ka Energii. Promocyjne ceny!!! 
Tel. 609 946 469.

 ●Usługi remontowo – budow-

lane: malowanie, szpachlowa-

nie, sucha zabudowa i inne. 
Tel. 693 569 404.

 ●Wylewki anhydrytowe. Tel. 
509 655 100, www.piotrowski-
-okna.pl.

 ●Wylewki maszynowe, niwe-

lowanie laserem, zacieranie 
mechaniczne, wysoka jakość, 
krótkie terminy. Tel. 509 655 
100, www.piotrowski-okna.pl.

USŁUGI KOMINIARSKIE

 ● Czyszczenie kominów, doradz-

two, ekspertyzy, opiniowanie. 
Mistrz kominiarski Dariusz Pie-

niążek. Tel. 664 492 296.

 ● Frezowanie (rozwiercanie) ko-

minów. Montaż i sprzedaż 
wkładów kwasoodpornych, ża-

roodpornych i ceramicznych. 
Tel. 505 871 128.

USŁUGI OGRODNICZE

 ● Cięcie, przycinanie, formowa-

nie krzewów, żywopłotów, po-

rządki, wywóz. Tel. 609 797 
306.

 ● Pielęgnacja i wycinka drzew 
trudnych; usługi ogrodnicze; 
usługi rębakiem, frezowanie 
pni; www.kornikdrzewa.pl. Tel. 
663 198 971.

 ●Naprawa pił, kos, kosiarek, 
podkaszarek, traktorków do 

koszenia trawy, prostowa-

nie wałów w kosiarkach. Za-

kres usług jest bogaty, od na-

ostrzenia łańcucha, aż do 
skomplikowanych napraw sil-
nika. +48 790 505 966.

 ●Oferujemy kompleksowe: 
oczyszczanie działek i nieużyt-
ków, wycinka drzew metodą al-
pinistyczną i tradycyjną, prace 
arborystyczne, usługi podno-

śnikiem koszowym 23 m for-
mowanie roślin. Tel. 724 061 
117.

 ●WYKONUJĘ różne prace ogro-

dowe, porządkowe – odpłatnie 
oraz prace fizyczne (również 
rozbiórki drewniane). Tel. 661 
536 379 (dzwonić wieczorem).

 ●Wynajmiemy Łuparkę do 
drewna – wyposażona w spa-

linowy silnik renomowanej 
marki Briggs & Stratton, za-

stosowany model silnika to 
XR950 o pojemności 208 cm3. 

Koniec z rąbaniem siekierą! 
Tel. 792 665 554.

USŁUGI RÓŻNE

 ● Czyszczenie pierza, przerób-

ka pierzyn, szycie kołder, po-

duszek. Tel. 14 683 11 17, 663 
603 807.

 ●Montaż i naprawa anten sate-

litarnych, telewizyjnych, insta-

lacje wewnętrzne, monitoring. 
Tel. 602 199 038.

 ●Montaż, naprawa anten sate-

litarnych, naziemna telewizja 
cyfrowa, instalacje. Tel. 728 
392 010.

 ● Skupujemy antyki – starocie: 
radia, zegary, aparaty, maszy-

ny, motocykle itp. Tel. 698 693 
846.

USŁUGI STOLARSKIE

 ●Meble na wymiar kuchnie, sza-

fy i inne. Pomiar i wycena gra-

tis. Vega Toboła Krzysztof. Tel. 
663 795 727.

 ● Zajmujemy się kompleksowo 
meblami na wymiar. Wykonu-

jemy kuchnie, szafy, gardero-

by, łazienki, stoły, meble tapi-
cerowane, szafki RTV, biurka, 
meble dziecięce. Czas realizacji 
około miesiąca – 604 975 593.

ZWIERZĘTA

 ● Ferma Drobiu Machowa – Be-

ata Fornal oferuje: kokoszki, 
brojlery, kaczki, gęsi, perliczki. 
Sprzedaż w środy i soboty. Tel. 
600 137 375, 14 626 50 87.

Ogłoszenia drobne przyjmujemy do piątku poprzedzającego wydanie 
wtorkowe do godz. 13:00

Na podstawie art. 17 pkt 9 ustawy z 27 marca 2003 r. o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym 
(tj.: Dz. U. z 2022 r. poz. 503 z późn. zm.), art. 39 ust. 1 w związku z art. 54 ust. 2 ustawy z 3 października 2008 r. 
o udostępnieniu informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środowiska oraz 
o ocenach oddziaływania na środowisko (tj.: Dz. U. z 2022 r., poz. 1029 z późn. zm.), uchwały nr LXII/445/2022 
Rady Miejskiej w Dębicy z 13 czerwca 2022 r. w sprawie przystąpienia do sporządzenia miejscowego pla-
nu zagospodarowania przestrzennego nr 1/2022 w rejonie ulicy Rzecznej w Dębicy zawiadamiam o wyło-
żeniu do publicznego wglądu projektu miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego nr 1/2022 
w rejonie ulicy Rzecznej w Dębicy wraz z prognozą oddziaływania na środowisko, w dniach od 02.11.2022 
r. do 22.11.2022 r. w siedzibie Urzędu Miejskiego, pokój nr 222, w godzinach od 9.00 do 14.00 w Dę-
bicy, ul. Ratuszowa 2, 39-200 Dębica, oraz na stronie internetowej urzędu – BIP (https://debica.bip.gov.pl/
obwieszczenia-informacje/).

Granice obszaru objętego sporządzeniem projektu planu miejscowego przedstawia załącznik gra�czny za-
mieszczony na tablicy ogłoszeń Urzędu Gminy Dębica oraz w BIP jak wyżej.
Dyskusja publiczna nad rozwiązaniami przyjętymi w projekcie planu miejscowego odbędzie się w dniu 
14.11.2022 r. w siedzibie Urzędu Miejskiego w Dębicy, ul. Ratuszowa 2, 39-200 Dębica o godz.12:00-13:00 
pokój nr 51 (sala sesyjna).

Zgodnie z art. 18 ust. 1 ustawy, każdy, kto kwestionuje ustalenia przyjęte w projekcie planu miejscowego, mo-
że wnieść uwagi.
Uwagi do projektu planu należy składać do Burmistrza Miasta Dębicy, ul. Ratuszowa 2, 39-200 Dębica, z poda-
niem imienia i nazwiska lub nazwy jednostki organizacyjnej i adresu, oznaczenia nieruchomości, której uwa-
ga dotyczy, w nieprzekraczalnym terminie do 06.12.2022 r. włącznie.
Uwagi mogą być wnoszone w formie:
1) papierowej na adres: Urzędu Miejskiego w Dębicy, ul. Ratuszowa 2, 39-200 Dębica
2) elektronicznej: poprzez platformę ePUAP lub za pomocą poczty elektronicznej na adres e-mail: gp@umdebica.pl

Jednocześnie informuję, że zgodnie z art. 46 pkt. 1 oraz art. 54 ust. 2 ustawy o udostępnianiu informacji 
o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środowiska oraz o ocenach oddziaływania 
na środowisko, projekt planu podlega strategicznej ocenie oddziaływania na środowisko, z zapewnieniem 
możliwości udziału społeczeństwa w okresie jego wyłożenia do publicznego wglądu. Uwagi do prognozy 
oddziaływania na środowisko mogą być wnoszone w terminie do dnia 06.12.2022 r., w formie pisemnej do 
Burmistrza Miasta Dębicy, ul. Ratuszowa 2, 39-200 Dębica, ustnie do protokołu lub za pomocą środków ko-
munikacji elektronicznej, na adres email: gp@umdebica.pl, bez konieczności opatrywania ich bezpiecznym 
podpisem, o którym mowa w ustawie z 18 września 2001 r. o podpisie elektronicznym z podaniem imienia 
i nazwiska lub nazwy jednostki organizacyjnej i adresu, oznaczenia nieruchomości, której uwaga dotyczy.

Organem właściwym do rozpatrzenia wniosków będzie Burmistrz Miasta Dębicy.

W załączeniu klauzula informacyjna dotycząca przetwarzania danych osobowych w związku z procedurą plani-

styczną sporządzenia miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego nr 1/2022 w rejonie ulicy Rzecznej 

w Dębicy.

ZASTĘPCA BURMISTRZA
mgr inż. arch. Jerzy Sieradzki

Dębica, 20.10.2022 r.
GP.6721.1.2022.KO

OGŁOSZENIE BURMISTRZA MIASTA DĘBICY
o wyłożeniu do publicznego wglądu projektu miejscowego planu zagospodarowania 

przestrzennego nr 1/2022 w rejonie ulicy Rzecznej w Dębicy

KLAUZULA INFORMACYJNA DOTYCZĄCA PRZETWARZANIA DANYCH OSOBOWYCH
w związku z procedurą planistyczną sporządzania miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego nr 1/2022 w rejonie ulicy 
Rzecznej w Dębicy zgodnie z uchwałą LXII/445/2022 Rady Miejskiej w Dębicy z 13 czerwca 2022 r., oraz sporządzeniem prognozy od-
działywania na środowisko.
W związku z pozyskaniem danych osobowych oraz realizacją wymogów rozporządzenia Parlamentu Europejskiego i Rady (UE) 2016/679 
z 27 kwietnia 2016 r. w sprawie ochrony osób �zycznych w związku z przetwarzaniem danych osobowych i w sprawie swobodnego prze-
pływu takich danych oraz uchylenia dyrektywy 95/46/WE (ogólne rozporządzenie o ochronie danych), zwanym dalej: RODO informu-
je się, co następuje:
1. Administratorem pozyskanych danych osobowych jest Burmistrz Miasta Dębicy, ul. Ratuszowa 2, 39-200 Dębica.
2. W sprawach związanych z przetwarzaniem danych osobowych można kontaktować się z Inspektorem Ochrony Danych za pomocą 

adresu e-mail: iod@umdebica.pl.
3. Dane osobowe są przetwarzane w celu sporządzenia miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego i związaną z tym proce-

durą planistyczną, w celu sporządzenia prognozy oddziaływania na środowisko, w celu załatwienia sprawy, której dotyczy złożony wnio-
sek/pismo jak również w celu archiwizacji.

4. Odbiorcami danych osobowych będzie Wydział Gospodarki Przestrzennej w Dębicy oraz wyłącznie podmioty uprawnione do uzyskania 
danych osobowych na podstawie przepisów prawa lub zawartej umowy powierzenia przetwarzania danych z administratorem.

5. Podstawę prawną przetwarzania danych osobowych stanowią przepisy ustawy z 14 czerwca 1960 r. Kodeks postępowania administra-
cyjnego, ustawy z 27 marca 2003 r. o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym, ustawy z 14 lipca 1983 r. o narodowym zaso-
bie archiwalnym i archiwach oraz art. 6 ust. 1 lit. c ogólnego rozporządzenia o ochronie danych osobowych z 27 kwietnia 2016 r. (RODO), 
ustawy z 3 października 2008 r. o udostępnianiu informacji o środowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środo-
wiska oraz o ocenach oddziaływania na środowisko (Dz. U. z 2022 r., poz. 1029 z późn. zm.).

6. Dane osobowe będą przechowywane przez okres załatwienia sprawy, której dotyczy złożony wniosek/pismo oraz przez okres archi-
wizacji, zgodnie z obowiązującymi przepisami prawa.

7. Podanie danych osobowych jest wymogiem ustawowym. Brak podania danych osobowych może skutkować pozostawieniem poda-
nia (wniosku) bez rozpoznania, na warunkach określonych w przepisach określonych w Kodeksie postępowania administracyjnego. 
Podanie danych kontaktowych, tj. nr telefonu, adresu poczty elektronicznej jest dobrowolne i odbywa się na podstawie zgody oso-
by, której dane dotyczą. Podanie tych danych stanowi wyrażenie zgody na ich przetwarzanie w celu ułatwienia kontaktu z osobą, 
której te dane dotyczą, w toku prowadzonego postępowania administracyjnego.

8. Osobie, której dane dotyczą przysługuje prawo dostępu do swoich danych osobowych, ich sprostowania, ograniczenia przetwarza-
nia oraz usunięcia danych po ustaniu okresu ich przechowywania, na warunkach określonych w RODO.

9. Dane mogą być przetwarzane w sposób zautomatyzowany i nie będą pro�lowane.
10. Organem właściwym w sprawie ochrony danych osobowych jest Prezes Urzędu Ochrony Danych Osobowych.
11. W przypadku żądania informacji o źródle danych osobowych zebranych od innej osoby, której dane dotyczą (art. 15 ust. 1 lit. g RO-

DO), prawo to podlega ograniczeniu, jeżeli wpływa na ochronę praw i wolności osoby, od której dane pozyskano – art. 8a ust. 1 usta-
wy o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym.

eprasa.pl ac247618e8
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Sport
Piłka nożna

Klasa B

Sport szkolny

Ze złotem Trójka, Piątka i dwa razy Dziesiątka

Michniewicz wysłał 
powołania do kadry

LKS Łęki Górne 
mistrzem jesieni

Tomasz Barycza (na czerwono) robił, co mógł, ale tym razem nie 
poprowadził Legionu do zwycięstwa. (fot. archiwum)

Rywalizacje w Dębickich Igrzyskach Dzieci zdominowali uczniowie SP 10.

IV liga

Rywale byli w zasięgu, 
naszych zawiodła skuteczność

(45-k.), 3:2 Domoń (78).
Igloopol: Lis – Cyran, Brzostow-

ski, Wanat, Stefanik, Tarała, Wojty-

ło (64 Cyganowski), Kornaś, Dube 
(51 Jaszcz), Okoń, Leśniak.

Żółte kartki: Brzostowski, Wanat, 
Leśniak.

W 3. minucie Wilk zagrał prosto-

padle do Płonki, a ten po raz pierw-

szy pokonał Maksymiliana Lisa. 

Dębickie Igrzyska Dzieci
Dziewczęta: 1. SP 10 (Natalia Ba-

churska, Gabriela Martyka, Anna 
Pieniądz, Anastazja Sohling, Zu-

zanna Stasior, Nadia Szewczyk, op. 
Joanna Skopińska), 2. SP 5 (Łucja 
Burza, Julia Dzik, Alicja Kramarz, 
Weronika Lenczowska, Milena No-

wak, Malwina Sasak, op. Sebastian 
Gogacz), 3. SP 3 (Julia Kwiatkow-

ska, Emilia Szuba, Justyna Krze-

mińska, Liliana Kasprzyk, Gabriela 
Rozańska, Aleksandra Krzysztofek, 
op. Jolanta Morawczyńska), 4. SP 5, 
5. SP 4.

Chłopcy: 1. SP 10 (Alan Dubiel, 
Jakub Janus, Mikołaj Należny, Hu-

bert Nykiel, Ignacy Pietruszewski, 
Hubert Szerszeń, op. J. Skopińska), 
2. SP 3 (Michał Dziedzic, Jakub 
Obara, Aleksander Nowak, Jakub 
Bonarek, Wojciech Filipek, Jan 
Wiercioch, op. J. Morawczyńska), 
3. SP 9 (Artur Chuptyś, Bartłomiej 
Czaja, Gabriel Finek, Tymoteusz 
Skiba, Witold Zajączkowski, Miko-

łaj Strózik, op. Mariusz Bachurski), 
4. SP 5, 5. SP 6, 6. SP 4.

Klasyfikacja medalowa:
Szkoła złoto srebro brąz
SP 10 6 0 1
SP 5 2 2 3
SP 6 2 2 0
SP 9 1 3 1

Okazji do zdobycia bramek 
Legion i Igloopol miały 
pod dostatkiem.

Artur Jędrzejczyk w reprezen-

tacji Polski zagrał już 40 razy, 
strzelając trzy gole. Wychowanek 
Igloopolu, który obecnie reprezen-

tuje barwy Legii Warszawa, grał 
m.in. na Mistrzostwach Europy we 
Francji, kiedy trenerem kadry był 
Adam Nawałka.

Paweł Bochniewicz jest wycho-

wankiem Wisłoki, który do obecne-

go klubu SC Heerenven trafił przez 
Górnik Zabrze. W holenderskiej Ere 
Divisie jest podstawowym graczem 
swojego zespołu. W reprezentacji 
zagrał dwukrotnie w 2020 r., kiedy 
selekcjonerem był Jerzy Brzęczek.

Obaj nasi zawodnicy powrócili 
do gry po poważnych kontuzjach 
i operacjach. Dodać też należy, że 
drugim trenerem reprezentacji Pol-
ski jest dębiczanin Mirosław Kalita. 
Podczas MŚ w Katarze możemy 
więc mieć trzech naszych repre-

zentantów.
JAG

JKS Jarosław - Legion 2:0 (0:0)
1:0 Maliarenko (57), 2:0 Chrupca-

ła (90+5).
Legion: Maniecki - Syguła, Re-

mut, Czyjt (90+2 Nalepka), Pęcak 
- Tyrka (58 Domański), Manzo, 
Mazur, Ślęzak (80 Buras) - Barycza, 
Szewczyk (85 Chmura).

Żółte kartki: Remut, Ślęzak.
Gdyby Jakub Szewczyk i Piotr 

Syguła wykorzystali swoje oka-

zje w pierwszej połowie, wynik 
tego spotkania mógł być zupeł-
nie inny. Gospodarze przycisnęli 
przed przerwą i w drugiej połowie 
meczu. To, że nie zdołali szybko 
wyjść na prowadzenie, Legion 
zawdzięcza Krystianowi Maniec-

kiemu. Przy strzałach Maliarenki 
i Chrupcały nie miał jednak szans 
na obronę.

Głogovia Głogów Małopolski – 
Igloopol Dębica 3:2 (2:2)

1:0 T. Płonka (3), 1:1 Brzostowski 
(30), 2:1 T. Płonka (34), 2:2 Tarała 

Wyrównał Adrian Brzostowski, 
który dobił strzał kolegi z drużyny. 
Goście z remisu cieszyli się cztery 
minuty, bo Lis skapitulował po raz 
drugi po strzale Płonki. Pierwsza 
odsłona zakończyła się golem dla 
Morsów. Igor Tarała wykorzystał 
rzut karny po faulu na Brzostow-

skim. Zwycięskiego gola dla Gło-

govii zdobył Domoń dobijając piłkę 
odbitą od poprzeczki.               JAG

Chemik II Pustków - Łęki Górne 
0:7 (0:3)

0:1 R. Łazowski (12), 0:2 Kula (17), 
0:3 Pudło (35), 0:4 Kot (62), 0:5 Kot 
(68), 0:6 Bryk (71), 0:7 Kot (78).

Łęki: Madura - Ciężkowski, 
Haptaś (79 Kolbusz), Kot, Kubisztal 
(46 A. Łazowski), Kula (79 Wojna-

rowski), Kwiatek (65 Zabawa), R. 
Łazowski, Podlasek, Pudło, Sambora 
(55 Bryk).
Mała - Borowiec Straszęcin 1:0 
(0:0)

1:0 Olech (78).
Sokół Dębica - Zasów/Mokre 1:0 
(0:0)

1:0 Cieślak (85).
Brzeźnica - Dąb Żdżary 3:3 (2:1)

0:1 Kolak (34), 1:1 Fryz (45), 2:1 Fryz 
(45+2), 2:2 Morys (69), 3:2 Świerczek 
(72-sam), 3:3 Kolak (76).
Dragon Korzeniów - Baszta 
Zawada 1:4 (0:1)

0:1 Jaszcz (41), 0:2 Rojek (53), 0:3 
Jurczyński (59), 0:4 Rojek (80), 1:4 
Lipa (83).

JAG

VI Dębickie Igrzyska Młodzieży 
Szkolnej

Dziewczęta: 1. SP 3 (Emilia Ca-

baj, Emilia Drąg, Nikola Gawlik, 
Kinga Kuta, Magdalena Mika, Ni-
kola Nykiel, opiekun Małgorzata 
Korzeń), 2. SP 5 (Amelia Bała, Zu-

zanna Blicharz, Lilianna Burakow-

ska, Aleksandra Działo, Wiktoria 
Łącka, Klaudia Pieprzak, op. Grze-

gorz Lorek).
Chłopcy: 1. SP 5 (Krzysztof Bo-

chenek, Miłosz Kołczak, Gabriel 
Gwóźdź, Krzysztof Pragłowski, 
Artur Stachnik, Maksymilian Ste-

paniak, op. Grzegorz Lorek), 2. 
SP 3 (Bartłomiej Bielatowicz, Filip 
Biernat, Jakub Majka, Przemysław 
Marek, Kacper Mroczek, Gabriel 
Petrykowski, op. M. Korzeń), 3. 
SP 9 (Karol Grabiec, Alan Guzik, 
Szymon Piątek, Daniel Michalski, 
Oskar Szewczuk. Bernard Kurow-

ski, op. Krzysztof Bizoń), 4. SP 6.
Klasyfikacja medalowa:
Szkoła złoto srebro brąz
SP 5 5 3 2
SP 10 3 3 0
SP 3 3 1 0
SP 9 1 2 4
SP 6 1 1 2
SP 11 0 1 1

W 47-osobowej szerokiej grupie 
na Katar, z której wybierze 26, są 
dwaj zawodnicy z Dębicy.

Podopieczni trenera Macieja 
Szczeklika nie przegrali żadnego 
z dziewięciu spotkań.

W sztafetowych biegach 
przełajowych uczestniczą 
6-osobowe reprezentacje szkół.

1 Karpaty 13 30 44-12
2 JKS 13 30 37-11
3 Cosmos 13 29 44-14
4 Stal Ł. 13 26 21-14
5 Izolator 13 25 27-11
6 Wisłok 13 24 23-16
7 Głogovia 13 23 23-11
8 Legion 13 21 23-17
9 Sokół KD 13 29 26-22

10 Polonia 13 17 13-22
11 Lechia 13 17 13-22
12 Stal II M. 13 16 21-23
13 Stal II Rz. 13 15 23-25
14 Igloopol 13 14 27-38
15 Sokół N. 13 13 13-26
16 Korona 13 10 10-32
17 Wólczanka 13 4 16-38
18 Skołoszów 13 1 8-56

1 Łęki Górne 9 25 32-3
2 Borowiec 9 19 27-12
3 Mała 9 18 34-16
4 Baszta 8 16 21-13
5 Dąb 8 13 23-22
6 Zasów/M. 9 11 17-21
7 Sokół 9 9 10-34
8 Brzeźnica 9 7 23-27
9 Chemik II 9 6 13-29

10 Dragon 9 3 10-33

SP 11 0 3 1
SP 3 0 1 4
SP 4 0 0 1

***
W zawodach powiatowych na 

pierwszych miejscach kolejność 
była identyczna jak na zawo-

dach miejskich z tą tylko różnicą 
że w grupie chłopców starszych 
triumfowali biegacze z Pilzna.

***
W finale wojewódzkim, który 

się odbył  w Kolbuszowej tym ra-

zem nie było powodów do dumy. 
Obrończynie srebrnych medali 
sprzed roku - zawodniczki dębic-

kiej Piątki - tym razem musiały za-

dowolić się 12 lokatą.
Trochę lepiej było w Igrzyskach 

Dzieci. Chłopcy z Pilzna zajęli szó-

ste miejsce, a dziewczęta z SP 10 
z Dębicy były dziesiąte.

Zdecydowanie lepiej nasi repre-

zentanci spisali się podczas Festi-
walu Sztafet w Stalowej Woli.

W IMS w sztafecie 4x100 m sprin-

terki z Góry Motycznej uplasowa-

ły się tuż za podium, natomiast 
w sztafecie olimpijskiej (800-400-
200-100m) biegaczki z SP 5 by-

ły piąte.
W ID w sztafecie szwedzkiej 

(400-300-200-100) chłopcy z Góry 
Motycznej wywalczyli brązowy 
medal, a dziewczęta z SP 10 by-

ły czwarte.
Marek Z. Celejewski
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Kulturystyka

Okręgowy Puchar Polski

Sumo

W Polsce jest najlepszy

W ćwierćfinale zagra Wisłoka

Najmłodsi przywieźli 
z Rakvere cztery medale

Większość życia spędził za grani-
cą, do Dębicy wrócił przed dwoma 
laty. Jest trenerem personalnym, 
można go spotkać w siłowniach. 
Od czterech lat uprawia kultury-

stykę. Mieszkając jeszcze w Ho-

landii, został mistrzem tego kraju. 
W następnym roku zgłosił się do 
mistrzostw Polski i tu również wy-

grał. Przez kolejne dwa lata powta-

rzał to osiągnięcie.
Zawodnicy w tej dyscyplinie 

sportu podzieleni są na katego-

rie wzrostowe. Sebastian Mrowca 
występuje w tej 180-183 cm. Przed 
sędziami prezentują program do-

wolny. W drugiej części zawodów 
są zaś przez nich porównywani.

- Staramy się wyeksponować 
swoje najlepsze strony, a ukryć te 
nieco gorsze - śmieje się dębiczanin.

Najbardziej liczy się górna część 
ciała. Musi mieć jak najlepiej za-

chowane proporcje, wąską talię, 
szerokie barki i ładnie zarysowany 
brzuch. Żeby to osiągnąć przez 12-
16 tygodni przed zawodami daje 
z siebie maksa. Na treningi cardio 
i siłowe poświęca 3-4 godziny 
dziennie. Do tego dochodzi rygo-

rystyczna dieta o ujemnym bilan-

sie kalorycznym.
- Chodzi o to, by maksymalnie 

zredukować poziom tkanki tłusz-

czowej przy maksymalnym zacho-

waniu masy mięśniowej - wyjaśnia.

W mistrzostwach Polski Sebastian Mrowca jest niepokonany już od trzech lat.

Jedyny medal indywidualny zdobył za trzecie miejsce Jakub Kuraś.

Sebastian Mrowca ma na koncie trzy tytuły mistrza kraju, 
wygrywał też w Holandii i na Węgrzech.

Podczas każdych zawodów ry-

walizacja odbywa się na dwóch 
poziomach. Zwycięzcy pięciu kate-

gorii wzrostowych kwalifikują się 
bowiem do finału overall. W nim 
sędziowie wybierają triumfatora 
całych zawodów.

Sebastian Mrowca już kilka razy 
awansował do tej fazy rywaliza-

cji. W MP trzy razy był najlepszy. 
W połowie października startował 
w Budapeszcie, gdzie po triumfie 
w swojej kategorii, w której ry-

walizował w 15-osobowej stawce, 
w overall zajął drugie miejsce.

A tylko wygrana w finale przy-

bliża zawodnika do zdobycia karty 
Pro. Wtedy może startować w za-

wodach Ligi Mistrzów, z której naj-
lepsi kwalifikują się do MŚ w Las 
Vegas. To jest jego marzenie.

JAG

W estońskim Rakvere w mi-
strzostwach Europy rywalizowali 
młodzicy, kadeci i juniorzy. LUKS 
Lubzina reprezentowała piątka su-

mitów. Spisali się znakomicie zdo-

bywając cztery medale, w tym jeden 
złoty, dwa srebrne i jeden brązowy.

Młodzicy (U-14):
1. Polska w turnieju drużyno-

wym z Emilią Warchoł w składzie,
3. Jakub Kuraś (45 kg),  
Kadeci  (U-16):
2. Polska w turnieju drużyno-

wym z Anną Kapustką w składzie,
7. Filip Piecuch (50 kg),
8. Anna Kapustka (open).
Juniorzy (U-18):
2. Polska drużynowo z Maciejem 

Nowakowskim w składzie,

5. Maciej Nowakowski (100 kg).
Andrzej Jedynak chwali za wy-

stęp Emilię Warchoł, która walnie 
przyczyniła się do złota dla druży-

ny. Szkoda mu natomiast Macieja 
Nowakowskiego, który indywidu-

alnie przegrał półfinał z Ukraiń-

cem, choć rywal był naprawdę 
w jego zasięgu.

Trener podkreśla, że wyjazd na 
ME w Rakvere dla swoich zawod-

ników musiały sfinansować kluby. 
I tylko dzięki wsparciu z zewnątrz 
nasi sportowcy mogli uczestniczyć 
w tym wydarzeniu. 

Dlatego dziękuje za pomoc 
burmistrzowi Ropczyc Bolesła-

wowi Bujakowi, Prografiksowi, 
Weldonowi, Cukrowni Ropczyce, 
Darco, Bankowi Spółdzielczemu 
w Ropczycach i Stowarzyszeniu 
Dziedzictwa  Filtracji i Motoryzacji  
w Sędziszowie Małopolskim.

JAG

Legion Pilzno - Wisłoka Dębica 
0:3 (0:1) 

0:1 Maik (30-k.), 0:2 Siedlik (75), 
0:3 Maślany (80).

Legion: Stachnik - Syguła (To-

masiewicz), Remut (46 B. Czyjt), 
Nalepka, Buras - Pęcak (46 Man-

zo), Tyrka (46 Domański), Barycza 
(46 Szewczyk), Ł. Czyjt - Ślęzak (46 
Mazur), Chmura.

Wisłoka: Ważny - Surma, Stasz-

czak, Król (56 Priest-Tyson) - Kar-

dyś (56 Rębisz), Fedan, Siedlecki (56 
Łanucha), Falarz (56 Smoleń) - Bok-

siński (80 Kontrabecki), Maślany, 
Maik (56 Siedlik).

Żółte kartki: Stachnik, Manzo.
Dębiczanie prowadzili od 30. mi-

nuty spotkania, kiedy Kacper Ma-

ik wymierzył z jedenastu metrów 
sprawiedliwość za faul popełniony 
na nim w polu karnym przez Paw-

ła Remuta. W drugiej odsłonie spo-

tkania biało-zieloni dołożyli jeszcze 
dwa trafienia.

Na 2:0 podwyższył Łukasz Sie-

dlik, który wepchnął piłkę do siatki 
po strzale Kamila Rębisza. Wynik 
na dziesięć minut przed końcem 
ustalił zaś Maciej Maślany po po-

daniu kapitana Damiana Łanuchy.
Ten pojawił się na boisku w 56. 

min wraz z Rębiszem i Siedlikiem. 
Przeprowadzone przez trenera 
Dariusza Kantora zmiany bardzo 
wpłynęły na jakość gry gości.

Ćwierćfinały OPP rozegrane zo-

staną wiosną. Rywal Wisłoki nie 
jest jeszcze znany.

JAG

To kolejny sukces zawodników 
LUKS Lubzina prowadzonych 
przez Andrzeja Jedynka.

Biał0-zieloni w meczu trzeciej 
rundy OPP pewnie pokonali 
czwartoligowy Legion Pilzno.

MASZ PROBLEM 
POTRZEBUJESZ 

POMOCY
Nasi dziennikarze czekają 

na Twoje zgłoszenie
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29 października 2022

Sport

1 Łagów 13 30 21-9
2 Wieczysta 13 27 29-12
3 Avia 13 25 18-8
4 Stal SW 13 25 21-14
5 Cracovia II 13 24 28-15
6 Orlęta 13 23 22-16
7 Korona II 13 21 20-14
8 KSZO 13 20 19-16
9 Wisłoka 13 17 19-18
10 Sokół S. 13 17 18-23
11 Podhale 13 16 15-15
12 Podlasie 13 15 14-15
13 Chełmianka 13 13 18-16
14 Unia 13 13 13-36
15 Wiązownica 13 12 18-25
16 Lublinianka 13 10 12-22
17 Wisła 13 9 14-30
18 Czarni 13 7 7-22

1 Kaskada 11 28 52-16
2 Głowaczowa 11 28 39-15
3 Bystrzyca 11 23 30-19
4 Brzostowianka 11 17 25-23
5 Team 11 16 26-25
6 Łopuchowa 11 16 18-19
7 Wiewiórka 11 16 29-19
8 Stasiówka 11 15 24-33
9 Paszczyniak 11 14 16-19

10 Legion II 11 14 26-25
11 St. Jastrząbka 11 12 24-27
12 Pogórze 11 11 21-29
13 Nagoszyn 11 10 19-30
14 Płomień 11 3 9-59

1 Błękitni R. 12 36 56-16
2 Victoria 12 29 43-9
3 Chemik 12 21 31-20
4 Sokół II KD 12 21 37-32
5 Wisłoka II 12 20 18-15
6 Radomyślanka 12 18 30-23
7 Czarni 12 17 26-21
8 Żyraków 12 16 29-19
9 Pustków 12 16 22-22
10 Piast 12 16 31-29
11 Czarnovia 12 13 29-39
12 Smoczanka 12 12 15-27
13 Kamieniarz 12 12 22-37
14 Sparta 12 11 16-30
15 Ostrovia 12 8 11-49
16 Błękitni S. 12 8 26-54

V liga Klasa A

Za trzy punkty trafił Mateusz Jasiak Brzostowiance zabrakło 
kilku minut

Gola dla dębiczan strzelił nr 8 Kamil Rębisz. (fot. Gotyk Fotogra�a) 

Pustków (żółte koszulki) zremisował u siebie ze Smoczanką. (fot. arch.)

III liga

Ten remis chluby Wisłoce nie przynosi

Wisłoka – Wisła Sandomierz 1:1 
(1:0)

1:0 Rębisz (34), 1:1 Sydorenko 
(50).

Wisłoka: Daniel – Surma, Król (61 
Falarz), Priest-Tyson – Rębisz (78 
Boksiński), Fedan, Łanucha, Maik 
(68 Staszczak), Kardyś – Smoleń (61 
Jędryas), Siedlik (78 Maślany).

Żółta kartka: Rębisz.
Biało-zieloni co prawda mieli 

przewagę sytuacyjną, ale przez 
wiele minut nie potrafili jej wyko-

rzystać. Pierwszy celny strzał od-

dał dopiero w 20. minucie Łukasz 
Siedlik, który próbował zaskoczyć 
Ciołka główką. Goście zaatakowa-

li raz, ale od razu bardzo groźnie. 
Gdyby nie Wojciech Daniel Solodo-

vnicow zdobyłby gola.
Podopiecznym trenera Dariusza 

Kantora cel udało się zrealizować 
w 34. min. Podobnie jak w meczu 
z Wieczystą jako pierwszy na listę 

strzelców wpisał się Kamil Rębisz. 
A kolejną asystę w tym sezonie 
prostopadłym podaniem zaliczył 
kapitan Damian Łanucha. Dębi-
czanie nie poszli jednak za ciosem, 
jakby próbowali oszczędzać siły po 
ubiegłotygodniowym maratonie, 
bo przecież grali też w pucharze 
z Legionem (czytaj na str. 30).

Kunktatorstwo nie popłaciło, bo 
po zmianie stron minęło zaledwie 
pięć minut, kiedy Sydorenko wy-

korzystał pierwszą okazję do zdo-

bycia gola w tej połowie. Ukrainiec 
wykorzystał wrzutkę kolegi i nie-

zdecydowanie w szeregach obron-

nych gospodarzy.
Biało-zieloni na zdobycie zwycię-

skiej bramki mieli ponad 40 minut, 
ale nie zdołali już pokonać Ciołka. 
Najbliżsi celu byli Kacper Maik 
i Siedlik. Ze strzałem pierwszego 
z trudem poradził sobie bramkarz, 
uderzenie drugiego było za lekkie.

Nie takiego wyniku po wiktorii z Wieczystą spodziewali 
się kibice Wisłoki w meczu z jednym z outsiderów.

W sobotę 29 października Wisło-

ka zagra po raz czwarty z rzędu 
na własnym boisku. O godz. 15:00 
rozpocznie starcie z rezerwami Ko-

rony Kielce.
JAG

(13), 3:0 Siepierski (30), 4:0 Ogrod-

nik (35), 5:0 Bieniek (55), 6:0 Bieniek 
(80).

Sokół II Kolbuszowa Dolna - 
Czarnovia 3:2 (1:2)

0:1 Frąc (4), 1:1 samobójcza (18), 
1:2 Frąc (43), 2:2 Miśko (77), 2:3 
Kmiotek (80).

Pozostałe wyniki:
Ostrovia Ostrowy Baranowskie - 

Victoria Czermin 0:5
Sparta Chorzelów - Piast Wolica 

Piaskowa 2:1
Radomyślanka - Błękitni Siedlan-

ka 3:3
JAG

Żyraków - Wisłoka II 2:3 (1:2)
1:0 D. Rokita (1), 1:1 Sysło (27), 

1:2 B. Król (42), 2:2 Chmura (52), 2:3 
Jasiak (76)

Żyraków: Mazur - Pyskaty, 
Kujawski, Papiernik, Mitan (76 
Kurczyk), Ciesielski (46 Świę-

toń), Czarnik, Chmura, D. Rokita, 
Adamczak (46 Łączyński), K. Roki-
ta (78 Szalwa.

Wisłoka II: Dynak - Maciosek, 
Kieroński, Bieszczad (72 Lis) - Kon-

trabecki (81 Gacoń), Siedlecki (46 
Jędryas), Rolewicz, Jasiak - Nicoś 
Sysło, B. Król (46 Falarz).

Chemik Pustków - Czarni Trześń 
2:1 (1:1)

1:1 Gołąb (45), 2:1 Haracz (59).
Chemik: Papiernik - Kucharski, 

Kopacz, Gwóźdź, Tomaszewski 
(85 Rubach), Haracz, Gołąb, Hajnas, 
Fryz (70 Ziemiński), Nędza, Strózik. 

Pustków - Smoczanka Mielec 1:1 
(0:1)

0:1 Cisło (40), 1:1 D. Pytel (63).

Błękitni Ropczyce - Kamieniarz 
Golemki 6:0 (4:0)

1:0 Zawiślak (10), 2:0 Świętoń 

Brzostowianka - Kaskada 
ostrów/Kamionka 3:4 (0:4)

0:1 Chmura (11-sam.), 0:2 Świ-
der (17), 0:3 M. Fornek (31), 0:4 K. 
Fornek (33), 1:4 Wolański (70), 2:4 
Łętek (75), 3:4 Stanek (90+1). 

Brzostowianka: Wójcik - Chmu-

ra, Kowalski, Łętek, Miazga, A. Po-

cica, J. Pocica (65 Kędzior), Stanek, 
Szymański, Wolański, Niedzielski.

Gospodarze wykorzystali fakt, że 
Kamionka od końca pierwszej po-

łowy grała w dziesiątkę. I gdyby 
nie bardzo duże straty poniesione 
w nieco ponad pół godziny tej od-

słony, mogliby to spotkanie wy-

grać.

Stara Jastrząbka/Róża - 
Stasiówka 5:3 (3:2)

Bramki: Mrozowski 2, Kilian, Ł. 
Waśko, Kitrys - Kocół, Chmiel, sa-

mobójcza.

Bystrzyca - Legion II Pilzno 3:4 
(0:2)

Bramki: Stanek 2, Ziemiański (k.) 
- Chmura 2, Kozioł, Ł. Czyjt.

Głowaczowa - Nagoszyn 6:1 
(2:1)

Bramki: B. Knych 3, J. Bielański 2, 
Majewski - Kirilov.

Łopuchowa/Łączki Kucharskie - 
Wiewiórka 3:1 (1:1)

Bramki: M. Jodłowski, Grabowy, 
M. Madeja - R. Czerwiec

Paszczyniak - Pogórze Wielopole 
Skrzyńskie 0:0

Team Przecław - Płomień 
Zagorzyce 5:0

JAG

Wisłoka II sukcesem w Żyrakowie 
przerwała serię czterech meczów 
bez zwycięstwa.

Niesamowity przebieg miał 
mecz w Brzostku, gdzie Kaskada 
do przerwy prowadziła 4:0.
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Obserwator Lokalny

Ostatki

Jak na Krupówkach 
zrobiło się w lesie
Agnieszka Majba-Pochwat

Upomnienie: 
„nie drzyj się, nie 

jesteś w lesie” 
niektórzy potraktowali 

dosłownie. I w lesie 
wrzeszczą

Wicestarostę Adama Pieniążka Narodowe Czytanie w bibliotece inte-
resowało dopóki brał w nim czynny udział. Później wersy narodowego 
wieszcza przegrały w konfrontacji ze smartfonem. Nawet się z tym specjal-
nie nie krył, bo wpatrującego się w ekran oglądać można go na zdjęciach 
opublikowanych na stronie biblioteki. I pomyśleć, że to właśnie Starostwo 
Powiatowe oznaczało przejścia dla pieszych hasłem: Odłóż smarfon i żyj.

- Podobno „rozmiar nie ma znaczenia”, ale przecież  nie zawadzi jak 
jest większe - twierdzi radny Andrzej Trzeciak. Niby o opieńki mu cho-
dziło, ale w sumie kto go tam wie...

Inny radny z powiatu, rozpracował niedyspozycję posła PiS Przemy-
sława Czarneckiego, którego ratownicy znaleźli pijanego, leżącego przy 
jednym z przystanków w Warszawie. - Myślę, że to te wina Tuska, o któ-
rych tyle mowa mogły go tak sponiewierać - stwierdził Daniel Wójcik. 

Tymczasem burmistrz Wojciech Staniszewski miał pretensje do radne-
go Pawła Ciszczonia, że go w poście nie oznaczył, choć on mu brawo bił. 
- może skąpo i bez zaangażowania ale biłem! - przekonywał z przekąsem. 

 Pochodzę z rodziny grzybiarzy 
i przez wiele lat wyprawy do lasu 
kojarzyły mi się z jednym - grzy-
bobraniem. Odkąd zamieszkałam 
na wsi i las mam na wyciągnięcie 
ręki, bywam tam z zupełnie innych 
powodów. Nie tylko jesienią, ale 
przez cały rok. Lasolubni, tacy jak 
ja wiedzą, że o każdej porze roku to 
najlepsze miejsce na naładowanie 
baterii w ciszy i spokoju pięknych 
okoliczności przyrody.

Dawno nie zdarzyło mi się, 
żebym z rozmysłem odpuściła 
wypad do lasu, choćby ten week-
endowy. Aż do teraz. Przy czym 
pisząc teraz, mam na myśli tego-
roczny sezon grzybowy, grzybny, 
grzybiarski, czy jak to tam się jesz-
cze nazywa.

Oczywiście doskonale rozumiem 
fakt, że kiedy są grzyby, w lesie po-
jawiają się ich amatorzy. W kalo-
szach, nieprzemakalnych kurtkach 
z wiaderkami, koszykami, łubian-
kami, albo nawet z reklamówka-
mi. Byle było gdzie łup wrzucić. 
A w tym roku wyjątkowo nie ma 
z tym problemu. 

I ja bym nie miała problemu 
z grzybiarzami, gdyby nie to, że nie 
wszyscy chyba jeszcze nauczyli się, 
że w lesie trzeba się zachować. I to 
wcale nie byle jak, a po prostu do-
brze.

Tymczasem...
Spacerujemy sobie środkiem lasu 

(wchodząc minęliśmy otwarte szla-
bany. Dlaczego otwarte? Nie mam 

pojęcia). Idziemy tak bardziej bocz-
kiem, gęstwiną, ale i stad widzimy 
i słyszymy, jak przejeżdża jeden 
samochód, drugi, za chwilę trzeci. 
To raczej nie leśnicy, bo niedziela 
po południu. 

Niech mi ktoś zatem powie: po ja-
ką cholerę pchać się do lasu samo-
chodem? Do bagażnika prosto te 
grzyby ładować będą, czy jak? Czy 
też nie są w stanie ci lasu bywalcy 

na własnych nogach przejść kilku 
kilometrów? 

Ledwie umilkł szum silnika, 
a rozlega się donośne:

- Władek!!! Władeeeeek!!! Hop, 
hop!!!!

- Tutaaaaj!!! - drze się Władek, 
jakby brał udział w konkursie, kto 
głośniej.  W każdym razie wygrał.

Było jeszcze nawoływanie Marka 
i Eli. I to tyle, jeśli chodzi o ciszę.

O śmieciach w lesie pisałam ty-
le razy, że już mi się nawet do te-
matu wracać nie chce. Ale muszę! 
Otóż grzybiarze pod tym wzglę-
dem wcale nie są lepsi od innych 
i zdarza im się zostawić po sobie 
przykry widok. Swoją drogą, nie 
spotkałam jeszcze grzybiarza, któ-
rzy w jednej ręce niósłby kosz pe-
łen borowików, a w drugiej worek 
tak samo wypełniony śmieciami. 
Powie ktoś: obowiązku nie ma. No 
pewnie. W ogóle żadne działanie 
typu naiwny wolontariat nie jest 
obowiązkowe, ale zawsze miło, kie-
dy komuś się chce poczynić dobrze 
bez powodu i nie dla poklasku.

A tak w ogóle do grzybiarzy 
nic nie mam. Przynajmniej nie do 
wszystkich. 

majba@ol.com.pl
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